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Przegląd polityczny.
Pod złą wróżbą dla księcia Bismarcka rozpoczęła 

się w Berlinie zimowa sesja zarówno sejmu pru­
skiego, jak parlamentu niemieckiego. W pierwszym 
przyjęto z częściowem tylko zadowoleniem projekt 
zniesienia czterech najniższych stopni podatku do­
chodowego a i to częściowe zadowolenie ustąpiło 
niezwłocznie miejsca niechęci, gdy celem pokrycia 
ubytku w dochodach królestwa przez to powstałego, 
minister Scholz zaproponował ustanówienie poda­
tku od sprzedaży tytoniu i wyszynku napojów go­
rących, który w tej samej mitrze obciąży ubogich 
konsumentów, w jakiej owo „zniesienie11 podatku 
dochodowego przynosi im ulgę. Czego innego spo­
dziewało się stronnictwo księcia Bismarcka, wrogie 
kapitałowi ruchomemu; na własną przeto rękę po-

Poniedziałek: ś. Gracjana B. 
Wtorek: ś. Fausty Wdowy. 
Środa:

— W dniu wczorajszym i dzisiejszym odbyły się 
rano o godzinie 10-ej uroczyste wotywy przed przy- 
branemi światłem i kwiatami ołtarzami Niepokala­
nie Poczętej Marji Panny, w kościołach:

’ Św. Anny (po-bernardyńskim) na Krakowskiem- 
Przedmieściu:

, Św. Ducha (po-paulińskim) wprost ulicy Mosto-

Sw. Ant oniego (po-reformackim) przy ulicy Sena 
torskiej. . .

W dniu zaś jutrzejszym, jako juz w ostatnim dniu 
oktawy rzeczonej uroczystości odbędą się w wymie­
nionych wyżej świątyniach solenne nabożeństwa 
w połączeniu z odpustem zupełnym przy wystawie­
niu Najświętszego Sakramentu z kazaniami i pro­
cesjami.

W kościele św. Ducha (po-paulińskim) wprost 
ulicy Mostowej, w czasie nieszporów, w dniu jutrzej­
szym odbyć się mających, rektor kościoła Jks. Z. 
Chełmicki wypowie kazanie w języku polskim.

Malcbowa, zaprowadzenia podatku od interesów 
giełdowych. Wniosek ten wstrząsnął posadami gieł­
dy berlińskiej; świat finansowy obaczył w projek­
cie Wedella grot wymierzony w pierś swoją; kole- 
gjum „starszych giełdy1' zwołało na dzisiaj wiec 
delegatów izb handlowych z całego kraju, celem 
założenia protestu przeciw wnioskowi frakcji zacho­
wawczej.

Gorsze wszakże widoki dla projektu opodatko­
wania giełdzistów pruskich sprawia przewidywana 
a nawet półurzędownie już zapowiedziana opozycja 
samegoż kanclerza, który nie chce przyłożyć ręki 
do podkopania potęgi i samoistności „narodowej“ 
giełdy niemieckiej, z czegoby tylko skorzystać mo­
gła rywalka londyńska.

Jeżeli jednak widoki księcia Bismarcka w sejmie 
pruskim są dosyć ponure, to w parlamencie niemie­
ckim kampańja została juź przegraną. Dnia 11-go 
b. m. parlament olbrzymią większością 229 głosami 
przeciw 43 odrzucił projekt dwuletniego budżetu, 
wniesiony przez sekretarza skarbu Burchardta. Być 
może, iż gdyby nie bolesna newralgja w twarzy, 
która obezwładniła żelaznego „olimpijczyka11 war- 
cyńskiego, nie pozwalając mu zabrać głosu przy 
rozprawach, być może, powiadamy, iż losy projektu 
nie byłyby tak pożałowania godnemi. Ale przezna­
czenie w postaci newralgji chciało, aby książę Bis­
marck poniósł nową klęskę, a parlament ocalił naj­
droższe swoje prawo corocznego przeglądania ra­
chunków państwa. Słowa, które padly w sobotę 
w parlamencie niemieckim z ust Richtera i Bennig- 
sena, były też najsilniejszym może pociskiem, jaki 
kiedykolwiek reprezentacja ludu niemieckiego rzu­
ciła w pierś wielkiego męża stanu.

P. Richter nie zatrzymał się w granicach kwestji, 
nie zadowolił się wywodem, że konstytucja nie po­
zwala na równoczesne traktowanie dwóch budże­
tów, bo zresztą wywodu takowego nie mógłby o-
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cja pruska rzeczywiście wprost nie zabrania meto­
dy proponowanej przez księcia Bismarcka, zastrze­
gając tylko, że budżet powinien być przedłożony 
przed rozpoczęciem odpowiedniego roku etato­
wego.

P. Richter czuł, że z literą ustawy reprezentant 
rządu zdela pokonać bez trudu jego skrupuły kon­
stytucyjne; dlatego punkt ciężkości swojej filipiki 
przeniósł gdzieindziej i odmalował w straszliwych 
barwach ów wpływ gniotący, wszechwładny, de­
strukcyjny, jaki ks. Bismarck wywiera w Prusiech 
na wszystkie czynniki życia publicznego: zarówno 
na koronę, jak ua parlament. 1

Po raz pierwszy też może z taką siłą postawiono 
w parlamencie niemieckim tezę wszechwładzy jego' 
wobec praw korony, poraź pierwszy ideę konstytu­
cjonalizmu przeciwstawiono tak szorstko i bez­
względnie idei praw korony, określonej niedawno 
w znanem piśmie odręezuem cesarza Wilhelma z d. 
4 stycznia r. b. P. Richter malował con amove zło-, 
wrogie następstwa dla przyszłości Niemiec, jakie; 
wypłynąć muszą z tego ciążenia jednej wielkiej in-, 
dywidualhości nad calem życiem narodu. Zapo­
mniał tylko zastanowić się, gdzieby też Niemcy, 
były dzisiaj, gdyby im Opatrzność nie postawiła' 
z’góry tego „dławiącego i gniotącego wszystko11 —' 
księcia Bismarcka. . •

Tyle w ostatnich czasach postawiono smutnych1 
horoskopów finansow|pj przyszłości Francji, że, pan* 
Tiraidf ciężko doświadczany przez krytykę facho-' 
wą obecny' minister finansów uważał za rzecz po-' 
trzebną w poniedziałek przy rozprawach nad bud­
żetem nadzwyczajnym wystąpić z obszernem 
przeznaczonem ku zażegnaniu obaw i przestrachów, 
nurtu jących Francję i bliżej losami jej zaintereso­
waną Europę. P. Tirard twierdzi, że nietylko nie 
należy rozpaczać, ale nie potrzeba się nawet trwo-' 
żyć. Budżet wydatków zwyczajnych wykazuje;

Ogłoszenia.
Reklamy: zajoden wiersz gar- 

montowy pierwszy raz 25 kop., ką^ 
ż d y ii as f ę pny raz 20 kop.—M elęB&i 
logja: za jeden wiersz 15 kop.— 
Zwyczajne ogłoszenia: za jeden 

rag wiersz drobnego pisma lub też jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop., ka­
żdy następny raz 8 kop. — Mała 
ogłoszenia: za jeden wyraz pierw- 
szy raz 2 kop., każdy nas.' 
l’/3 kop. —Z wyjątkiem 
do „Nekrologji , wszelk. . 
ogłoszenia muszą być z dr na
uzień podawane.
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KTO WINIEN?
I.

Jeszcze o teatrze!
Zdaje mi się, że słyszę ten wykrzyk, wydzierają­

cy się z ust czytelników, którzy raczą rzucić okiem 
na niniejszy artykuł.

■ Rzeczywiście, niejednokrotnie już wymawiano 
nam, a nietylko nam samym, że zbyt wiele zajmu­
jemy się teatralnemi sprawami, że poza teatrem, ja­
ko miejscem zabawy, istnieje bardzo wiele przed­
miotów, nastręczających do dyskusji poważniejsze 
i bardziej żywotne pole.
1 Jest to prawdą, ale względną tylko.

Skutkiem wyjątkowych okoliczności, stan sceny 
naszej, sceny wyłącznie swojskiej i na swojskich 
żywiołach opartej, ’łączy się u nas z najpoważniej- 
szemi zadaniami społecznemi.

Teatr warszawski można uważać u nas (przepra­
szam z góry za to wyrażenie) za muzeum języ­
kowe.
. Pierwszem zadaniem jego jest przechowywać i 
strzedz od wszelkiej skazy czystość mowy naszej.

O ile teatr odpowiada temu zadaniu, któremu 
rząd dozwala się swobodnie rozwijać, o tyle pożą­
dany jego rozwój oraz istnienie, na silnych podsta­
wach oparte, należą z konieczności do tych żywio­
łów społecznych, o" których należyte utrzymanie, 
wszyscy poważnie myślący i kochający dobro pu­
bliczne, ludzie powinni stale się troskać.

Owóż nie jest to dla nikogo z nas tajemnicą, że 
obecnie scena nasza przechodzi chwile bardzo do­
tkliwego przesilenia.

Przed kilku tygodniami objaśnialiśmy czytelni­
kom stan funduszów teatralnych na ścisłych cyfrach 
oparty.

Stan to wcale nie pocieszający, a nie polepszył 
Bię on dotychczas.

Pomiędzy publicznością tutejszą, a głównie 
pomiędzy niektóremi jej warstwami, zwłaszcza 
zaś temi, które rzeczy sztuki krajowej dotyczą­
ce, powinnyby najbardziej brać do serca, zapano­
wał dziwny jakiś chłód, i obojętność na wszystko, 
co się teatru dotyczę. Miasto posiadające blisko 
400,000 mieszkańców, liczące się bądźcobądź do 
miast ucywilizowanych, powinnoby, biorącjuż tyl­
ko średnią miarę ogólno-europejskiego ruchu sce­
nicznego, utrzymać stale dziesięć do dwunastu tea­
trów.

Tymczasem istnieją u nas tylko dwa teatra, któ­
re za jeden możnaby uważać (nie bierzemy tu w ra­
chubę teatrzyku przy ulicy Daniłowiczowrskiej, 
który także z ciężkością wlecze przygodne swoje 
istnienie).

Obecnie zaś, to jest w parze uważanej za właści­
wy sezon teatralny, dwa te teatra świecą prawie 
ciągle pusUmi ławkami, gdyż niewytłumaczony 
wstręt, o którym mówimy, najbardziej ogarnia pu­
bliczność .Taszą lożową, ic jest tę, która najskute­
czniej powiimaby dopomagać do wydobycia sceny 
naszej z groźnego położenia, w jakiem się obecnie 
znajduje.

Pisano już o tern niemało i nigdy może tak jak 
w tym razie nie sprawdziło się przysłowie o rzuca­
niu grochu na ścianę. Rzeczą jest wszakże niewąt­
pliwą, że wszystko co istnieje, ma swój powód by­
tu. Otóż będziemy się. starali w tym artykule wni­
knąć bliżej w ten powód, albo raczej w te powody, 
nie’ dla usprawiedliwienia obojętności publiczności 
tutejszej, bo ta niczem usprawiedliwić się nie da, 
ale dla wskazania zkąd złe bierze swój początek, 
gdyż zbadawszy dokładnie chorobę, łatwiej też i 
lekarstwo na nią znaleźć można.

Obowiązujemy się do wyrzeczenia tutaj szczerej 
prawdy, przynajmniej takiej jaką ona nam się wy- 
daje, bez żadnych ogródek i utajeń, a to dla wyra­
źnego wskazania, w czem i na kim leży wina obe­
cnego niefortunnego stanu teatrów warszawskich.

Jeżeli zaś to co tu wypowiemy, przejdzie bez e- 

cha, jak wiele innych wymowniejszych może nawo­
ływań, będziemy mieli przynajmniej tę pociechę,; 
źeśroy sumiennie dopełnili swojego obowiązku, cho- 
ciażby z narażeniom się na nieprzyjaźń i wymówki' 
tych, którjm praca ta nasza niezupełnie do smaku 
przypadnie.

II.
W przyprowadzeniu sceny naszej do tego niepo­

myślnego, głównie pod względem materjalnym sta­
nu, jaki obecnie ją dotyka, Wzięły udział cztery wa­
żne czynniki:

1° Zarząd.
2° Artyści.
3° Krytyka.
4° Publiczność.
Postaramy się wyjaśnić pokrótce część odpowie­

dzialności, jaka na każdą z powyżej wymienionych 
kategoryj spływa.

Wybaczą czytelnicy, że, dla dokładniejszego wy. 
jaśnienia rzeczy , musi my się cofnąć cokolwiek 
w przeszłość.

Tak zwany teatr narodowy, który był rzeczywi­
stym zawiązkiem uorganizowanej sztuki dramaty­
cznej u nas, pozostawał pod kierunkiem i wyłączną' 
odpowiedzialnością Wojciecha Bogusławskiego, zna­
nego dramaturga, zwanego ojcem sceny polskiej.

Po Bogusławskim trudne to, choć wdzięczne za­
danie, objął Osiński, posiadający już rozgłośne imię , 
jako literat, profesor i wy borny tłumacz arcydzieł 
dramatycznych klasycznej szkoły.

Osiński z początku sam, następnie zaś wraz ze 
stowarzyszeniem artystów, które na wzór Comedie- 
francaise trwało do 1830 r., trudnił się zarządem 
teatru.

Towarzyszył mu w tym zarządzie Ludwik Adam 
Dmuśzewski, artysta dramatyczny, komediopisarz,; 
publicysta, człowiek zżyły z teatrem od najpier­
wszej młodości i znający dokładnie wszelkie taję-, 
mnice sceny. ‘

Nadzór ogólny nad sprawami teatralnemi, jako’
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700,000 fr. nadwyżki w przychodach, a jeżeli wo- 
góle nar. 1883 preliminowano 60 miljonów fr. defi­
cytu, to nie należy zapomnieć, że w budżecie tym 
figuruje 100 miljonów fr. na amortyzację.

Widzimy, że pomiędzy obliczeniami, które na 
dnie dzisiejszego budżetu francuskiego upatrują 
wstydliwie ukryty deficyt przeszło półmiljardowy, 
a optymizmem p. Tirarda otwarła się przepaść, któ­
rej żaden most pojednawczy nie zasklepi. Zresztą 
p. Tirard sam przyznaje, ź® w ostatnich latach u- 
Chwalano kredyty bez oglądania się na rzeczywiste 
źródła kraju i dlatego uprasza izbę, by do chwili 
rozmnożenia się tych źródeł powstrzymała się z u- 
chwalaniem nowych nadzwyczajnych wydatków, a 
zwłaszcza zaprzestała igraszki corocznego rzucania 
półmiljardowej bryły złota w nienasyconą paszczę 
tak zwanych „wielkich robót publicznych1*. Mini­
ster zapowiedział, że postara się o takio ułożenie 
planu tych robót, które pozwoli bez wyrzeczenia 
się ich korzyści swobodniej odetchnąć płacącemu 
podatki obywatelowi francuskiemu. P. Tirard za­
powiada .wypuszczenie 3-procentowych spłacalnych 
obligacyj, upatrując na tej drodze większą rękoj­
mię dla przywrócenia równowagi w budżecie, ani­
żeli drogą zawartego przez Leona Saya układu 
z koleją orleańską o zwrot wypłaconych przez pań­
stwo zaliczek, który to układ, jak wiadomo, p. Ti­
rard zerwał. Minister francuski pragnąłby gorąco, 
aby wykonania owych „wielkich, robót publicznych11 
podjęły się towarzystwa kolejowe, coby zapewniło 
im wprawdzie przywileje, ale oswobodziło budżet 
państwa.

Skupezyna serbska nie została dotąd uroczyście 
otwartą przez króla z braku kompletu. We wtorek 
brakowało jeszcze czterech posłów. Kandydatami 
na prezesa skupczyny są pp. Glisicz i Kujuudzicz, 
obydwaj należący do stronnictwa postępowego czyli 
rządowego, bo skupezyna składa się obecnie z tego 
wyłącznie stronnictwa — po misternem usunięciu 
z niej żywiołów opozycyjnych.

W Stambule „panuje porządek*4—Fuad basza o- 
trzymał od sułtana tabakierę z brylantami. Abduł 
Hamid uwierzył swojemu marszałkowi, że nie go­
dził na jego życie i przywrócił mu nawet godność 
adjutanta.

___________________ Br. Z.

Straże epiowe oćMiim t Królestwie polslieu.
W liczbie klęsk, jakie co chwila grożą życiu i 

mieniu ludności, miejsce wydatne zajmują pożary.
Ćo rok, szczególniej latem, ginie od ognia zna- 

czfiy procent dobytku, usilną zebranego pracą. Prze­
pisy administracyjne, jakie różnemi czasy i przez 
różne kolejno zmieniające się władze były wyda- 
pe celem skutecznego zaradzenia tej klęsce, nie są 

prezes, miał Juljan Niemcewicz, którego stanowi­
sko, jako utalentowanego poety, dramaturga i w o- 
eółe wysoce ukształeonego człowieka, dostatecznie 
jest znane wszystkim, którzy choć cokolwiek obe­
znani są z piśmiennictwem krajowem.

Dodać należy, że obowiązki reżysera teatru, tak 
podówczas jak i później przez pierwsze lata zarzą­
du jenerała Rautenstraucha, pełnił Kudlicz, który, 
zasłynąwszy jako artysta wyjątkowego talentu, 
stanowił u nas najwyższą powagę w sprawach sce­
nicznych w ogóle.

Z przejściem teatru narodowego pod rządowy 
zarząd, skutkiem czego tytuł jego i stanowisko za­
razem zmienione zostały, prezesostwo dyrekcji tea­
trów, z tychże samych co i poprzednio żywiołów 
złożonej, objął jenerał Rautenstrauch, odznaczają­
cy się ogółnem wykształceniem, a przytem wielki 
lubownik sceny. Zrozumiał wiec on dobrze, że naj- 
pożyteczniejszem będzie dla teatru, jeżeli pozosta­
wiwszy sobie główny i zupełnie podówczas niezale­
żny kierunek spraw ogólnych, odda specjalny za­
rząd wymienionym powyżej dyrektorom, których 
znajomość rzeczy i doświadczenie dawały wszelką 
rękojmię pomyślnego rozwoju sztuki dramatycznej 
u nas.

Ze śmiercią Osińskiego, miejsce jego zajął Borys 
Halpert, ożeniony później ze znakomitą artystką 
ŻuCżkowską, ulubienicą naszej sceny.

Był on również niepoślednim znawcą rzeczy tea­
tralnych, a władając kilku językami, obzitaj miony 
dokładnie z literaturą dramatyczną europejską, tłu­
macz wielu sztuk dramatycznych i stały zakuliso­
wy bywalec, posiadał wszelkie przymioty, dla u- 
miejętnego Iderowiiika sceny niezbędne.

W 'czasie chwilowego usunięcia się Halperta, o- 
bowiązki dyrektora wraz z Dmuszewskim pełnił ar­
tysta dramatyczny Koss.
' Skutkiem śmierci jenerała Rautenstraucha, po­

sadę prezesa dyrekcji objął jenerał Abramowicz, 
który wptędc-e przywołał napowrót Halperta, z po­
czątku jako pomocnika dyrektora, którą to posadę 

w stanic położyć tamy nieszczęściu. Do tego potrze­
ba udziału i pomocy zainteresowanych, t. j. samej 
ludności.

Taką pierwszą pomoc dają towarzystwa ochotni­
cze straży ogniowych.

Powstały one niedawno, lecz w krótkim czasie 
zdołały się rozwinąć już o tyle, iż dziś tak liczbą, 
jak i urządzeniem praktycznem zasłużyły na po­
wszechne uznanie.

Że jednak wiele jeszcze miast i osad nie zdobyło 
się na zaprowadzenie u siebie tyle pożytecznej in­
stytucji, przeto wydawnictwo, wyłącznie interesom 
straży ogniowych poświęcone, może w tym wzglę­
dzie służyć za zachętę, dobry przykład i pożądaną 
wskazówkę.

Właśnie leży przed nami drugi już rocznik „Stra­
żak**, wydany w Piotrkowie na 1883 rok staraniem 
p. L W. K.

Z uwagi godną książką tą zapoznamy bliżej na­
szych czytelników.

Dotąd w Królestwie polskiem funkcjonuje 63 to­
warzystw straży ogniowych. Zważywszy, że liczba 
samych miast powiatowych jest o niewiele mniejsza, 
przyznać musimy, że ilość to jeszcze zbyt szczu­
pła. Historja tych towarzystw jest bardzo poucza­
jąca. Organizacja straży ogniowych zależy głó­
wnie od inicjatywy samych mieszkańców, to też 
powstały one przedewszystkiem w tych miastach 
i osadach, których ludność odznacza się poczu­
ciem dobra publicznego i energją w niesieniu po­
mocy w sprawach ogólnych. Dlaczego dotąd nie 
posiadają własnych straży nie już drobne osa­
dy, lecz takie miasta jak: Siedlce, Lublin, 
Sierpc, Ciechanów, Augustów, Sejny, Wylkowyski, 
Władysławów, Słupca, Włoszczów i wiele innych? 
Są to miasta powiatowe, dość zaludnione, zajmują­
ce w hierarcbji administracji miejskiej stanowisko 
wydatne... Znaczną ich liczbę można powiększyć 
osndami, które życiem swojćm przemysłowem dora­
stają do miast drugorzędnych, jak np. Raciąż, Dą­
browa, Łęczna.

Miejscowa ludność powinna brać przykład z tych 
miast, które dały już dobry początek na polu urzą­
dzeń ogniowych ochotniczych. „Strażak** przycho­
dzi tu z bardzo dobrą wskazówką. Znajdujemy 
w nim instrukcję dla straży ochotniczej, regulamin, 
główne przepisy administracyjne, jakie należy u- 
względnić przy urządzaniu straży i t. d. Potrzeba 
tylko zrozumienia, Odczucia potrzeby środków za­
radczych na miejscu, t. j. potrzeba treści, a formę 
znaleść można... w „Strażaku.**

Najstarszą strażą ogniową W Królestwie jest ka­
liska, założona W listopadzie 1864 r. Po niej zało­
żono straże: w 1871 r. W Częstochowie, w 1873 t. 
w Kielcach, w 1874 r. w Koninie, TiirkU i Zgierzu; 
w 1875 r. w Łęczycy, Płocku i Włocławku. Naj­
więcej straży powstało w ostatnich czasach, są to 

wszystko instytucje bardzo młode, chociaż niektA 
z nich już ukonstytuowały się zupełnie i posiadJ8 
dziś dostateczną liczbę członków i odpowiednie tn 
dusze. an"

Najbogatszą jest straż ogniowa w Piotrkowic 
Przybliżona wartość jej inwentarza wynosi okol 
9,000 rs. Drugie miejsce zajmuje Włocławek kt; 
rego uposażenie dochodzi już do 7,500 rs.. dalei 
Łęczyca i Konin. ’ J

Najwięcej członków czynnych posiada straż łódź,
ka; liczba ich wynosi 300, najmniej Tyszków i 
Lipno—przeszło 60. *

Roztrząsając bliższe szczegóły co do członków 
zawarte w ciekawej rubryce tabeli o 43 strażach’ 
dowiadujemy się, iż najliczniej reprezentują straże 
ogniowe ludzie z wykształceniem elementarnem 
chociaż dość dużo członków posiada nietylko śre­
dnic, lecz i wyźśzc wykształcenie. Świadczy to naj­
wymowniej, iż przy ognisku pracy społecznej łączą 
się wszystkie żywioły, wszystkie warstwy. Poą 
względem wyznania, obok najliczniej zapisanych 
do straży katolików, spotykamy jeszcze izraelitów 
ewangelików i prawosławnych.

Wspomnieliśmy już wyżej, iż obecny rocznik jest 
dopiero drugim z kolei. Nic też dziwnego, że dają 
się w nim dostrzegać pewne braki, choć te pocho­
dzą nie tyle z winy redakcji, ile z niedbatości... 
straży ogniowych, które nie nadesłały szczegóło­
wych sprawozdań! Tak np. na 63 istniejących dziś 
towarzystw ogniowych, „Strażak** zawiera dane 
tylko w sprawie 43 straży...

Do powyższych 43-ch straży ogniowych należy 
6,637 członków rzeczywistych, t. j. czynnych i 2,448 
honorowych; w ich liczbie znajdują się właściciele 
nieruchomości, urzędnicy, adwokaci, lekarze, apte­
karze, kupcy, przemysłowcy, rzemieślnicy, wyro­
bnicy itd.

Osady czysto włościańskie, lub zamieszkałe prze­
ważnie przez drobną ludność przemysłową dopiero 
w ostatnich czasach zaczynają brać żywszy udział 
w tym ruchu na niwie samopomocy. I tu, jak wszędzie, 
potrzeba tylko inicjatywy, pierwszego kroku/ z ja­
kim występować powinni inteligentniejsi miesz­
kańcy. Dobry w tej mierze przykład mogą dać o- 
bywatele ziemscy. Już notowaliśmy wypadki, do­
tąd jednak nieliczne, że właściciele urządzają w 
swoich majątkach ochotnicze straże ogniowe z miej­
scowych sił złożone. Tą drogą mogłyby pójść i 
gminy, uchwalając na swoich zebraniach urządze­
nia ochotnicze przeciw pożarom.

Ponieważ historja naszych straży ogniowych jest 
jeszcze bardzo świeża i dopiero w ostatnich kilku 
latach zaczęła się wypełniać bardziej dodatniemii 
licznemi faktami, należy więc spodziewać się, że 
będzie się Ona coraz więcej ożywiać, iż Wkrótce 
znajdżiemy towarzystwa ogniowe we wszystkich 
miastach i osadach.

idą

S
zajmował przez krótki czas Taglioni, ojciec słyn­
nej tancerki, następnie zaś jako dyrektora trudnią­
cego się wspólnie z DmUszewśkim zarządem tea­
trów.

A dodać należy, że zarządowi temu skutecznie 
przychodził w pomoc Jan Jasiński, Wytrawny arty­
sta dramatyczny, autor i tłumacz wielu sztuk, któ­
ry w następstwie po Kudlićzu, pełnił obowiązki re­
żysera sceny warszawskiej^

Łatwo też pojąc, że spuścizna dyrektorstwa tea­
trów, skutkiem śmierci DmusżeWskiego, dostała się 
Jasińskiemu; ten zaś, jako wyborny instruktor, in­
formator i znawca sceniczny po usunięciu się Hal­
perta, zajmował tę posadę aż do ustąpienia z miej­
sca prezesa dyrekcji teatrów warszawskich jenera­
ła Abramowicza, pó którym obowiązki te objął puł­
kownik Hanke.

Kiedy znużony kilkudziesięcioletnią pracą Jasiń­
ski, dosłużywszy pełnej emerytury, zamierzył osta­
tecznie usunąć się od kierownictwa sceną, teatra 
warszawskie Znajdowały się właśnie w bardzo nie­
pomyślnych warunkach, spowodowanych ogólnym 
stanem rzeczy w kraju w 1862—1863 latach.

Na miejsce Jasińskiego nie mianowano żadnego 
dyrektora. Pełnił zastępczo te obowiązki bez no­
minacji jednak, dotychczasowy kasjer dyrekcji tea 
trów, Florentyli Gwozdecki, w którym ówczesny 
prezes pokładał zupełne Swoje zaufanie.

W tej właśnie epoce dostrzegać się daje w dzie­
jach teatrów warszawskich, pewien przełom, który 
w następstwie rzeczy niepomyślnie mtisiał oddzia­
łać na dalszy rozwój spraw teatralnych.

Od wystąpienia bowiem Jana Jasińskiego, posa­
da dyrektora teatrów warszawskich, którą dotych­
czas piastowali Indzie Wszechstionie ze sprawami 
teatralnemi obznajmieni, posiadający pewną swo­
bodę działania i umiejący obmyślać środki do pod­
niesienia, a przynajmniej utrzymania w stanie da­
wnej świetności sceny Warszawskiej, tak dobrze, 
jakby przestała istnieć. Ludzi tych zbrakło nagle, 
albo też nie umiano ich wyszukać. Wznowiona za

prezesostwa już T. R. Muchanowa, posada dyrekto­
ra teatrów, ogranicza się na zarządzie czysto admi­
nistracyjnym, bez żadnego prawie wpływu na ar­
tystyczny, techniczny i literacki kierunek sceny.

Tym sposobem spaczoną została myśl pierwotna, 
która kierowała przy przemienieniu teatru narodo­
wego na rządowy, ustanowieniem posady prezesa 
dyrekcji teatrów warszawskich.

W zasadzie i według pierwotnego zamiaru wpro­
wadzonej Wówczas organizacji, miał to być dygni­
tarz wyznaczony z ramienia rządu do przewodni­
ctwa w dyrekcji teatralnej, ułatwiania stosunków 
z rządem, przedstawicielstwa na zewnątrz i zajmo­
wania się sprawami ogólnego zarządu teatrów do­
tyczącemu
" Pod jego zaś kierownictwem i przy jego Współ­

udziale funkcjonować miała dyrekcja złożona z lu­
dzi (bywało zwykle po dwóch dyrektorów), obznaj- 
mionych dokładnie ze sprawami scenieznemi, umie 
jących im nadać stosowny rozwój i mogących śmia. 
lo przyjąć odpowiedzialność za więcej lub mniej 
pomyślny stan zarządu W ręce ich powierzonego.

Dyrektorowie ci zajmowali się zarazem i. sprawa­
mi administracyjnemi teatrów, które z konieczności 
już, jako obyci przez tyle lat ze sceną i wszelkiemi 
jej warunkami, znali gruntownie i dokładnie.

W ówczesnym więc stanie rzeczy posada dyre- 
która administracyjnego była zbyteczną, admini­
stracja bowiem teatrów, pod zarządem, jednego 
z dyrektorów, ograniczała się na niewielkiej liczbie 
osób, wysadzonych głównie z grona artystów War­
szawskich, zawsze jednak zaliczonych do tego gro­
na i pełniących wedle potrzeby naznaczone im obo­
wiązki.

Wszystkie więc te czynności, niezbędne do poru­
szenia wielkiej maszyny teatralnej, odbywały się 
oszczędnie a skutecznie. .

Należy wszakże przyznać ówczesnemu prezesowi 
dvrekeji teatrów warszawskich MuchanówoWi, ze 
pomimo kardynalnej tej w zarządzie teatrów zmia­
ny, która, raz już zastawszy postanowił 1 na«M
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Wówczas „Strażak” stanie się wysoce pożytecz­

nym organem jednej z najpopularniejszych instytu- 
Cyj, liczącej już w tej chwili kilkadziesiąt tysięcy 
członków. ,

Trzeba tylko, ażeby straże ogniowe poczuwały się 
do łączności z wydawnictwem i popierały je, jeżeli 
pie materjalnie, to przynajmniej przez nadsyłanie 
swoich sprawozdań; nie jestto chyba rzeczą trudną, 
jeśli się zważy, iż każda straż prowadzi szczegóło­
we rachunki i listę swoich członków.

Zresztą „Strażak44 zasługuje na to, ażeby przy­
najmniej zainteresowani sprawą towarzystw ognio­
wych byli stałymi jego czytelnikami. Spotykamy 
w nim wiadomości i artykuły, mogące zając nawet 
szerszy ogól. Do takich należy np. sylwetka Ro­
berta Puscha, organizatora pierwszej w kraju stra­
ży ogniowej ochotniczej—w Kaliszu, rzecz o orkie­
strach strażackich, o bazarach małomiasteczko­
wych itp.

„Strażak44 może liczyć głównie na pomoc stowa­
rzyszonych, których mamy już taką liczbę, że ta 
powinna zapewnić wydawnictwu przyszłość.

A mówimy tu nietylko o przyszłości materjalnej. 
przeciwnie, głównie chodzi nam o treść „Strażaka44, 
która powinna być wypełniona we wszystkich dzia­
łach wszechstronnie obmyślonego programu, co 
właśnie jest w rękach stowarzyszonych, jako wy­
łącznych współpracowników rocznika. Nie wątpi- 
imy też, że nasze straże ogniowe zrozumieją swą 
[rolę w omawianem wydawnictwie i dadzą mu mo­
żność podawania wyczerpujących sprawozdań z 
(działalności wszystkich towarzystw ochotniczych 
Iw kraju naszym.

Witając drugi rocznik, życzymy wydawnictwu 
■zupełnego powodzenia—na przyszłość.

Wandalin

a, liozTo.
i W życiu mojem—mówi autor pewnej ciekawej, świe­
żo wydanej książki, z którą może kiedy bliżej zaznajo- 
Imimy czytelnika — przechodziłem wiele nauk i do nieje­
dnej z nich okazywałem widoczne zdolności.

Uczyłem się grać na klarnecie, na fortepianie i śpie- 
,wać, nauka języków przychodziła mi nadzwyczajnie ła- 
tvo i t. d., bo nie myślę wyliczać moich rozmaitych ta­
lentów, chcę tylko powiedzieć, że jeżeli do czego nie 
miałem najmniejszego pociągu, to do matematyki. Wszel­
kie cyfry i znaki, plusy, minusy i iksy, kwadraty, koła, 
styczne, logarytmy i pierwiastki sześcienne nie mogły 
na żaden sposób stać się przystępnemi dla mego umysłu. 
Dodawanie jest jedynem działaniem rachunkowem, któ­
re mnie nie przestrasza, dzielenia antypatycznie już nie 
lubię, a o ułamkach dziesiętnych absolutnie nic wiedzieć 
nie chcę. Twierdzenie Pytagoresa zapamiętałem tylko 
dlatego, żem w Fliegende Blatter widział rycinę, przed­

stawiającą tego filozofa na niedzielnej przechadzce ze 
starą małżonką Hypotenuzą i dwoma synami w mundu­
rach kadetów (Katheten), przybyłymi za urlopem w od­
wiedziny do mamy i taty. Pamiętam także wiersz fran­
cuski:

Le carre de Vhypothenuse 
Est egal, si je ne m’abuse* 
A la somme des carres, 
Sur les autres deux cotes.

Alim o to wszystko jednak, mam głębokie uszanowanie 
dla cyfr, dla ich filozofji i poezji...

W ogólności cyfry nie używają bardzo miłej sławy, a 
już poezji, to im odmawiają powszechnie. Nazywają je 
najczęściej suehemi, nudnemi, prozaicznemi, zimnemi. 
Przeciwko takim oskarżeniom mogłyby one bardzo wiele 
powiedzieć, a przedewszystkiem powołać się w swej o- 
bronie na okoliczność, że w rzeczywistości wcale nie 
istnieją. Cyfry same w sobie są niczem, są one tylko 
oznakami liczb, a liczby tembardziej w istocie swojej nie 
są niczem, bo są tylko formą naszego pojmowania sto­
sunku rzeczy. Czy można sobie naprzykład wyobrazić 
absolutne, istniejące samo przez się, abstrakcyjne 
„pięć44? Nie znajdziemy go w całym świecie. Mamy u 
każdej ręki palec wielki, wskazujący, średni, serdeczny 
i mały, ale że te wszystkie palce tworzą razem „pięć44, 
jest to tylko nasze porównawcze pojęcie. Pięciokrotność 
naszych palców nie wypełnia sobą ani czasu, jako ja­
kieś zdarzenie, ani przestrzeni jako substancja, jest za­
tem w rzeczy samej niczem. Ale pomimo tego niebytu 
liczb w czasie i przestrzeni, wynalazek ich jest najpię­
kniejszym tryumfem rozumu ludzkiego, a ich zastoso­
wanie daje nam jedyną, niczem nieobaloną pewność: 
liczby dowodzą...

To, co cyframi wyrazić możemy, jest pozuaniem wzię- 
tem z rzeczywistości, którego niezmiennej trwałości 
możemy być pewni. It is a safe wordl, jest to słowo 
stanowcze, pewne. Co raz zostało policzone, zważone 
lub zmierzone, to jest pewne przynajmniej z jednej stro­
ny, poznane w sposób nie pozostawiający wątpliwości. 
To właśnie jest pięknem w pojęciach sformułowanych 
cyfrowo, że dają pewność niezachwianą, niepodlegająeą 
zaprzeczeniu, wolną od wszelkiego wpływu namiętności. 
Co tylko nie może się z taką oczywistością wyrazić, nie 
może być nigdy apodyktycznie za pewnik przyjętem, 
może być tylko hypotęzą, domysłem, przypuszczeniem, 
nadzieją, nie może rościć pretensji do miana stanowczej 
prawdy. Tryumf matematyki wtedy będzie zupełny, gdy 
ta sama metoda, jakiej ona używa do mierzenia ciał, za­
stosowaną zostanie analogicznie do badania prawd ideal­
nych. Formuły naturalnie będą musialy być inne, gdyż 
cyframi, wyrażającenij ciężkość, rozmiar i ilość rzeczy 
materjalnych, nie da się wyrazić to, co nie jest mater- 
jalne. Ale metoda, czyli jej ścisłość powinna zostać ta­
ką samą. Jest tu analogja uderzająca. Logika nie jest 
niczem innem, tylko arytmetyką rozumu. Wnioskowanie 
logiczne i reguła trzech opierają się na tych samych pod­

stawach. Każde niedorzeczne zdanie jest umysłowym 
błędem rachunkowym.

Czy powiem, że 5 a 3 jest 17, czy też twierdzę, że pią­
tek jest dniem nieszczęśliwym, w obu razach źle zrozu­
miałem wzajemny stosunek rzeczy. Przyczyna i skutek 
zostają z sobą w tak nieomylnym matematycznie stosun­
ku, jak cyfry wagi i wymiarów ciał. Piątek i nieszczę­
ście nie są jednak w żadnym związku i łączyć je z sobą, 
jest to popełniać błąd większy, niż twierdzić, że 5 łokci, 
i trzy funty czynią 17 godzin. Na nieszczęście niedo­
rzeczność takich błędów rachunkowo-Iogicznych nie zaw­
sze jest tak uderzającą i łatwą do wykazania, jak błędy 
przeciw zwykłej arytmetyce. Można jednak z pewno­
ścią twierdzić, że wszelkie fałszywe twierdzenie opiera 
się na fałszywej, błędnie wyrachowanej podstawie. W ra-, 
cbunkach cyfrowych sprawdza się to bardzo dokładnie.: 
Najmniejsza niezgodność musi być wyszukaną i błąd wy-[ 
kryty, wszelka sprzeczność musi być usuniętą, wiadomo; 
bowiem, że jej w rzeczywistości być nie może, więc błąd 
być musi. A ileż to twierdzeń i poglądów naukowych j 
lub życiowych pozostawiamy w spokoju, choć wr nich ezu- 
jemy rażące, wykluczające się wzajemnie sprzeeaności. :

Jednym z głównych błędów rachunkowych myśli łudź-' 
kiej jest owo fatalne zdanie: „wszystko jest możliwe, 
którem wielu popiera swoje twierdzenia... Matematyka' 
uczy nas jednak, że nie wszystko jest, możliwe: dwa ra-' 
zy dwa nie może uczynić pięciu, linje równoległe nie mo­
gą się spotkać, naczynie nie może być mniejsze od przed- ■ 
miotu, który w niem się znajduje. Przypominam sobie; 
anegdotę, która najlepiej okaże błędność podobnych 
twierdzeń.

— Czy powietrze jest wszędzie? — «apytał nauczyciel 
w pewnej szkółce wiejskiej.

— Wszędzie — odpowiedział zagadnięty uczeń.
— Rozumiesz dobrze, kiedy jest wsadzie, to jest i tu 

w szkole?
— Jest.
— A u was w domu?
— Jest.
— A w naszym ogrodzie?
— Jest — odrzekł pojętny uczeń.
— Bardzo dobrze — a u was w piwnicy, czy jest 

także?
— Niema — odparł discipuhts stanowczo.
— Powiedziałeś przecież, że jest wszędzie — rzeki 

nauczyciel, zadziwiony nierozgarnięciem umyełowera ucz-, 
nia, który tak prostej rzeczy nie rozumiał—jeżeli wszę-' 
dzie, to i w piwnicy. Odpowiadaj rozumnie. Jest po- 
wietrze u was w piwnicy?...

— Niema — powtórzył chłopiec z przekonaniem.
— Pójdziesz klęczeć!
Skazany poszedł szlochając, ale że w głowie pomieścić: 

mu się to nie mogło, więc pomimo obawy, że narazić się, 
może na sroższą karę, zapytał:

— Jakże ma być, proszę pana profesora, kiedy u naŁ 
niema piwnicy...

Wróćmy do liczb.

otrzymać, starał się on w granicach, jakie działał- , 
ności swojej nakreślił, o możliwe utrzymanie sceny 

^ua świetnej stopie przeszłością jej przekazanej.
- Przedewszystkiem więc, posadę reżysera teatrów 
warszawskich, ulegającą licznym a niezawsze szczę­
śliwym zmianom, powierzył on w ręce Jana Chę- 
,'cińskiego, utalentowanego artysty i autora drama­
tycznego, który wychowany w dawnej tradycji sze­
rokiego pojmowania sztuki, z korzyścią dla sceny 
'pełnił te obowiązki, w bardzo szczupłych wszakże 
granicach władzy jaka mu powierzoną została.

Epoka ta wszakże zaznaczyła się dla ruchu dra­
matycznego u nas pojawieniem się znacznej liczby 
sztuk oryginalnych, które dotychczas bardzo nie- 
pokaźne miejsce zajmowały na warszawskiej sce­
nie, oraz przedstawieniem wielu europejskich arcy­
dzieł, głównie Szekspira, Szyllera etc., ku czemu 
skuteczną pomoc Chęcińskiemu niosła znakomita 
artystka Modrzejewska, której pobyt na warszaw­
skiej scenie uświetnił się wielkim pożytkiem teatru 
i zbawiennymwplywem, jaki w ożywieniu repertua­
ru wywierała.

Po śmierci wszakże Chęcińskiego i ustąpieniu ze 
• sceny warszawskiej Modrzejewskiej, owa kardy­

nalna zmiana w ustroju teatralnym, przerzucająca 
środek ciężkości prowadzenia spraw teatralnych na 
stronę wyłącznie administracyjną i kasową, po­
częła wykazywać powoli błędną swoją zasadę.

Scenie warszawskiej zwolna brakło punktu opar­
cia, który dotychczas znajdowała w umiejętnem 
układaniu repertuaru i utrzymywaniu stosownej 
równowagi pomiędzy usposobieniem publiczności, 
a kierującemi poniekąd tem usposobieniem powa- 
żnemi wymaganiami sztuki, na które teatr rządo­
wy, nie szukający zysków, ale dbający o wykształ­
cenie smaku ogółu i podniesienie poziomu artysty­
cznego poczucia, powinien przedewszystkiem mieć 
baczenie.

Skład artystów pozostał wprawdzie mniej więcej 
ten sam, z niewielkiemi zmianami, a do składu te- 

■ go należeli ludzie uznanych - talentów, ulubieńcy

publiczności warszawskiej, nie licząc już znacznej 
ilości artystów zdolnych i wybornie obeznanych ze 
sceną.

Pomimo więc śmierci nieodżałowanej Bakalowi- 
czowej i wielce utalentowanej Balińskiej, pomimo 
ubytku Modrzejewskiej, która sama jedna starczy­
ła za cały szyk bojowy, dramat i komedja mogły 
śmiało iść dalej raz utorowaną drogą i zapełniać 
umiejętnie dobrane przedstawienia z wielkim dla 
sceny i kasy teatralnej pożytkiem.

Ale opera polska podkopowy wana rok rocznie przez 
systematyczne sprowadzanie trupy artystów wło­
skich, szwankowała już znacznie, ratując się od 
upadku róźnemi Offenbach jadami et consortes, ale 
balet, należący przed niedawnym jeszcze czasem 
do najbardziej kwitnących w Europie, pomimo 
zwiększonych znacznie kosztów utrzymania go, 
utracił zupełnie swoją siłę przyciągającą, co nawia­
sem mówiąc, za niewielką uważamy szkodę, a na­
wet dramat i komedja, pozbawione umiejętnego 
kierownictwa, szukały po omacku na prawo i na 
lewo właściwej dla siebie drogi, częstokroć mylne 
tylko przybierając kierunki.

Kasa wprawdzie dawała dość jeszcze pomyślne 
rezultaty, ale można było przewidzieć chwilę, w któ­
rej ta równowaga zerwie się, a scena własnym 
ciężarem zdwojonym bezwładnością i apatją, w ja- 
ka popadła chylić się będzie do upadku.

I stało się tak rzeczywiście.
Zmiana prezesa dyrekcji dała jakby hasło do 

ogólnego rozstroju.
Nie będziemy tu przypominali smutnych przejść 

tej tak niedawno od nas odległej epoki, zmian ja­
kie teatr przechodził, prób w różnych kierunkach, 
nie. zawsze szczęśliwie przedsiębranych, rozstroju 
w samej organizacji teatru i w zachwianiu się 
współczucia publicznego jakiem dotychczas się cie­
szył, dość się już o tem napisało i narozprawiało 
bezużytecznie.

Rezultat każdemu wiadomy.
Za stosowne wszakże znajdujemy powtórzyć tcu

cośmy w całym naszym powyższym wywodzie sta-, 
rali się udowodnić, że głównem źródłem tych: 
wszystkich niedostatków i strat z nich wypływają­
cych, był brak kierownictwa artystycznego.

Kierownictwa tego nie mogli żadną miarą nadać 
teatrowi, ciągle zmieniający się reżyserowie, z wiel­
ce ograniczoną i to do pewnych tylko części seeni-. 
cznego zarządu stosującą się władzą, z czego wyni­
kał zupełny brak spójności i solidarności pomiędzy 
róźnemi gałęziami sztuki dramatycznej, z których 
się teatr składa.

Choćby się znalazł zdolny jaki i umiejętny reży­
ser, stanowisko jego pozbawione z jednej strony 
inicjatywy, z drugiej zaś strony, nie nadające mu. 
wobec artystów tak potrzebnej do skutecznego' 
działania powagi, utrudniało ron do najwyższego 
stopnia zadanie, a nawet należyte wypełnienie tego 
zadania czyniło wprost niemoźliwem.

A otwarcie tu powiedzmy, że takich zdolnych 
u nas reżyserów, bardzo, bardzo mało i że nawet 
przy nąjtroskliwszem poszukiwaniu trudno znaleźć 

' takich, którzyby mogli nawet podrzędnemu temu 
: zadaniu uczynić zadość.

Niewiadomo nam jaki nowy prezes teatrów war- 
: szawskieb, którego nominacja tak w prasie jak i 

w publiczności warszawskiej tak sympatyczny zy­
skała odgłos, zamierza przyjąć systemat.

To wszakże zdaje się nie ulegać wątpliwości, iż 
rozumna energja, jakiej przy samem już objęciu 
zarządu, nowy kierownik teatrów dał dowody, oraz 

| troskliwość jego w zapewnieniu dalszego bytu 
teatrowi przez ustalenie stosunków materialnych, 
które koniecznie muszą się opierać na umiejętnie ob­
myślanych artystycznych podstawach, rokują nam 
dobrą nadzieję na przyszłość.

Daj Boże ażeby ta nadzieja się ziściła.
A teraz przechodzimy do drugiej części naszego 

artykułu, to jest do stanowiska|artystów i wpływu, 
jaki oni wywierać mogli na ogólny stan sceny 
naszej. (D. c. n.)

Waciaw Szymanowski.



Sprawiedliwość, to najwyższe pojęcie etyczne, jest 
moralną równowagą, a zatem stosunkiem liczebnym. Nie 
mielibyśmy pojęcia nieskończoności i wieczności, bo leżą 
one po za obrębem doświadczenia, gdyby nasz umysł 
liczb nie wymyślił. Ale gdy człowiek zaczął liczyć naprzód 
palee u ręki, a potem owce w swojem stadzie, gdy coraz 
więcej czynił liczebnych porównań i kombinacyj, zrozu­
miał, że do każdej cyfry można w myśli coś dodać i że 
niema żadnej przyczyny, aby ten proces myśli mógł kie­
dyś ustać. Tak powstało pierwsze pojęcie nieskończo­
ności. Pojęcia o przejawach ustroju świata, o wieczno­
ści praw przyrody nie osiągnęlibyśmy nigdy, gdybyśmy 
się nie nauczyli cyrklami, miarami i wagami ujmować 
zjawisk, które mamy przed oczyma, w stanowcze i nie­
zmienne cyfrowe stosunki.

Cały nasz pogląd na ekonomję życia zawdzięczamy 
naszym obserwacjom liczebnym, im winniśmy, że pojmu­
jemy tak skomplikowaną, a tak harmonijną ścisłość w 
ustroju całego świata. Weźmy tylko parę przykładów. 
Pragniemy mieć wyobrażenie o potędze siły produkcyj­
nej w przyrodzie, więc liczymy, że jedno ziarno wydaje 
10 kłosów, a w każdym kłosie jest ziarn 80. Zasiany 
płód jednego ziarna wydałby w drugim roku 640,000, 
w trzecim 51 miljardów ziarn. A cóż powiedzieć o pło­
dności maku, który odrazu wydaje 32,000, lub tytoniu, 
który rodzi 360,000 ziarn z jednego. Pyłki nasienne 
roślin są tali drobne, że setki ieh dopiero złożyłyby wiel­
kość łebka szpilki 47 miljonów wymoczków koralowych 
waży gran jeden. Na każdym calu kwadratowym po­
wierzchni naszego ciała znajduje się 2,800 porów, z prze­
wodami włoskowatemi, długiemi przeciętnie po 7 cali, 
mamy więc na sobie 28 mil angielskich tych naezyń. 
Pokład bazaltu, stanowiący jedną z warstw naszej sko­
rupy ziemskiej, według obliczeń Fischera musiał stygnąć 
350 miljonów lat. Jądro komet, stanowiące część ich 
najgęstszą, jest tylko dziewięć razy gęstsze od powie­
trza, jakie pozostałe w naszych maszynach pneumatycz­
nych, gdy dalej działać już nie mogą, a warkoez komety 
jest jeszcze dziesięć biljonów razy rzadszy...

Wszędzie spotykamy liczby, działające na wyobraźnię 
ogromem, albo nieskończoną małością. Cokolwiek mie­
rzymy: rozmiar, gęstość, czas, obroty, wszędzie spoty­
kamy cuda i tylko dzięki liczbom pojmujemy tę cudo­
wność. Tentu potężnemu narzędziu myśli zawdzięczamy 
najważniejsze odkrycia ludzkiego genjuszu. Za pomocą 
siatki idealnych linij nakreślonych na powierzchni ziemi, 
możemy się orjentować w każdym jej punkcie; za pomo­
cą stopni i kątów zapuściliśmy sondę w inne, dalekie 
światy, które oku człowieka, nie umiejącego władać cy­
frami, przedstawiają się tylko jako błyszcząca ozdoba 
niebieskiego stropu, a dla tego kto umie liczyć, są sze­
regiem cudów.

Obliczać, że te blade mgławiska są myrjadami gwiazd, 
mierzyć szybkość, z jaką nam światło wiadomość o ich 
istnieniu przynosi, rozkładać drogę mleczną na zbioro­
wisko światów, znaczy to modlić się liczbami...

{Dokończenie nastąpi.)
&

WIADOMOŚCI BtEŻĄCŁ
== Ministerstwo sprawiedliwości, jak donoszą 

gazety rossyjskie, stara się o udzielenie mu specjal­
nego kredytu w sumie rs. 30,000 na wydatki, jakie 
pociągnie za sobą przyśpieszenie robót prawodaw­
czych. Ministerstwo przejrzeć ma obowiązujące o- 
becnie ustawy i opracować projekta trzech nowych 
ustaw: karnej, cywilnej i handlowej. Oprócz tego 
ministerstwo rozstrzygnie kilka oddzielnych kwe- 
styj, dotyczących niektórych zmian w instytucji 
sądów pokoju, organizacji iustytucyj włościańskich 
w gubernjaeh nadbałtyckich i projektu nowej usta­
wy wekslowej.

= Lekarze wojskowi otrzymają z nowym rokiem 
powiększenie wynagrodzenia, a mianowicie pobie­
rać będą po 1000 rs. rocznie.

= W roku przyszłym odbędzie się w Petersbur­
gu międzynarodowa wystawa ogrodnicza wraz z 
kongresem botaników.

= Zarząd kolei nadwiślańskiej, pragnąc zapo" 
biedź nieszczęśliwym wypadkom na stacjach pod­
czas krzyżowania się pociągów osobowych z towa- 
rowemi, wzbronił służbie pociągów towarowych o- 
puszezania chociażby na chwilę hamulców.

= Rz. r. st. Pisarewski, inspektor departamen­
tu telegrafów zwiedzał w tych dniach stację telefo­
niczną warszawską i po zbadaniu jej urządzeń, 
oraz obznajmieniu się z całym tokiem spraw filji mię­
dzynarodowego Towarzystwa Bella, wyraził dyre­
ktorowi telefonów, inżenierowi Olszewskiemu, swo­
je najżywsze zadowolenie.

== Warszawska kasa oszczędności, w ciągu tygo­
dnia od duia26-go listopada do dnia 2-go grudnia r.b. 
włącznie, wydała 112 nowych książeczek (więcej 
o 31 niż w tygodniu poprzedzającym), na które, tu­
dzież na dawniejsze w 676 wnioskach, złożono rs. 

14,763 kop. 30 (więcej o rs. 7,938 kop. 25 niż w ty­
godniu poprzednim). W tymże czasie kasa oszczędno­
ści na żądanie 178 uczestników wypłaciła (prócz 
procentów w sumie rs. 123 kop. 43 */2, należnych za 
rok bieżący od całkowitych odbiorówjrs. 8,403 kop. 94 
(mniej ors. 1,974 kop. 711/3 niż w tygodniu ubiegłym), 
oraz umorzyła 71 książeczek. Ogólna przeto liczba 
uczestników 34,127 posiada kapitał rs. 1,332,113 
kop. 8072 (więcej o 6,659 kop. 36 niż w tygodniu mi­
nionym).

= Ze sprawozdania warszawskiej rady dobro­
czynności publicznej okazuje się, iż w r. 188-1 znaj­
dowało się w jej zawiadywaniu 7 szpitali, 8 domów 
przytułku dla starców, 2 ochrony i instytut św. Leo­
narda w Łowiczu. We wszystkich siedmiu szpitalach 
gnbernji znajdowało się 209 łóżek, z których korzy­
stało 2,542 ludzi, z tych* 353 wojskowych. Chorzy ci 
przebyli ogółem 66,226 dób w szpitalach. W ośmiu 
domach przytułku przebywało 284 starców, którzy 
spędzili tam 82,581 dób. Majątek wszystkich zakła­
dów dobroczynnych w gubernji składa się z sum 
pieniężnych i nieruchomości. Wszystkich kapitałów 
w dniu 1-ym stycznia r.b. było276,923 rs. 12% kop. 
Majątek nieruchomy zakładów dobroczynnych, skła­
dający się z domów mieszkalnych i ogrodów, wy­
puszczonych w dzierżawę, przyniósł dochodu w roku 
zeszłym rs. 3,301 kop. 58%.

= Tułająca się po dziennikach pogłoska, jako" 
by kasa przemysłowców warszawskich założyć za­
mierzała filje na prowincji, nie ma żadnej pod­
stawy.

= Koncert, urządzony w dniu 12-ym listopada 
r. b. na rzecz studentów uniwersytetu warszawskie­
go, przyniósł dochodu rs. 2,239 kop. 88%, że zaś 
koszta urządzenia koncertu wyniosły rs. 425 kop. 
68, czysty dochód przeto uczynił rs. 1,814 kop. 
20%. _____

= Nowo wybrany na rok przyszły komitet resur­
sy obywatelskiej w ten sposób rozdzielił pomiędzy 
siebie urzędy: p. Karol Tender objął obowiązki dy­
rektora, p. Stanisław Pfeiffer — pierwszego aseso­
ra, p. Franciszek Łapiński — drugiego asesora, p. 
Józef Bauerfeind — zarządzającego gospodarstwem 
ogólnem, p. Michał Jasiński — zarządzającego za­
bawami, p. Ludwik Norbfin — kasjera, p. Alfons 
Sokolnicki—kontrolera, p. Mieczysław Rudnicki— 
sekretarza, p. Józef Sporny — bibljotekarza.

= Z teatru i muzyki.
* Dziś w teatrze wielkim „Hugonoci" Meyerbeera 

z p. Irmą Reichówną w partji Walentyny.
* Dyrekcja teatrów traktuje z p. Seydemanem 

o zatrzymanie go na czas dłuższy w nielicznych 
szeregach opery naszej.

Układy prawdopodobnie przyjdą do skutku.
Utalentowany śpiewak przeucza się obecnie nie­

których partyj i niezadługo już śpiewać będzie po 
polsku.

* „Halka", którą na swój benefis wybrała Irma 
Reichówną, śpiewana będzie w niedziele po raz... 
270-ty.

* W teatrze rozmaitości po wystawieniu „Jacu­
sia" dany będzie niezwłocznie wielki dramat Ybse- 
na pt. „Podpory społeczeństwa".

* „Drahomira", pięcioaktowa tragedja Jarosła­
wa Vrchlickiego przełożoną została przez Miriama 
na język polski i oddaną dyrekcji teatrów rządo­
wych.

* Modrzejewska wystąpiła w tych dniach w broo- 
klińskim parku w „Julieccie“ Szekspira.

* Mierzwiński śpiewał przed tygodniem w nowo­
jorskiej akademji muzycznej partję Radamesa 
w „Aidzie".

Szczegółów o występie tym dotąd nie mamy.
* Bohaterką wczorajszego wieczoru Towarzystwa 

muzycznego była primadonna czeska, Inna Rei- 
cłiówna.

Celem usłyszenia na estradzie miłego gościa zgro­
madziła się publiczność tak tłumnie wczoraj, że 
właściwie dla połowy załedwo przybyłych star­
czyło miejsca.

Dyrekcja niebyła zapewne przygotowaną na taki 
natłok i temu tylko przypisujemy wiele przykrych 
następstw, jakich byliśmy świadkami wczoraj.

Ponieważ widzowie stojący natłoczyli się niedy­
skretnie dokoła estrady, posiadacze krzeseł nie mo­
gli z miejsc swoich korzystać; wskutek czego cała 
publiczność musiała chcąc nie chcąc słuchać śpie­
wu panny Irmy... stojąco.

Wiele też dam, nie mogąc dotłoczyć się do miejsc 
swoich, musiało powrócić do domu.

Primadonna czeska śpiewem swoim zapełniła 
większą część programu.

Reichówną wykonała arję z „Prodanej nevesfy“ 
Smetany i kilka pięknych ludowych pieśni cze­
skich, z których zwłaszcza „Żeżuliezka" rozentu- 
zjazaiowala publiczność.

Oddaliśmy już tylokrotnie uznanie pięknej 
głosowi i szlachetnemu poczuciu dramatycznej 
śpiewaczki czeskiej, iż poprzestaniemy dziś tyH-% 
na zanotowaniu gorących oklasków, któremi 
krywano wczoraj primadonnę za każdem nk9,o 
niem się na estradzie.

Na rozpoczęcie koncertu pp. dyrektor Noskow 
ski, Stiller, Rzepko i Thalgriin wykonali piękny 
kwartet smyczkowy Noskowskiego, p. Lampe ode 
grał na organie pokojowym kilką poważnych utwo- 
rów Bacha i Kreiczego, a panna Święcicka wygł0. 
siła dwa zgrabne utwory p. Smoleńskiego i Cze 
sława.

= Ze sztuki.
* Zbiór szkiców, przeznaczonych do licytacji na 

rzecz funduszu budowy nowego gmachu dla Towa­
rzystwa zachęty sztuk pięknych, wzbogacony zo­
stał dwoma świeżo ofiarowanemi pracami Józefa 
Brandta.

Obrazy te sprzedane będą więcej dającemu w so 
botę dnia 16-go grudnia, o godzinie 2-ej po połn- 
dniu.

* Do salonu sztuk pięknych Aleksandra Krywuk 
ta przybyły następujące dzieła:

Jufjana Fałata: „Popielec"; Antoniego Piotrow­
skiego: „Do ślubu", „Przemytnicy graniczni11 i 
„Przy studni14; Włodzimierza Łosia: „Powrót z jar­
marku"; Marcelego Gujskiego: „Anioł śmierci" (rze­
źba w marmurze); Seweryna Bieszczada: „Po zupę 
rumfordzką"; Kazimierza Pochwalskiego: „Dow 
żna kąpiel" i „Studjum kobiety".

* Znajdujące się na wystawie obrazów Krywułta 
płótna Hansa Mackarta przewiezione będą do Kra­
kowa.

* W tych dniach wysłany został z Rzymu do Pe­
tersburga wielkich rozmiarów obraz F. Krudow- 
skiego „Złożenie Chrystusa do grobu".

Płótno to zamówiła jedna z najwyżej położonych 
osób.

* Słynny obraz Pruszkowskiego „Zgon Anhelle- 
go“ doczekał się oleodrukowej kopji, którą redakcja 
Kłosów obdarzyła swoich przedpłacicieli.

Kopja dokonaną została z starannością gorącego 
uznania godną.

— Wydawnictwo naukowe.
Redakcja Gazety lekarskiej oświadcza, iż czysty 

dochód z tego pisma będzie obracała na wydawni­
ctwa naukowe lekarskie.

Na początek wydana zostanie „Farmakołogja“ 
Nothnagela i Rossbacha.

Od pokupu tego dzieła będzie zależał dalszy roz­
wój zamierzonego wydawnictwa.

— O przyszłej wystawie.
Onegdaj odbyło się ponowne posiedzenie komisji 

wystawy koni i inwentarza.
Radzono nasamprzód nad programem konkursów 

przyszłorocznej wystawy i zgodzono się na urzą­
dzenie „działu pozakonkursowego machin i narzć- 
dzi rolniczych", który istniał już i na tegorocznej 
wystawie.

Uznając potrzebę podniesienia gospodarstwa na­
białowego w kraju, uchwalono osobny konkurs, o- 
bejmujący produktu gospodarstwa nabiałowego (jak 
masło, ser itp.), oraz przyrządy służące do ich wy­
robu (jak kierznie, naczynia do mleka, wygaiatacze 
itp.), przyezem wyznaczono delegację, która ułoży 
szczegółowe warunki konkursu.

W myśl wniosku członka komisji dra T. Kowal­
skiego, postanowiono wybrać na przyszłem ogól­
nem posiedzeniu Towarzystwa wyścigów konnych 
delegację, któraby zbadała i zdała sprawę z wszech­
światowej wystawy inwentarza, mającej się odbyó 
w Hamburgu w roku 1883-m od dnia 3-go do 11-go 
Hpca.

Następnie wzięto pod uwagę wnioski, wystosowa­
ne do komisji przez delegacje sędziów i grono ho­
dowców.

Na każdą gubernię postanowiono je"
dnym członku ze wszystkich delegacy) sędziów, a 
wybrani członkowie zajmą się zebraniem danyc 
statystycznych, dotyczących stanu hodowli wszys­
tkich gatunków inwentarza w danej okolicy, we­
dług ułożonego w tym celu szematu. .

Uchwalono rozpisać konkurs na dziełko „O cho­
wie trzody chlewnej", za które wyznaczono nagie- 
dę w sumie rs. 200. . „

Wniosek uzasadniający potrzebę założenia w war­
szawie stacji oceny machin i narzędzi rolmezyc 
postanowiono przedłożyć komitetowi muzeum prz ' 
inyshi i rolnictwa, jako instytucji, której ustawy 
zezwalają na urzeczywistnienie projektu, mogąc ■ 
go przynieść dla rolnictwa krajowego niemałą Ko­
rzyść. _________

= Ulica Marszałkowska. .
Piękna ta ulica, opatrzona szerokiemi asfaltowe 

mi chodnikami, wysadzona drzewami po obydwooa 
stronach, uposażoną obecnie została aa przestrzem



s
od ogrodu Saskiego do dworca kolejowego w 56 
nowych latarń gazowych.

Latarnie te będą zapalane od nowego roku.
Nada to ulicy Marszałkowskiej, do niedawna 

jeszcze brudnej i posępnej, wygląd ulicy stolic eu­
ropejskich. ___________

— Uwaga.
Do kaplicy przedpogrzebowej w kościele dolnym 

gw. Krzyża wchodzi się przez głęboki i długi kury- 
tarz.

W kurytarzu tym panują ciemności iście egip­
skie.

Wchodzący doń ze światła dziennego, w jednej 
chwili pogrążeni w tych ciemnościach, nie widząc 
pic potrącają się, padają i zupełnie po omacku do­
chodzą nareszcie do schodów, których górne sto­
pnie tylko przez dotykanie odnaleźć można.

Kurytarz ten jest przytem wielce przyjazny ope­
racjom rzezimieszków, którzy, jak wiadomo, szcze­
gólnie to miejsce sobie upodobali.

Czyby zapalenie kilku lamp w labiryncie tym dla 
bezpieczeństwa i wygody publiczności przechodziło 
środki parafji?

= Sprawa.
W dniu jutrzejszym w pierwszym wydziale sądu 

okręgowego przyjdzie nareszcie pod roztrząśnięcie 
sądu znana sprawa o pojedynek, odbyty w roku 
1873-im między Aleksandrem E. i Henrykiem Er.

Sprawa ta została niedawno odroczoną wskutek 
niestawiennictwa prof. Kosińskiego, powołanego w 
ostatniej chwili na biegłego przez władzę prokura­
torską.

Jak wiadomo, E. w pojedynku tym odniósł ranę i 
w sześć dni potem przeniósł się do wieczności.
= Kwestja prawna.
Kto winien?
Takie pytanie musi sobie zadawać jeden z miesz* 

tańców kawalerskich pokojów w pewnym domu 
w Warszawie, którego niedawno okradziono do 
szczętu.

Właściciel bowiem domu trzyma specjalnego do 
kawalerskich pomieszkań służącego, który posiada 
w swym ręku klucze od lokali.

Innego służącego lokatorowie mieć nie mogą.
Kto więc winien naturalnie pośrednio... okradzeniu 

lokatora, ograniczonego w wyborze usługi ?
Oddajemy tę kwestję pod sąd prawników.
= Także sprawa.
Ktoś z prowincji opowiadał nam o zajmującym 

wywodzie własności psa, przed jednym z sądów po­
koju.

Dawny posiadacz zatrzymał na ulicy przywłasz- 
czyciela pięknego buldoga, twierdząc, iż mu go 
skradziono.

Sprawa stanie pede wytoczyła się przed sędziego.
Zatrzymujący wyjął chustkę z kieszeni i zapro­

ponował oskarżonemu, aby za jej pomocą uspra­
wiedliwił swą własność...

Przywłaszczycie! nie rozumiał o co chodzi, a ob­
winiający tymczasem pokazał, iż pies umie rozmai­
te sztuki z chustką...

Okoliczność ta wykazała prawdę po jego stronie.
= „Papa! papa".
Wczoraj ktoś obudził w pasażerach tramwajo­

wych wielkie zgorszenie, wszedł bowiem do powo­
zu z koszem, z którego wydobywały się krzykliwe 
głosy: „papa! papa!"

Na żądanie oburzonych dam pasażer otworzył 
kosz i pokazał... papugę, którą wiózł ze stacji kole­
jowej dla jednego z tutejszych bankierów.

= Przykry wypadek.
Wczoraj około godziny 4-ej po południu runął 

świeżo zbudowany śpichrz przy ulicy Nowo Pró­
żnej pod nrem 8-ym.

Śpichrz ten był przeznaczony na skład żelaza.
Nagromadzenie zbyt wielu materjałów spowodo­

wało, iż ściany budynku pod wpływem nadmierne­
go ciśnienia, zrazu pochyliły się, poczem zupełnie 
runęły, zarzucając gruzem cały chodnik i ulicę.

Parę tysięcy pudów żelaza, stoczyło się wyłoma­
mi zawalonej budowli.

Szczęściem, obeszło się bez wypadku, chociaż 
znaczne ciężary gruzów i żelaza spadły u stóp prze­
chodniów.

Komunikujący nam tę wiadomość p. A. M., który 
Uniknął smutnego wypadku właśnie przechodząc 
ulicą w czasie katastrofy, słusznie zapytuje, ćo 
się dzieje ze środkami ostrożności, w ustawie bu­
dowlanej zastrzeżonemi?______

= Pogrzeb.
W dniu wczorajszym, o godzinie 3-ej po połu­

dniu, z kościoła Wszystkich Świętych na Grzybo- 
wie wyniesiono zwłoki ofiar straszliwej zbrodni 
spełnionej przy ulicy Zielnej.

Przed kościołem w chwili wyprowadzania zebrał 
Się kilkotysięczny tłum ludu.

— Pożary.
Wezoraj, około godziny wpół do szóstej wieczorem, 

w domu pod nrem li, przy ulicy Książęcej, w zamkniętem 
mieszkaniu na pai terze zapaliły się z niewiadomej przy­
czyny sienniki, a od tych sprzęty.

Na Szczęście, dość wcześnie “spostrzeżono wydobywający 
się dym, wyłamano przeto drzwi i płomienie w zarodku stłu­
miono.

Również wezoraj, o godzinie 9-ej wieczorem, w domu 
pod nrem 82, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, wjednem 
z mieszkań, wskutek wywrócenia lampy, zapaliła się nafta.

Płomienie stłumili wezwani z oddziału ratuszowego to- 
pornicy.

■ »eoffloo» hi

= Ofiarność włościan.
_ Spalony w roku ubiegłym kościół we wsi Koka- 

ninie, w gubernji kaliskiej, dźwiga się już z gru­
zów.

Funduszu dostarczyli sami włościanie, którzy nie 
szczędzili grosza na wzniesienie domu przeznaczo­
nego dla chwały Bożej.

— Kasa oszczędności.
Z danych urzędowych dowiadujemy się, iż kasa 

oszczędności w Płocku liczy 1,361 uczestników, któ­
rzy posiadają kapitał wynoszący rs. 29,251.

Przeeięciowo wypada zatem na każdego uczest­
nika rs. 21 kop. 49.

W warszawskiej kasie oszczędności, liczącej 
34,086 uczestników z kapitałem rs. 1.325,454 kop. 
441/,,, przypada na jednego uczestnika przeciętnie 
rs. 38 kop. 88.

Płocczanie więc pod względem oszczędności sto­
ją niemal dwa razy niżej od warszawian.

== Komunikacje.
Z inicjatywy władzy gromadzą się w gubernji 

płockiej dane, mające wykazać nieodzowną potrze­
bę jednoczesnej budowy całej sieci szos.

W tym celu zaciągniętoby pożyczkę amortyza­
cyjną, oraz ustanowiono myta.

Obecnie w każdym powiecie zaproszono po trzech 
obywateli ziemskich do narad w odnośnych temu 
projektowi przedmiotach, a oprócz tego rozpoczęto 
w każdym powiecie zbierać wiadomości o liczbie 
przejeżdźających główniejszemi drogami.

= Narada.
W Łodzi odbyła się w tych dniach narada, ma­

jąca na celu obmyślenie środków na pokrycie wy­
datków utrzymania gimnazjum.

Według obliczeń, potrzebną jest na ten sel suma 
25,000 rs.

Fundusze miejskie dostarczyć mogą 15,000 rs., 
szło więc o pokrycie reszty.

Ostatecznie zgodzono się na to, iż brakujące 
10,000 rs. osiągnięte będą w drodze nałożonego po­
datku na wszystkich obywateli miasta.

W końcu wybrano deputację, która udała się do 
Petersburga dla wyjednania zatwierdzenia decyzji 
W ministerstwie oświaty.
= Teatr amatorski.
W ubiegłą sobotę grono amatorów odegrało w 

Piotrkowie trzy jednoaktowe utwory. „Chleb ludzi 
bodzie", „Zawieruchę" i „Bibinskiego".

Dochód, przeznaczony na korzyść niezamożnych 
uczniów gimnazjalnych, uczynił rs. 250.

±= Świętokradztwo.
W nocy z dnia 3-go na 4-ty b. m., w Bendzinie 

okradziony został kościół parafjalny.
Świętókradżcy, dostawszy się przez wyłamanie 

bocznych drzwi, zabrali: dwie skarbony z pieniędzmi, 
dwie puszki od Przenajświętszego Sakramentu, 
krzyż srebrny i inne przedmioty...

Nazajutrz wykryto obydwóch świętokradzców, 
którymi byli dwaj niepełnoletni chłopcy ze wsi Ksa­
wera.

= Nieznane zwłoki.
Na gruntach wsi Poręba mrzygłodzka, w bedziń- 

skiem, znaleziono zwłoki młodej jakiejś kobiety, 
zaledwie 25 lat liczyć mogącej, nikomu we wsi nie­
znanej.

Kobieta ta. jak tego dowodzą ślady na ciele, pa- 
dła ofiarą zbrodni.

Energiczne śledztwo zarządzono.
= Zbrodnia.
W dniu 9-ym b. m. we wsi Krzykawka, w powie­

cie olkuskim, dwóch sąsiadów, mieszkańców tejże 
wsi, Kazimierz Piekoszewski i Andrzej Flak,spotka- 
wszy się ze sobą rozpoczęli rozmowę o jednej z ko­
biet, do której obaj żywili zapały miłosne.

Z rozmowy przyszło do sprzeczki, a następnie 
kłótni, podczas której Piekoszewski ugodził Flaka 
w głowę siekierą, wskutek czego ten ostatni wkrót­
ce życie zakończył.

Ze świata.
X W Krakowie, na Kazimierzu, otwarto kursa języka 

polskiego dla dorosłych izraelitów.

X Górą Krasiccy, górą Chłapowscy! Hr. Jan Kra­
sicki, poseł do rady państwa, syn ś. p. Kazimierza Kra­
sickiego, wielce zasłużonego męża, sprzedał, jak donosi 
Czas, dziedziczne dobra swoje Jasień, w ręce etaroza- 
konnego spekulanta.— P. Józef Chłapowski wieś rodzin­
ną Kuczków, w powiecie pleszewskim położoną, a obej­
mującą 2,000 morgów, oddał niemeowi Matthesowi z Ku­
jaw...

X Major Jelita Kraiński, autor cenionych dzieł stra­
tegicznych, wynalazł, jak donosi Presse, przyrząd „balli- 
stikonem" zwany, a ułatwiający celność i precyzję strza­
łów tak karabinowych, jak i armatnich. Journal De- 
bats poświęcił wynalazkowi temu oddzielny artykuł, wy­
kazujący wielką jego doniosłość. Przyrząd Kraińskiego 
odznacza się przytem niezwykłą prostotą i skonstruowa­
ny być może przez zwykłego cieślę w godzinę. Austrja- 
cki minister wojny hr. Bylandt-Rheidt stara się o naby­
cie wynalazku tego dla swej artylerji.

X Spenner, znany właściciel hotelu „arcyksięcia Ka­
rola," uczęszczanego przeważnie przez polaków, zmarł 
w tych dniach w Wiedniu.

X Kustosz bibljoteki w Halli, dr Karol Werner, mia­
nowany profesorem literatur słowiańskich w Kopenha­
dze, rozpocznie w styczniu odczyty o piśmiennictwie pol- 
skiem w uniwersytecie tamecznym.

X „Fedora," najnowsza komedja Sardou, przedsta­
wiona onegdaj po raz pierwszy, została przez publicz­
ność paryską entuzjastycznie przyjętą; Sarah Bernhardt 
w roli tytułowej święciła wielki tryumf.

X Dobry ton paryski uważa obecnie za obowiązek 
przejechać się codzień zamiast do lasku bulońskiego, na 
miejsca, gdzie powódź najwięcej sprawiła zniszczenia... 
Jedzie się tam z humorem, w chęci pożartowania i po­
gapienia się... Szczególny przywilej rozśmieszania po­
siadają latarnie, których nie zdołano pogasić przed na­
pływem wód i które paliły się przez dzień i noc... Dla 
przejażdżek takich ustaloną już nawet została osobna 
dla pań i panów tualetal...

X Niespodzianka. Pięknego poranku w Maine (we 
Francji) imó pan Gourdon, właściciel izby felczerskiej, 
sam renomowany fryzjer, golił jednego ze swych klijen- 
tów... Gawędka toczyła się ożywioha, jak zwykle, gdy 
oto nagle p. Gourdon, odchyla w tył głowę golonego i 
podcina mu gardło. Nieszczęśliwa ofiara, nie krzyknąw­
szy nawet, wyzionęła ducha. Śledztwo wykryło, iż mor­
derstwo dokonanem zostało w przystępie nagłej warja- 
cji...

X Światło Edisona w Berlinie. Berliner Tageblatt 
donosi, iż po próbie jeneralnej dnia 1-go grudnia oświe­
tlono w sobotę, dnia 2-go, przestrzeń od pałacu księcia 
Karola aż do Behrenstrasse. Światło płynęło z 30-tu 
kandelabrów, tej wysokości co i latarnie gazowe. Każdy 
kandelabr opatrzony był z góry reflektorem ze szkła 
mlecznego, odbijającym płomienie ku dołowi, pod pło­
mieniami rozciągał się płaski klosz szklanny. „Ghoć na 
ulicy Lipskiej — powiada ta gazeta — lampy Siemensa, 
każda o natężeniu więcej niż 800 świec normalnych, nie­
równie więcej imponują, jednakże lampy Edisona swem 
światłem jednostajnem i nadzwyczaj łagodnem sprawia­
ją bardzo przyjemne wrażenie. Są one bardzo odpowie­
dnie do oświetlania przestrzeni zamkniętych, czego świe­
tny dowód dały dnia wczorajszego w domu bankierskim 
Jakóba Landau, Wilhelmstrasse nr 70, gdzie lampy in- 
kandescyjne po 8 i po 16 świec normalnych siły były 
rozrzucone już to pojedyńczo po nad biurkami, już też 
połączone w żyrandol na środku sal. Lampy nad biur­
kami są tak urządzone, że każdy z subjektów może do­
wolnie zmniejszać lub powiększać światło, za pokręce­
niem śrubki. Liczba lamp wynosiła wczoraj 270, a za­
silała je maszyna parowa o sile 18-tu koili."

X Podarek dla Bismarcka. W dawnym ogrodzie po­
sła od rządu pruskiego w Buenos-Ayres rośnie olbrzymi 
dąb, który przed laty otrzymał nazwę Otto von Bismarck... 
Charles Kohler, zwolennik księcia żelaznego, postanowił 
z dębu zrobić dlań podarek, i w tym celu nabywszy ogro­
mne drzewo, zamierzył wysłać je do Berlina. Zaledwie 
zdołano niemeowi wyperswadować niemożliwość podo­
bnego transportu, skutkiem czego zdecydował się po­
słać Bismarckowi fotogram drzewa, u stóp 'którego sie­
dzi córka Kohlera. Olbrzymi, w dziejach sztuki foto­
graficznej nieznany dotąd wizerunek, w tych dniach od­
był szczęśliwie podróż do Warcyna.

X Nowego potopu oczekuje z końcem b. m. zabobon­
na sekta adwentystów w pólnocno-amerykańskiej krai­
nie Massachusetts. Naczelnik jej. jak donosi Balls. Ztg, 
powziął już nawet zamiar założenia Towarzystwa akcyj­
nego dla zbudowania wielkiej arki, a by prawowierni oca­
lić się mogli w dniu krytycznym... Akcja za 10 dolarów 
daje właścicielowi prawo korzystania z miejsca; na pokła­
dzie arki, właściciel zaś akcji na 50 dolarów bidzie mógł 
ochronić się przed potopem w kajucie pierwszej klasy... 
Za dzieci i zwierzęta płaci się oddzielnie...

X W teatrze.
— A co, nie gwizdano wczoraj na mojej komedii!
— Jakże mogli gwizdać, kiedy ziewali..
X Pociecha kobieca.
... Zobaczyć przyjaciółkę... siwą!...



ODPOWIEDZI REDAKCJI.

— Panom W. 8., K. T., Mik. K. i prenumeratoro­
wi z Cichej. — Nie kwalifikuje się.

— Prenumeratorowi z prowincji.—Postaramy się— 
nie nastąpi to wszakże prędzej, jak w połowie stycznia. 
Do Petersburga odesłane. .

— Panu Z. K. — Zgłoś się pan do biura adresowego. 
My wiedzieć nie możemy.

— Tabelka loteryjna z dnia wczorajszego za­
mieszczoną jest na 10 stronicy Kwjera.
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— W dniu dzisiejszym, jako w szóstym dniu 
ciągnienia 5-ej klasy 139 łoterji klasycznej, głó­
wniejsze wygrane wyszły jak następuje: nr 2394 
wygrał rs. -4,600 u kolektora Józefa Marguljesa w 
Warszawie, nr 3597 rs. 4000 u kolektorki Sury Ma- 
liniakowej w Warsza wie, nr 18479 rs. 4000 u kole­
ktora Glicensztejna w Dąbiu, nr 22110 rs. 4000 u 
kolektora Rubinrotba w Warszawie, nr 1454 rs. 
2000 u kolektora Rothauba w Warszawie, nr 4747 
rs. 2000 u kolektora Baumana w Warszawie, nr 
7216 rs. 2600 u kolektorki Falęckięj w Warszawie, 
nr 623 rs. 1606 u kotektorki KtejBOwej w Warsza­
wie, nr 2252 rs. 1600 u kolektora Markusa Follma- 
na w Warszawie, nr 3598 rs. 1000 u kolektora Ru­
szkowskiego w Warszawie, nr 13352 rs. 1000 u ko­
lektora Rejnera w Lublinie, nr 9926 rs. 1000 u ko­
lektora Urysohna w Saezuesynie, nr 19645 rs. 1000 
u koŁektora-Lewartowskiego w Warszawie, nr 19-742 
rs. 16’00 u kolektora Jawitza Zelmana w Warsza­
wie, nra M96, 4096, 7468, 9612, 10364, 10442 i 
152-48 po rs. 460.

— 4543) JfeefBietecki, b. uczeń szkoły realnej 
;rządowej w Warszawie, przesyła do redakcji dla
niezamożnych uczniów: 32 sztuk książek sdtolnych, 
1 kajet wzorów rysunkowych, 1 mundur dla ucznia 
tegoż gimnazjum, 2 czapki i 1 kamizelkę.

— -Sprostowanie. We wczorajszym numerze, w od­
cinku „Mamuty", w ostatniej mowie Bolesława za­
szła pomyłka, zamiast bowiem słów: „My, ludzie 
pracy i nauki, ludzie przyszłości, dla której nie ma 
przyszłości, a będzie dopiero jutro...“ winno być 
„Im których jniema wczoraj, a będzie dopiero ju­
tro. “

Jte :■? «» > «» jj »•
j- W sobotę, dni* 16 grudnia, jako w dwunasty rocznie 

śmierci ś. p. Franciszka Cieślewskiego, oraz w piątą 
rocznicę zgonu ś. p. Aleksandra Botherta, odbędzie się za 
spokój ich dusz żałobne nabożeństwo w kościele św. Józefa 
Oblubieńca na Krakwskiem-Przedmieściu, obok skweru 
o godzinie 8-ej zrana, na które pozostałe rodziny zapra 
szają iamilję, życzliwych i znajomych. —1010—

Z powodu rocznicy śmierci ś. p. Konstantego Bojew- 
skiego, syna obywatela ziemskiego powiatu kolskiego, od­
będzie się nabożeństwo za spokój jego duszy w kościele 
św. Antoniego przy ulicy Senatorskiej, o godzinie lO-ej 
zrana, dnia 15 grudnia, w piątek, na które stroskani rodź i 
ce i babka zapraszają krewnych, znajomych i kolegów. 

—3947—
j- Dnia 16 b. m., w sobotę, o godzinie ii-ej zrana, odbę­

dzie się żałobne nabożeństwo w kościele Narodzenia N 
Marji Panny na Lesznie, za duszę ś. p. księdza Onufrego 
Osińskiego, na które synowiec zmarłego zaprasza przyja­
ciół i znajomych. —3953—
f Pojutrze, dnia 16 b. m., w kościele św. Karola Boro- 

meusza przy ulicy Chłodnej, o godzinie SO-e.j zrana, odbę­
dzie się żałobnie nabożeństwo za spokój duszy ś. p. Paułiny 
i Stanisława małżonków Włotikowskich,, na które pozo­
stałe córki i zięciowie zapraszają życzliwych. —3952—

f Dnia 15 b. m., o godzinie 9-ej zrana, w kościele św. 
Karola Borornensza odbędzie się żałobne nabożeństwo za 
duszę ś. p. Wiktorji z Iwaszkiewiczów Kiełczewskiej, na 
które w głęJóokim smutku pozostała przyjaciółka zaprasza 
życzliwych .’zmarłej. —3956—

Studenci charkow-Peterśbmrg 12-go grudnia. — Studenci charkow­
skiego instytutu chętnie podpisują, deklaracje i wy­
rzekają ąię przyjmowania udziału w zebraniach. 
Widoczny jest rzeczą, że zaniechali już myśli ja­
kichkolwiek zaburzeń.

Peiersłbwrg 12-go grudnia.—Golos szeroko omawia 
artykuł Norddeutsche Allgemeine Zeitung, rozbiera­
jący ku?estję anglo-francuskiego przymierza, uwa­
żanego w niektórych politycznych kołach zacho­
dniej Europy za pożądane i logiczne następstwo, 

, głoszonego przez pruskie półurzędowe organa przy­
mierza między Austro-Węgrami i Niemcami. Zbliże­
ni pomiiędzy Francją a Anglja, niemożliwe za czasów 
Beaconśfielda, znanego, jak powiada Gotos z zaciętej 
nienawiści dla Rossji, obecnie gdy ster rządu w Angiji 

i spoezy/wawrękuGładstonai stronnictwa liberalnego 

nie tającego 8ię bynajmniej ze swym brakiem sym- 
patji dla Niemiec jest moźebnem i łatwo stać 
się może, iż Anglja z pomocą którego z mocarstw 
stałego lądu zechce położyć tamę szerzeniu się prze­
wagi niemieckiej. „Gladstone, mówi dalej wspo- 
raniony organ, nie żywi żadnej niechęci względem 
Rossji i wcale nie uważa za niemożliwe, ścisłe, przy­
jazne zbliżenie z Francją pomimo jej republikań­
skiej formy rządu. Nawet obecnie, kiedy wypadki 
egipskie wywołały dość poważne starcie interesów 
angielskich z francuskiemi, Gladstone dokłada 
wszelkich starań, aby starcie to nie przybrało ostre­
go charakteru. Dzięki temu rzeczy w tej chwili sto­
ją tak, że pomiędzy Paryżem a Londynem istnieje 
doskonałe, o ile to być mogło, porozumienie, oku­
pione ceną pewnych ustępstw w sprawie egipskiej. 
Wielu sądzi nawet, że do — zupełnej zgody dojść 
musi wkrótce właśnie dlatego, że wypadki egipskie 
wyprowadziły znów na porządek dzienny drażliwą 
kwestję rewizji traktatu berlińskiego i że wkwestji 
tej Anglja naturalnie nie będzie już stała na stano­
wisku, które lorda Beaconśfielda zniewalało do 
działania na wschodzie razem z Niemcami i Austro- 
Węgrami. W Berlinie oczywiście podzielają ten spo­
sób widzenia i starają się zapobiedz przystąpieniu 
do anglo-francuskiego przymierza mocarstw, stoją­
cych po za związkiem austro niemieckim. Takich 
mocarstw jest dwa—Włochy i Rossja. Do kogo mia­
nowicie przemawia organ księcia Bismarcka nie 
wiemy, ale jesteśmy tego zdania, źe rządom, którym 
nic nie zależy na tom, aby dwa cesarstwa środko­
wej Europy narzucały swoją wolę całemu konty­
nentowi europejskiemu, wolno chyba, co rzecz na­
turalna, okazywać mniejszą lub większą sympatję 
sprawie wytworzenia się takiej przeciwwagi, w du­
chu politycznej kombinacji, jaką staćby się musiało 
przymierze Anglji z Francją".

Ostatnia poczta 
„Kurjera Warszawskiego”,

WiWeń 13-go grudnia. — Wczoraj w domu przy­
tułku policyjnego dla włóczęgów wybuchły zabu­
rzenia. Motłocb zamknięty rzucił się na straż, za­
palił łóżka i poniszczył sprzęty. Dwóch strażników 
więzienia ciężko zraniono. Przywołane na pomoc 
wojsko uśmierzyło zaburzenie; 34 głównych uczest­
ników oddano pod sąd. (Wskutek niejasnego brzmie­
nia telegramu donoszącego o tym niypadku, fałszywie 
zrozumieliśmy wiadomość w ten sposób, jakoby mo- 
tłoch, złożony z włóczęgów ulicznych, wykonał atak na 
dom przytułku, co niniejszem prostujemy, przyp. 
red.)

Paryż 12-go grudnia.—Dziś odbył się wśród o- 
gromnego natłoku publiczności pogrzeb Ludwika 
Blanca. Ciągniony przez sześć koni karawan po­
kryty był niezliczoną mnogością wieńców. Oprócz 
reprezentantów władz postępowało za trumną wie­
lu senatorów, deputowanych i delegatów przeszło 
100 stowarzyszeń. Nad grobem odczytał Charles 
Edmond (Chojecki) mowę Wiktora Hugo, w której 
poeta wyraża wiarę w istnienie Boga i nieśmiertel­
ność duszy. Mówili potem Henryk Martin, Barodet, 
Madjer de Monjau, Lockroy i inni. Wznoszono o- 
krzyki: „Niech żyje rzeczpospolita!" Porządku nie 
zakłócono.

LoncZy/n 12-go grudnia. — Poseł rosyjski baron 
Mohrenheim, który przybył tu wczoraj, miał rozmo­
wę z lordem Granvillem i został dziś w Windsorze 
przyjęty przez królowę celem wręczenia jej listów 
uwierzytelniających.

Dublin 13-go grudnia. — Postępowanie sądowne 
przeciw Irlandczykom Healy i Davitt zostało na 
nieokreślony czas odroczonem.

Rzym 12-go grudnia.—Dziś toczyły się w izbie 
deputowanych rozprawy nad wnioskiem o pozba­
wieniu mandatu poselskiego Falleroniego, który 
wzbraniał się złożyć przysięgę. Depretis wnosi pro­
jekt rządowy w tym przedmiocie i żąda nagłości. 
Projekt złożony z 2 artykułów orzeka, źe posłowie 
niechcący złożyć przysięgi, tudzież tacy, którzy w 
ciągu dwóch miesięcy po wstąpieniu do izby nie 
złożyli przysięgi, pozbawieni zostają mandatu. 
Pierantoni powiada, że cofnie swój wniosek co do 
Falleroniego, jeżeli minister przyrzecze, iż projekt 
rządowy otrzyma moc wstecz działającą. Depretis 
wśród gorących oklasków izby powiada, że projekt 
rządowy pragnie nadać tylko sankcję prawną da­
wniejszym uchwałom izby i zapewnić nienaruszal­
ność konstytucji.

Nowy Jork 13-go grudnia.—Depesza z Kingstonu 
na Jamajce donosi, źe zamieszkała przez kupców i 
fabrykantów część Kingstonu zgorzała w ponie- 
działak do szczętu. Szkodę oceniają na 6 miljonów 
funt. szt. Setki osób pozostały bez dachu, wiele 
banków, magazynów i składów towarowych spło­
nęło. Panuje brak żywności.

Telegramy własne
ME£urjera Warssuwsińego.^

Fary# 14-go grudnia. j
Z Madrytu donoszą, iż francuski statek przewa 

zowy: „Sarthe" przyjął załogę rozbitego pod Tari- 
fą okrętu rosyjskiego: „Konstantyna", który nie za. 
tonął i został do Malagi przez parowiec, angielski 
holowany. Kapitan angielski rości teraz prawo do 
okrętu holowanego.

Jjundyn 14-go grudnia.
Earl Derby wygłosił wczoraj mowę w Manchester 

wymierzoną przeciw protektoratowi angielskiemu 
w Egipcie. Anglja, zdaniem mówcy, przywróciwszy 
porządek nad Nilem, powinna opuścić Egipt; wystar­
czy zapewnienie sobie przeważnego wpływu na 
sprawy egipskie bez drażnienia wszakże ludności. 
Jeżeli Francja ehce zagarnąć połowę Madagaskaru, 
Anglja nie powinna się mięszać w tę sprawę, jako 
leżącą po za obrębem jej interesów.

JHLsą/m 14-go grudnia.
Organ watykański Monitenr de Rome donosi w li­

ście z Berlina, jakoby książę Radziwiłł miał misję 
przedstawienia kurji rzymskiej warunków rządu 
pruskiego. Warunki te są następujące: zniesienie 
trybunału sądowego dla spraw kościelnych; zape­
wnienie biskupom nieograniczonej władzy nad se- 
minarjami duchownemi; usunięcie przeszkód sta­
wianych przez państwo swobodnemu wykonywaniu 
funkeyj paratjalnych przez duchowieństwo.

Mterlin 14-go grudnia.
Głoszą, jakoby rząd zamierzał ponownie przędła, 

żyć parlamentowi wniosek równoczesnego uchwale­
nia budżetów na r. 1883 i 1884. Turecki podsekre­
tarz finansów (niemiec), którego trzyletni urlop 
obecnie upływa, powraca do Prus.

Wiedeń 14-go grudnia.
Według wiarogodnej wiadomości, europejska kon­

ferencja w sprawie Dunaju zebrać się ma w Lon­
dynie w początku stycznia.

Wiedeń 14 •go grudnia.
Neuefreue Presse omawiając projekta hr. Taa- 

fego uznaje potrzebę reform socjalnych w zasadzie;, 
chodzi tylko o znalezienie odpowiedniej miary, któ­
rej przekroczyć nie należy bez pokrzywdzenia in­
nych warstw społeczeństwa. Zachodzi bowiem o- 
bawa, że żądania stanu robotniczego będą bez 
miary.

'Wiedeń 14-go grudnia.
Wskutek ostatecznego zatwierdzenia przez rząd 

projektu założenia szkoły czeskiej w Wiedniu, obie­
ralni członkowie kraj owej rady szkolnej ustąpili,

Wiedeń 14-go grudnia.
W Skutari rozlepiono na meczetach plakaty gło­

szące, źe seraskier Osman basza powinien być zło­
żony z urzędu ministra wojny, ponieważ spiskuje 
przeciw sułtanowi i zamierza zrzucić go z tronu. 
Ulemów aresztowano. Wśród ludności tureckiej 
wre głuche wzburzenie. Aresztowano również so­
ftów posądzonych o spisek przeciw sułtanowi.

J&elgrad 14-go grudnia.
Król Milan przyjmował wczoraj skupczynę i wy­

głosił mowę pełną zapału i skłonności do ofiar na 
rzecz dobra narodu. Obrady w skupczyńie dotąd 
się nie zaczęły z powodu braku kompletu.

Petersburg 14-go grudnia.
W Skopinie nakładają areszta na majątki urzę­

dników banku, pociągniętych do odpowiedzialności.

Petersburg 14-go grudnia.
Jekaterynosławskie gubernjalne zebranie ziem- 

stwa zająć się ma kwestją organizacji robót publi­
cznych, któreby na wypadek nieurodzajów zape­
wniły ludności możność zarobkowania. Dalej ziem- 
stwo roztrząśnie sprawę zwołania zjazdu rolnicze­
go, oraz utworzenia przy zarządzie gubernjalnym 
bibłjoteki i muzeum. Nareszcie pod obrady wzię­
ty będzie projekt irygacji południowej Rosji.



Giełda.
Dnia 14-go grudnia.

19&80 — oto kurs, jaki nam przyniosły depesze 
z giełdy berlińskiej wczorajszej.

Odpowiada on kursowi 50.30 rs. za 100 m. bez 
kosztów tranzakeyj.

Taksacje poranne okazały się tez bez zmiany, 
nie zapowiadając żadnego polepszenia wartości 
rubla.

To też i u nas wczoraj panujące usposobienie 
zwyżkowe dla walut zagranicznych nie tylko trwa­
ło ale nawet rozwijało się dziś coraz silniej.

Dziwić się temu nie można, rzadko bowiem kie­
dy tak źle bywało i to z przyczyn tak doniosłej na­
tury, jak brak wszelkiego ruchu handlowego, któ­
ry i tak niezbyt wesołe położenie jeszcze bardziej 
pogarsza.

Zwyżka w kursie weksli długoterminowych na 
Berlin była silna i trwała.

Płacono za nie odrazu o 5 kop. drożej niż wczo­
raj, 50.32‘/2, później nawet 50.35.

Podobno nawet w ciągu giełdy dochodzono aż da 
50.37‘/3. Kurs ten jednak nie dotyczy tranzakeyj 
dopełnionych i zanotowanych.

Żądanie zaś od 50.40 nie odstępowało.
Tenże sam przebieg i w tejże wysokości miały i 

krótkoterminowe.
W ogóle jednak oaroty walutą niemiecką zwykle 

największa na naszej giełdzie — były dzić bardzo 
ograniczone — co się zresztą i uo innych walut sto­
łuje.

Za weksle na Londyn długoterminowe żądano 
'10.17 za 1 f. szt., to jest o 3 kep. wyżej niż wczo­
raj — a nawet po tej cenie tranzakeyj dokonano. 
' Krótkoterminowe doszły w płaceniu do 10,13, 
w żądaniu do 10.14y2— o 2‘/2 kop. drożej niż 
wczoraj.

Stosunkowo tejże samej zwyżki doznały weksle 
na Paryż, z których tylko krótkoterminowymi do­
konano niewielkich tranzakeyj po 40.57‘/2 do 40.65 
— o 12 * l * * * */2kop. drożej przy żądaniu 40.70—o 15 
kop. wyższe od wczorajszego.

— W wiadomości zatytułowanej „Godne 
Widzeti.iass, zamieszczonej we wczorajszym nu- 

i merze Kurjera, w wierszu 8-ym, mylnie wydruko- 
' watro, zamiast: „może stać nisko", należy czytać:
i „może stać Wieki6 * **, co się niniejszem prostuje...

— Mewffef Tmh
wioślarskiego ma zaszczyt podać

do; wiadomości pp. członków, że ogólne zebranie od­
będzie się w piątek, d. 15 grudnia, o godz. 8-ej wie-

: ozorem, w lokalu Towarzystwa.
Prezes dr H. Stankiewicz.

— 3918— Sekretarz L. Scheller.

Za weksle na Wiedeń płacono dziś tyle ile wczo- 
fraj żądano — 86 rs. — za 100 fi. Żądano o 15 kop. 
'więcej.

Z papierów pożyczki wschodniej dały powód do 
'małych tranzakeyj po 89—bez zmiany.

Listami likwidacyjnemi żadnych interesów nie 
dokonano.

Listami zastawnemi Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego obroty nieco znaczniejsze.

Płacono za serje 1 lit. A 98.80, lit. B tenże kurs, 
a nawet i o 5 k. wyżej — przy żądaniu o 15 k. po- 
dniesionem, za małe 98.50 i 98.55.

Śerji III lit. A—98.40.
Miejskie nie były poszukiwane.
O niektóre akcje pytano, ale tylko pour acquit de 

conscience. Inne znowu również bezowocnie ofiaro­
wywano po wysokich cenach.

Godzina 12‘/2. Za weksle długoterminowe na 
Berlin żądano 50.40.

_____ J. Wi 
LOGOGRYF.

Z następnjującyeh sylab i liter: a, ab, au, ak, ar, e, c, 
'ch, ca, d, h, i, m, ja, ja, ka, koc, k, 1, na, nos, op, pro, ra, 
■!seł, sa, u, u, uf, y, zo, z, ułożyć 9 wyrazów, których po­
czątkowe litery z góry i końcowe z dołu utworzą znane na­
sze przysło-wie.

W yrazy:
1) Utwór Kraszewskiego.
2) Komedjnpisarz polski.
3) Kraj w Azji.
4) Imię tureckie.
5) Sławny wódz husytów.
6) Gatunek ryby.
7) Napój' mocny. . •„
8) Miasteczko na prowincji włoskiej Modeny.
9) Sławny astronom.
Znaczenie zeszłej szarady: Warjatka.

WIELKI : Dziś: „Hugonoci11 (występ p. Reichó- 
kwny). Jutro: „Coppelia11 i pierwszy akt „Doktora 
’Kryspina11. — ROZMAITOŚCI: Dziś: „Sidła11, „Pre­
legent11, „Mąż od biedy11 i „On będzie moim”. Jutro: 
„Nasi najserdeczniejsi”. —- MAŁY: Dziś: „Kontry­
bucje pana Stefana11 (pierwszy raz), „Dziwacy11, 
„Naprzeciwko11 i „Rajskie jabłuszko11. Jutro: „Dzwo­
ny kornewilskie11.

TEATR DOBROCZYNNOŚCI. Jutro: „Dzieje 
serca11 i Po drodze”.

■Glosy z publiczności.
Z powodu artykułu zamieszczonego w Nowinach 

z dnin lu-go (22-go't października r. b., w nrze 292, 
Ipod tytułem: „Zabierają nam nowy przemysł11, ma- 
siy zaszczyt .podać do wiadomości ogółu, że właśnie.

ou kilku lat pracujemy nad urzeczywistnieniem my­
śli, przewodniczącej artykułowi pana Bron. Rąj- 
Chmana, t.j. że pragniemy miejscowemi siłami wpro­
wadzić zastosowanie elektryczności na drogę prze­
mysłu krajowego.

Artykuł p. Bron. Rajchmana zwrócił naszą, uwa­
gę i dla tego czujemy się w obowiązku objaśnić,-że 
z powodu zajęcia wystawami międzynarodowemi 
elektryczności w Paryżu i w Londynie, w których 
byaliśniy osobisty i długo trwający udział, zaniedba­
liśmy a raczej niepewni skutku, nie mogliśmy dość 
wcześnie zaznajomić kraj z wynalazkami naszego 
współpracownika pana A. Gravier, inżeniera-ele. 
ktryka.

Obecnie jesteśmy w możności to uczynić.
Wynalazki pana Gravier zaszczycone zostały na 

tych dwóch wystawach, w Paryżu medalem złotym, 
a w Londynie medalem srebrnym.

Nie bez trudu zwalczyliśmy wszelkie przeszkody 
napotkane podczas wystawy w Londynie, żądając 
od Jury doświadczeń i pomiarów przedstawionego, 
systemu oświetlenia p. Gravier, a to dla wykazania 
cyframi korzyści jakie daje ten system, używając 
elektryczności w praktycznem zastosowaniu tak do 
oświetlenia, jakoteż w przemyśle fabrycznym ja­
ko środek przeniesienia siły na znaczne odległo­
ści. ...

Uzyskaliśmy dla pana Gravier przywileje na je­
go system podziału i spożytkowania ekonomicznie 
prądu elektrycznego w Anglji, Francji, Austrji, 
Danii, Norwegji, Szwecji, w Niemczech i we Wło­
szech.

Na ulepszenia maszyn dynamo-ełektrycznych i na 
lampę, dającą łukowe światło, posiadamy również 

: w wyż wymienionych państwach przywileje, a wA- 
meryce robimy obecnie jeszcze starania o uzyska­
nie patentów, celem zabezpieczenia wynalazków 
pana Gravier i w drugiej części świata.

Ponieważ, tak przyrządy potrzebne do urządze­
nia podziału prądu elektrycznego, również jak i ma­
szyny dynamo-elektryczne i lampy systemu pana 
Gravier, wyrabiamy u nas w kraju, przeto będzie­
my w możności odpowiedzieć wszelkiem żądaniom 
w zakres elektryczności wcbodzącem, nie tylko od­
nośnie oświetlenia, lecz i względem przemysłu fa­
brycznego, przy przeniesieniu n. p. siły wodnej, na 
dowolną żądaną odległość, sprowadzsjąc daną siłę 
z miejscowości mniej dogodnie położonych dla eks­
ploatacji do miast lub bliżej traktów, dogodniejszą 
komunikację mających.

Obecnie zajmujemy się urządzeniem oświetlenia 
elektrycznego w fabryce panów Orthwein, Marko­
wski i Karasiński, przy ulicy Złotej pod nrem 30, 
następnie wykonamy oświetlenie w mieście Łodzi, 
w przędzalni panów Allart, Rousseau Fils et Co., a 
zatem będą mogli zainteresowani przekonać się (o 
czem w właściwym czasie doniesiemy) o praktycz- 
ności i pożyteczności oświetlenia systemu pana 
Gravier.

Nie pozostaje nam, jak pragnąć, aby usiłowania 
nasze zgodnie z myślą artykułu pana Bron. Rajch­
mana, zainteresowały ogół i tym sposobem ułatwi­
ły nam możność na wielką skalę wprowadzić w u- 
życie wynalazki pana Graviera.

Warszawa, w grudniu 1822.
Kuksz, Luedtke et Grether.

Pierścionki
ZŁOTE,. Z. BRYLANTAMI IINNEMI DROGIEMI 
KAMIENIAMI, W NAJNOWSZYCH, GUSTO­

WNYCH OPRAWACH
poleca po . cenach niezwykle umiar ko- 
(1009).. .. . wamjek

■ Magazyn wyrobów złotych i srebrnych 

i. lankiehwicza, 
w gmachu teatru, pod filarami.

(892) Zadaniem nowoczesnych myślicieli i pedago­
gów jest popularyzowanie nauk, szczególnie w za­
stosowaniu przedmiotów naukowych dla młodzieży. 
Już od pewnego czasu myśl ta z wielkim pożytkiem 
we jFrtmcji i innych krajach jest stosowaną, a 
dzieła w rodzaju Werna coraz to większą liczbę 
chciwych rozrywki i wiedzy czytelników znajdują,

U nas nie wiele jeszcze na tern polu zrobiono, 
wszakże wydawcy dzieł dla młodzieży coraz więcej 
w tym kierunku postępują, a wydawnictwa, księ­
garni F. przeważnie do tego są zastoso­
wane.

Pomijając dawniej w nakładzie tymwyszłe książ­
ki jak: Pokój dziadunia i jBibtfoteczka 
dziadunia, Pytania i odpowiedzi, Ma­
ły i wielki świat dziecięcy, Z domu i 
że szkoły, ^blota książka, tDobre dzie­
ci — zacni ludzie i t. p., których pożyteczność 
stwierdzoną została, a drugie a nawet i trzecie edy­
cje książek tych, najlepszym są dowodem ieh uzna­
nia, tegoroczne wydawnictwa księgarni F.HSsick’a. 
ze wszech miar na uwagę zasługuje: Wistorja 
powszechna W zawiera, opowia­
dania z historji tak zajmująco i obrazowo skreślo­
ne, że nietylko młodzież, ale każdy komu książka 
ta w ręce wpadnie, z przyjemnością i zajęciem ją 
przeczyta.

W tymże rodzaju wyszła poprzednio książka p. t. 
Ziemie i jej mieszkańcy i ISur&pą w &- 
br ozach, stanowiąca geografję w powieściach. 
Przechadzki ojca z dziećmi po polu, 
łąkach i Ogrodzie, są zajmującym opisem 
świata roślinnego, urozmaiconym mnóstwem legend, 
powieści o krajach obcych, etc. Wobinson me­
ksykański, obznajmia młodzież w porywająco 
zajmujących opowiadaniach z,krajem, ludem, ży 
ciem i obyczajem Meksyku. Życiorysy zna­
komitych krajowców, skreśla w sposób na­
der urozmaicony mnóstwem portretów, Żywoty za­
służonych mężów kraju naszego, z ostatnich czte­
rech stuleci. Powieści z dziejów naszych, 
KrakowoweJ, — obejmować miały tomów 4 i 
opisać porządkiem chronologicznym dzieje nasze, 
powieściami. Niestety, śmierć autorki po Wyjściu 
1-go tomu, robotę tę przerwała.

Z tegorocznych nowości zasługuje niemniej na u 
wagę Słrka l^oego, abecadlnik z historji natu­
ralnej z opisem zwierząt i prześlicznemi kolorowaae- 
mi rycinami Szymanowskiego, oraz 'Bjirnik pol­
ski, zbiór , poezji dla rodzin i młodzieży przez 
Wandę Żeleńską. Powiastki babuni i 
t^asze zwierzęta domowe. dwie książecz­
ki obrazkowe, dziewczęce losy, przez Dzie- 
duszycką, powieść dla dorastających panienek i 
Powiastki prawdziwe dla małych dzieci, 
dużym drukiem, przez panią P. JSrak&wową,-

Eoxxxitet
Towarzystwa resursy 

kupieckiej
ma honor zawiadomić członków tejże resursy, że 
wybory na członków komitetu, delegacji wyborczej 
i delegacji rachunkowej na rok następny 1883, od­
bywać się będą w gmachu resursy kupieckiej, we 
czwartek, piątek i sobotę, to jest w dniach 1.4, 15 i 
16 grudnia r. b., w pierwszych dwóch dniach od 
godziny 6-ej do 9-ej po południu, a 16-go, w sobotę, 
od godziny 4-ej do 6-ej po południu. W sobotę o go? 
dżinie 6-tej głosowanie zamknięte zostanie. Komi­
tet uprzedza, że stosownie do uchwały zgromadze­
nia akcjonarjuszów, będą dopuszczeni do kresko­
wania tylko ci członkowie, którzy nie zalegają w o- 
płacie składek do końca r. b. —3895—

Dentysta Abramowicz,
rPrębacka róg Wierzbowej. (939);

Wstawia sztuczne zęby w oprawie złotej i kauczii 
kowej najnowszym systemem. Plombuje złotem, sre 
brem,cementem,etc., przyjmuje od. 9 rano do5 wieczór

- U].- 
Hr. Berga nr 16, poleca w największym wyborze: 
Zabawki i G-ry towarzyskie, wszelkiego 
rodzaju, &zdatny na choinki, przybory 
do Iśotyljona i t. d. (1008)

~KORESPONDENCJE PRYWATNE.

— Blondynowi. — Liczę na omyłkę. Jeżeli inte­
res piśmiennie załatwić można. Siódmy krzyżyk 
dźwigając, spokój pożądany. —3950—



— JPean St&ffl et fits, specjalny skład wini 
Długa nr 45, wprost Nalewek, (filja składu 
JtSowy~^wiat nr S3, między Chmielną 
i alefii Jerozolimską), poleca na nadcho­
dzące Święta wszelkie gatunki wystałyeh win. 
Wielki wybór węgierskich. Sprzedaż na butelki i 
na miarę. Ceny możliwie umiarkowane. —972— 
gpasg^3g?^^rnr^..t^^^w^^»g^a^^t^PitBa3gsaffiKKiOT.'7y.v.racmrog?CT>aigi;H»nMgLW'|wasgaiBawmz'Uiaa»::-Kggg5a

— Dr. Aleksander SSeriz, Orla nr 6, przyjmu­
je chorych rano od 9-ej do 10-ej. —3945—
«isj®s3ttrst®s!»w- i~- Biasaro^sasga^caa^-aarasjKfeŁ^^^iwgBaMaraseaaggaMgnKiBBąB^atHBiaBamgiaóm

— SZdward Stahl, adwokat przysięgły, b. 
sędzia śledczy, otworzył kancelarję w Płocku, przy 
ulicy FI orjańskiej, w domu W.Niemirowskiej. (1005 
uw-azci.-.i-aw.y 'HtŁimaMS*1 vraMfaMguw«aatf!kfWMHTCgaTOCTtqwn——r ei. if« i.ggaawata—Bi jukh»

— po rs. 2, najlepszym systemem ame­
rykańskim, wprawia JŚ. SI. JSewnark, den­
tysta, przez lat 12 w mieście tutejszem bez przer­
wy praktykujący, Tłomackie nr &. —3909—

— H&r Turkiewicz, Nowolipie nr 20. Cho­
roby wewnętrzne i dzieci od 2—5. Porada dla nie­
zamożnych na warunkach jak w lecznicach. (870)

Dyrekcja
Towarzystwa kredytowego miasta

Warszawy. (1011
Ponawiając poprzednie ogłoszenia, dyrekcja po­

da je do wiadomości, że wydawanie biletów wejścia 
stowarzyszonym na ogólne zebranie członków To­
warzystwa kredytowego miasta Warszawy, odbyć 
się mające w dniu 7-ym (19-tym) grudnia r. b., o 
godzinie 6-tej wieczorem, w gmachu Towarzystwa, 
przy ulicy Włodzimierskiej pod nrem 13,. rozpoczę- 
tem zostało z dniem 2-im (14-tym) grudnia r. b. 

Nie rwać zębów!
Uwalniam w każdej chwili od bólu zębów, bez u- 

źycia narzędzi metalowych, sposobem przez władzę 
lekarską za nieszkodliwy uznanym, oraz plombuje 
i odstępuje krople od bólu zębów, i wodę hygienicz- 
ną wzmacniającą dziąsła. J. E. Wolff, róg Aleksan- 

I drji i Krak.-Przedmieścia nr 16,1-e piętro miesz. 14. Wysokość wody na rzece Wiśle stóp 5 cali 9.

Od lecznicy (Ma isatasia nr 28).
Wleinadel, począwszy od dnia 15-go gril. 

dnia, przyjmować będzie z chorobami weneryczne- 
mi i skórnemi, codziennie od 3—4. 3955—

— Br Wadler, zamiast w lecznicy, przyjmuia 
odtąd istotnie niezamożnych w mieszkaniu swoiem 
Krakowskie-Przedmieście nr 38, na warunkach 'jak 
w lecznicach. Do Instytutu zapisywać Sie moea 
syfilitycy, jak dawniej; pokój oddzielny z/utrzy 
maniem rs. 3—5 na dobę. 993— "

— Do dzisiejszego numeru Kur jera warszawskie­
go dołącza się dla prenumeratorów miejscowych 
i prowincjonalnych „Cennik wyrobów fabryki na­
czyń kuchennych i innych A. Rodkiewicza w War­
szawie/

Warszawska Fabryka Pończoch i Trykotaży, odznaczona Medalami.—Skład fabry­
czny w Polskim Składzie, ul. hr. Berga Kr 11.—Wielki wybór Pończoch, Skarpetek i Trykota­
ży wełnianych, Kaftany, Koszulki, Kamasze, Ubrania myśliwskie, Halki etc. 21i71.
Przez Bzą.d zatwierdzony i kanejonowany 

BOM
pod firma 

SALA LICYTACYJNA PRYWATNA
BfioNowa 10, l-e piętro.

1) Przyjmuje nr sprzedaż -wszelkie rucho­
mości, towary i wyroby dfeteyeaa®.

2) Wyprzedaj® takoWte każdodziennie z 
wohiej ręki, a we Ozwastki praaz licytacje.

3) W ielki wybórmeblimowycłriaźy wanyen, 
tak wykwintnych, jakoteż. skromnych.

ÓbstataŚi na roboty tapiearskie.
4) 'Dywany, serwety, lustra,’żyrandole, bi­

żuteria, porcelana, szkło, garderoba.
5) Obrazy, przedmioty sztoki, bronzy f

wszelkie wyroby galanteryjne, kufry, walizy 
i t. p. '

Otwarta eadzień od ,godz. 9 raao, do7 
wieczór, w Święta od 12* da 6 10.11

I letegSwśd nędoe 
| mianowicie pochodzące z nfeszano- i 
ft wama zdrowia w młodości znajdą g 
i opis i trafne uwagi i rady w ksią- M 
| żce ilustrowanej bardzo rozpo- | 
g wszaefenionej i wiele wydań li- g 

czącej
I SMKMUmWAGlE dr. Beto,a | 

Wydanie polskie cena 1 rs.
a (Wydanie niemieckie cena 2 rs.).  g 
h Tysiące znajdzie tu wyjaśnienie | 
I swycń cierpień i przez zastosowanie i 
1 wyłożonej w książce metody, pozbawia | 
B się ich i moc zyskuje.—Za nadesłaniem g 
| franco 1 rubla, książka wysyła się ró- g 
| wnież franco w kopercie przez Jrsia- | 
I garnię aasładową Gebz. Bśerey, fi 
i w Lipska. 2494—r

PROPINACJA
miejska i wiejska, w 18 wsiach, w dobrach 
Gowarczów, w pow. Końskim, pod obozem 
dywizyjnym, przy szosie leżąca, jest do 
wydzierżawienia na lat 3, od 1 (13) Stycz­
nia 1883 r. Czynsz roczny rs. 3,600. Kaucja 
rs. 1,000. Deklarację i kaucję składać na­
leży na ręce p. Wllanda, właściciela tych 
dóbr, w Warszawie, ul. Jerozolimska Śś 9 

ej mieszkającego, do włącznie 30 Grudnia 
1882 r., do godziny 12 w południe. — Wa­
runki kontraktu tamże są do przejrzenia, o- 
oraz u p. Basińskiego, notarjusza, w m. 
Końskie i u p. Dzierzbiekiego, adwokata 
w Radomiu. ______________3 6588_______

Biuro kaucjonowane 

Prof, de Prechamps, 
Nauczycielka, francuska młoda, (3 dyplomy) 
z doskonałym francuskim, niemieckim, an­
gielskim i muzyką, zaraz do umieszczenia. 
Polka młoda, z bardzo dobrym francuskim, 
niemieckim i wysoką muzyką. 6598

Senatorska M 25.

HELENA 
FabryMPoteesta 

zawiadamia,
że nowy transport Krzeseł dębowych nad­
szedł do Składu Głównego w Domu Han­
dlowym Rudnicki i S-ka.

Senatorska 25.
Skład przyjmuje zamówienia na Koła i 

Posadzki. 3048-r

GŁOWY J

bólowy krople w. RUSSTM1
(BRASSICON) 

I atwtae pmz władz? lelarala 
Sprzedaż we wszystkich Aptekach 
i Składach iaterjalw aptecznych.

ZAWROTY .
UDERZENIA JH

KRWI JFI
. > ’ ':i ’'J I

UŚMIERZAJĄ W KILKU SE-J 
RUNDACH ZA P0SMAR0WA- f

NIEM SZYI SKRONI I CZOŁA

W CesarelwM Krófesiwio Cena flakonu 80 k.

flakon opatrzony 
etykietą z własnoręcznym 

J trójkolorowym podpisem.
Laboratorium w Warszawie Bracka N. 2.

•z przesyłką na prowincję ?. Rs. w Austryi I. Złr. w Prusach 2 M,

Kurs giełdy warszawskiej. 
Dnia 14-go grudnia 1882 r.

Wek s I e:
Z końe. giełdy
żąd. płac.

Berlin 100 mar. z krótk. ter. 50.40
Londyn 1 funt sterh „ „
Paryż 100 franków B „

10.14^
40.70

Wiedeń 100 gnid. „ B 86.15 —..-m
Papiery publiczne:

4«/„ Listy z. 3 okr ser. 1 i 11
5®/0 Listy z. nowe z r. 1869 d. 99,00

„ „ „ m. 98.70
Listy zast m. Wam. serji I 93 30 —b—

» » » 11 91.30
» m 90.25 —w**

Listy zast. m. Łodzi ser. lin
4% Listy likwidacyjne duże. 87.30

y, „ mało. 87.00
Bilety Banku Ces. ser. 1,11 i III —
Ros. Poż. Premj. z roku 1864

» v „1866
I Pożyczka wschodnia rs. 100 89.15 —v—•
U „ „ rs. 100 89.15 -"•■a •"
III „ „ rs. 100

Akcje i obligacje
89.15

Akcje dr. żel warsz.-w. rs. 100 --
Akcje dr. żel. warsz.-b. rs. 100
Akcje dr. żel. warsz.-tepesp..
Akcje dr. żel. fabryczno-łódzk.
Akcje Banku hand 1. w Wars. 310. •««.«=«
Akcje Banku dysk, w Warsz. 310.
Akcje Banku handl- w Łodzi. —-»8««aw

I Akcje warsz. Tow. ab od ognia —o-" 140.
1 Akcje warsz. Tow. fabr. cukru —— - 1150.

Akcje Tow. fab. cukru Józefów 420. 390.
Akcje Dohrzeh Tow. f. cukru —
Akcje Tow. Lilpop, Ran i Lew. -«'a—
Akcje Tow. fabryki machin.. —■ oao.-tM
Akcje Tow. Łazienek i Łaźni
Akcje Tow. zakł. przędz. Zaw. 245. 240.

Wartość kuponów:
Od Listów zastawnych 4% kop. —. 
Od Listów zast nowych 5% kop. .238%. 
Od Listów z. m. Warsz. s. I i II K 98!71S. 
Od Listów zast. m. Łodzi kop, 59'’A., 
Od Listew likwidacyjnych kop. 13‘/3

600 720

450
315

60
30

420
285

55
28

600
675
800
450
410

650
700
825
485
420

TARGI „na placu Witkowskiego/
Dnia 13 grudnia 1882 r.

Pszen. 242—250 sm. i ord.
0 „ pstra i dobra
B „ biała.......

. » » wyborowa ..
Żyto wyborowe 232 funt.

„ średnie.........................
„ wadliwe .. ........

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. 
Owies. ............  141 f.
Gryka  202 f. 
Rzepik letni.........................

„ zimowy 212 funt. 
Rzepak rapos zim. 212 f. 
Groch polny 262 funt... 
Ziemniaki...............................
Masło świeże funt..............

„ solone pud  
Siana pud........................
Słomy pud............ .............
Drzewo opał. twar. s. kub.

„ „ miękie „
Dowozy osią dostawa franco, skład kupu­

jącego.
Pszenicy 1200, żyta 800, jęczmienia — 

owsa 120, grochu polnego sorey 100.
Koniczyna ezerwowa od rs. — do , 

biała od rs. —- do

Pud Korzec
od do od do

C E M ¥ ZBOŻA.
za pud na stacji „Praga" dr. żel. warsz.-teresp. 

z d 13 grudnia 1882 roku.
Pszenica wyborowa 128 — 133 średnia 

115—127, ordynaryjna 93—110.
Żyto wyborowe 82—84, średnie 78—80, 

ordynaryjne 74—77.
jęczmień wyborowy 75—85, średni — 

ordynaryjny —.—.
Owies wyborowy 85—88, średni 77—84 

ordynaryjny 70—75.
Groch 90—105. Gryka 78—8T. Kasza 

jaglana 110 — 125 śred.--------■. ordyna­
ryjna — — —. B. Werner et Comp.

Cena okowity:
z dnia 14 grudnia 1882 r.

Hurt, skład, wiadro rs. 7 kop. 809. 
„ garniec rs. 2 kop. 54.

Koleje żelazne:
Warsz.-Wiedeńska:

Pośpieszny 3 klasy .....
Osobowy 3 Idasy...................

Powyższe pociągi łączą 
się z drogą łódzką.

Kurjerski 2 klasy . ."...........
Osób, miejsc. 3 klasy (do

Piotrkowa i Kutna).........
W ar sz.-B y dgoska:

Kurjerski 2 klassy................
Osobowy 3 klasy...................

Warsz.-Terespolska:
Kurjerski 2 klasy..................
Pocztowy 3 klasy..................
Osobowo-towarowy................
Warsz.-Petersburska:

Kurjerski 2 klasy.................
Osobowy 3 klasy .........
Pocztowy 3 klasy

Kadwśśł. do Iffiławy.
Osobowy .................................
Pocztowy . ................

Nadwiśl. do Kowla:
Osobowy .................................
Pocztowy ............

Odehod. Przyeh
godziny i minut

6 9 50 w.
11 10 r. 5 55 pp

9 — W. 7 15 r.

5 35 pp 10 10 r.

2 35 pp 2 45 pp
6 50 r. 10 30 w.

4 10 pp 1 15 p.
11 — r. 7 14 w.

7 15 w. 7 53r.

— r. — — w.
— — w. -— —r.

— w. — —p.

9 21 r. 7 56 w.
6 33 w. 10 42 r.

9 — w. 8 14 r.
1 47 p. 2 12 p.

\ Statki parowe odchodzą: Z 
•Ai ■ Warszawy do Płocka, codziennie 

o 9 zrana, oprócz niedziel. — Z 
a&sssśfeśM; płocka do Warszawy, codzienni* 
o 6 zrana, oprócz Poniedziałku. — Z Nowo-* 
Ąleksandrji do Sandomierza, w Poniedziałki, 
Środy i Piątki o 5 zrana. — Z Sandomierza 
do Nowej Ąleksandrji i Warszawy, w Ni*' 
dziele, Wtorki i Czwartki o 7 zrana.



GWfflffiRA I W«A 

w Warszawie, 
otrzytmia na Skład Główny dzieło p. t:

Teoretyczna i praktyczna 

Hanka Weterynarji 
homeopatycznej, 

czyli homeopatyczny sposób leczenia 
zwierząt domowych,

przez

Dra wszech nauk lekarskieh.
HF 8-ee, 570 sir. z 8 drzewor. Cena rs. 3. 
fegoż samego autora, wymieniona księgar­
nia posiada niemniej następujące dzieła: 

Manka Homeopaiji, w 2 tomach, rs. 8. 
Poradnik dla naafefe o pielęgnowaniu 

i wychowaniu dzieci oraz leczeniu ich 
chorób, rs. 1.

prezerwatywo® środki ula zapobieżenia 
zarazie bydlęcej, ospie owczej i wście­
kliźnie, kop. 45.

Cholery azjatyckiej homeopatyczny spo- 
, sób leczenia, kop, 271/2.
d dyjęcie homeopatycznej w słabo­

ściach zapalnych i chronicznych, k. 18.

Do nabycia w znaczniejszych księgarniach 
fr Warszawie i na prowincji, w Petersburgu 
W C&ntrainej Homeopatycznej Aptece. 3039r-

KSIĘGARNIA
GBHBfflBA 1 IWA 

W WARSZAWIE, 
otrzymała na Skład Główny:

POCZĄTKOWA NAUKA 

Geometrji w zadaniach, 
jofeg met«dy Williama ffcea Spencera.

przez ,
S- ZDIOEZSTEIUT-A.. 

Książeczka 1.—Wydanie 2-gie powiększone 
Kep. 20.

Do nabycia w znaczniejszych księgarniach 
& krają i zagranica;. 3Ć>25r-

OSTATNI LIST.
Szkic Powieściowy, przez 

Aleksandra Chomińskiego. 
Skład Główny u 

GWTIIWA I WOLFFA. 
_________ Cena kop. 2.0. 6578- 
Księgarnia i Skład Nut, w połącze­
niu z Ekspedycję Pism krajowych

i zagranicznych 
Ludwika Polaka, 

przy ulicy Nowy-Świat 39.
1 Księgarnia dostarcza wszelkich Ksią­
żek, Nut muzycznych, Atlasów, Kart 
leograficznycb, Globusów i t. d., ogła­
szanych tak w jej, jak i w jakichkolwiek 
Innych katalogach. Przyjmuje Prenume­
ratę na wszystkie pisma periodyczne, 
krajowe i zagraniczne.

Dla udogodnienia prędszej i regularniej­
szej ekspedycji, wysyła Prenumeratorom na 
prowincji każdy numer' lub zeszyt pisma 
w dzień otrzymania go z redakcji lub z za­
granicy. Niemałą też ulgę dla Prenu- 
meratara stanowi to, gćiy mając kilka 
pism zaprenumerować, sprowadza je 
z jednego miejsca; tyra bowiem sposo­
bem, jaK się w praktyce pokazało, unika się 
pbyt rozległej korespondencji i skutkiem tego 
zbytecznych reklam. Księgarnia powyższa 
podejmując się Ekspedycji wszel­
kich pism, nastręcza tem samem Pre­
numeratorom ścisłą i doświadczs- 
niem nabytą akurataość.

Żądający z bliższych guberni! książek lub 
junt za rs. 5, z wyjątkiem książek prenume- 
raeyjnyeh, w cenie zniżonych i szkolnych, 
kosztów przesyłki nie ponoszą. Przesyłka 
kalendarzy zalicza się od wagi"

Katalogi wysyrają się bezpłatnie. Ekspe­
dycja wszelka uskutecznia się od­
wrotną pocztą. _____ 3027r-

W Niedzielę 28 Listopada (10 Grudnia) 
f- b., w czasie obiadu wydanego w Klubie 
Ruskim na cześć 50-letńiej rocznicy jene- 
ralaego sztabu, jednemu z pp. oficerów je- 
ueralnego sztabu został zamieniony 

Jeneralski Płaszcz,
2 bobrowym kołnierzem, ezerwonemi wy­
pustkami, żóltemi gnz:kami, najuprzejmiej 
upraszasiętego, kto zamienił takowy płaszcz, 
0 zwrót do Ruskieeo Klubu, za jednoeze- 
snem odebraniem swego. 6596.
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W wielkim wy&osze
Złote, Srebrne i WIŁlewe

Patek, Philippe i Sp, L. W. Gostkowski, 
L. Andemars i z innych płerwszorzędnyeh 

fabryk, od najniższych cen.
Regulatory Frej burasie, Zegary Parys­

kie, w oprawie z bronzu, marmuru i 
drzewa.

Zegary kontrolujące nocnych stróżów.
Regulatory kalendarzowo, wieczyście bez 

pomocy działające.
Szkatułki grające z repertuarem kompo­

zytorów Polskich.
Dewizki złote.—Dewizki z trwałej kom­
pozycji, po cenach umiarkowanych, poleca 

F. WORONECKi
Zegarmistrz w Warszawie, ulica Czysta 

naprzeciw Hotelu Europejskiego.
Reperacja i kupno z poręczeniem.—Zakład 

nabywa przedmioty starożytne „Antyki."
W Niedziele i Świgta Skład i Pra­

cownia zamknięte. 2987

Cen

„Precz z Ameryką”

NAFTA

Specjalny iagazp Lamp 
Walerego Rudzińskiego 

J6 5i. Nowy-Świat róg Wareckiej % SI, 
poleca wielki wybór Łapip stołowych, wiszących, śetensyeh; żyran­
doli, Kandelabrów, Świeczników, AmpSi, Latarń gospodarczych, 
oraz Pochodni do jazdy nocnej.—Oprócz lamp kompletnych, posiadam 
wielki wybór: Tulipanów, Globów, Daszków, Rezerwoarów, 

Brennerów (Imperial Cesarskie, Dublen Angielskie) i t. p.
Prócz wyżej wymienionych artykułów, pełeeam Szanownej PuMi®.- 

ności Lampy Amerykańskie, Świec® wieczne naftowe, jakoteż przy­
rząd bezpieczeństwa do lamp.

Przyjmuję odnawianie i przerabianie Lamp używanych, Żyrandoli, 
monterowanie Lamp wazonowych i uskuteczniam spiesznie i tanio.

Wypożyczam Lampy ścienne, Żyrandole i Świeczniki, po bardzo niz- 
kich cenach.

Z powodu, iż przeniosłem swój Skład z Krakowskiego-Przedmieśeia 
Na 60, z gmachu Tow. Zachęty Sz. Piękn., Sprzedaję ile możności jaknaj- 
tamiej, oraz prędkie, grzeczne i akusatne spełnianie powierzanych mi zleceń.

6589 _______ ■ WALERY RUDZIŃSKI.

Zdolnych Agentów
dla działu Ubezpieczeń życiowych i ogniowych, poszukuje 

Jeneralna Reprezentacja na Królestwo Polskie 
St-Petersburskiego Towarzystwa Obezpfeezeń 

od Ognia, oraz Ubezpieczeń Dochodów i Sapitałów, Senatorska 22..

6597

% 
£

firmy „S. E. PAŁASZKOWSKI, Batum”.
Z powodu licznych anonsów w gazetach, oraz ogłoszeń ulicznych o Kaukaskiej Na­

fcie i o nowych brenneraeh, ku jej użytkowi sporządzanych, uważam za stosowne poin­
formować niniejszem Sz. Publiczność, że moja nafta firmy „S. E. Pałaszkowski, Ba­
tum", nie wspólnego z ową naftą nie mając, ni® potrzebuje wcale tych nowych 
brennerów, a wydając silne białe światło, nie kopci, nie swędzi i zadawalała 
się zupełnie wszelkiemi breimerami, jakich zwykle używają.

Benedykt Kołyszko.
Reprezentant firmy na Królestwo i Warszawę.

Sprzedaż codzienna.—KANTOR: 4. Mazowiecka 4.

HCHIIEWMJE 
uspokoić można w przeciągu kilku minut za pomocą >

PEREŁEK TERPENTYNOWYCH DraCLERTAN
Jeżeli doza czterech PEREŁEK żadnej ulgi nie sprawia to nie nale­

ży ich dalej' -używać.—Każdy flakonik zawiera 30 perełek, co sprawia że 
leczenie każdej migreny lub newralgij kosztuje ledwie kilka kopiejek*

Podpis Clertcma na każdym flakoniku jest konie czmy.
"race nrafessara Botóiaiłat wrkaialy Ich Itafoość w M-ohieżeniu chorobom f ’JZ .-yf 

zaraźliwym , y
SPRZEOAŻ DETALICZNA PRAWIE WE WSZYSTKICH APTEKACH.^

Fabryka i sprzedaż hurtowa: PARYŻ, dom L. FRERE & TORCHON, 19 rue Jacob.

M Fabryka Kapeluszy
M. Glancro k,

Kra&ow.-Przedm. J® 69 pod Dzwonnicą.
Zawiadomią Szanowną Publiczność, iż po­

siada Kapelusze filcowe‘i cylindrowe po ce­
nie umiarkowanej, jak również Szapoklaki 
i Cylindry do wynajęcia. 6576-

Handel Win i łowił Wmjalijsi 
H. KBETTI, 

W NOWA—PRAGA. -W
Mam honor zawiadomić miejscową publikę 

i. okolicznych obywateli, żs na nadchodzące 
Święta Handel mój zaopatrzyłem we wszel­
kie towary świąteczne doborowe; jako to: 
Bakalje, Owoce suszone, Orzechy różne, 
Mak, Grzyby, wszelkie potrzeby do ciast, 
a nawet i pierniki, Masło i jaja świeże 
i to wszystko sprzedawać będę po cenach 
targowych, oraz zaopatrzyłem piwnice w do­
borowe Wina a nie drogi®, Miód polski i Pi­
wo wystate Słążańskie na kosza, a w osta­
tnim. tygodniu eodzień świeżych Drożdży 
Wiedeńskich i Strucli świątecznych—dostać 
będzie nreżaa., biorąeytn. większą partję do­
łącza się towarem. 5% rabat.

65@- B. IŁEETTL

SA L ś
LICYTACY.JNA 
Miodowa Br 10.

obaenie ; każdodziennie od 5 
raao do 8 wfeczcwm, z-iKslajjj ręki w swych 
mągas^naeh-towaE^^aS&uteyjna.w wiel­
kim wyborze: Beoazj stjle-ss'® i racco-f 
co,5wy®aby skńssase,jiń&ssrEwtre, s-drzeó 
ws, zWaumy, Nessesss*; podróżne i do’ 
rńirśt damskich, WacliSayze, Lichtarz®,, 
-ItiiMfeiffibry, Tac® drewniane i blaszane. 
E'erwisy percełaawsre, Ta-
lersM i Wazony ozśtetoo z terracotśy. 
i t p.—Ceny nader nfaśtei&---śPP. Handlują- 
eya ustępuje się ratest.

W dniu 17 b. m. w Kśea&telę Magazyny 
Sali odarte będą.^-.g,e4z&.ytl0 zaao do 4i

Twych

6411-

PŁYNiE

piękność
późniejsze

liszaje i

be:
50.

tość, piegi, k 
eiowe, ehreni 
ten szczególny przymiot, że użycie tego 
środka nie da się okiam deetrzed-z.
Dla przekonania się o skuteczności

UM ffiWl Wec, 
ujimuppsei powierzctifwnośei, władający bie­
głe ki&oma językami i znafcouticre obeana-i 
ny z wszeBfemi aęngi&ai k.ufneck5fl»i,> 
pragnie kilka walnych godzin dziemie! 
(o którejkolwiek por z® dnia) pozy tecstniei 
zużytkować, ewentualnie i jy CesaKStwie; 
Tytko poważni refieŁtanci zeefeą.Ąwe arlite-: 
sy celem osobistego rjorerzumionia śię, zlte-, 
żyć w Biurzo Ogłoszeń, Senatorska 22. p.»d 
lit. A. E. S3._______  3O45i

OSTRZEŻENIE.'
Niżej podpisane, zawiadamiamy osoby in­

teresowane, że pan Dyonizy VZsjeiechow6ki,i 
nigdy ogólnej plenipotencji od nas nie otrzy-’ 
mał, ani upoważnionym przez nas nie byłj 
do odbierania procentów od sam hypote-; 
eznyeh, wszelkie zaś dane mu specjalne1 
plenipotencje, do podnoszenia kapitałów łub 
p<yedyńezych czynności hypoteeznych—co­
fnięte przez nas zostały.—Konstancja z Dem­
bowskich Morawska i Leonida z Dem-d 
bnwskieh Bojarska. 6590.
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ł piątym Siiii ciągnienia 5-ej klasy 139-ej Loterji’
dnia 13-go grudnia 8882 roku.

(Podług Tabeli tymczasowej Ch. Keltera.)

Rs. 8000 N-r: 14691 — Po Rs. 4000 NN-ra: 18609 23372 — Po Rs. 2000 
NN-ra 5529 .10459 — Rs. £000 N-r: 20968 — Po Rs. 400 NN-ra: 5862 9705 13939 
IGilS 18761 22837 — Po Rs. 200 NN-ra: 1399 107*4 11348 13992 16929 20570 21374 
22527 — Po Rs. £00 NN-ra 953 982 2295 3078 4406 4432 6956 8234 9103 9827 11355. 
12154 12211 12353 12447 12547 12993 17650 17904 18551 21165.

Wstępujące Wumera wygrały po Ks. 80:

H,

■'g

j-Sg

6587
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NAFTA KAUKAZKA
!!!«B'<S kop. garniec!!!

J 1 E R r f AŃ S X A 
!!!SO kop. garniec .!!

IWr ®, wprost wodociągu. 6582

Sfowy-Świat Wb” Wprost Ordynackiego, 
zaopatrzony w Płótaa i .Bieliznę stołową w różnych gatunkach, Ręka­
wiczki, Chustki, Firamki, Hafty, Krawaty, Kołnierzyki, Mankiety, 
jPerkałe, Półbu^ysty, Skarpetki. i Pończochy;. Halki i Szlafroki 

damskie kortowe.
,Kołdry watowane ś wełniane, Materace, Sienniki, Pierze-i Puch.

■ Magazy-ni przyjmuje zamówienia na cale wyprawy w zakresie bielizny 
i ppśeion-., f

KwUTZ RQOENSTADT
SKŁAD HURTOWY TOWARÓW

Galanteryjnych i Nórynibęrśkicłi
przy ulicy Nalewki Nr 16. na 1-m piętrze,

poleca otrzymamy w tych dniach znaczny transport Masek, które sprzedaje po 
cenach niepraktykowanie tanich, a mianowicie:

’ po rp.^2,10
B B

B

Maski czarne, atłasowe, damskie,
» ■ , b większe'
„ kolorowe, „
„ papierowe „
, „ .z białemi brodami,

Nadszedł również świeży transport płótna gutaperkowego, na przeście­
radła w cenie od kop. 75 do rs. 1.20 za łokieć.

Chustek webowych w cenie od. rs. 1.80 do rs. 10 za tuzin.
Obruśćw rypsowych w najlepszym gatunku, od rs. 3 do 5 sztuka.

Biorąeym w większej ilości, odstępuje się stosowny rabat. 3032

Skład Płótna, Bielizny i Pościeli

53 1398 3234 4601 5859 7726 9167 10644 12111 13531 14754 16161 17534 18827 20537 21898
285 1424 58 12 79 7836 75 77 58 85 14814 87 43 72 61 21906

89 63 3322 77 82 69 9255 88 89 13644 68 88 88 19021 89 46
300 1508 41 98 86 7907 59 10715 99 58 91 16306 17608 37 20684 81

30 22 7-5 4776 88 45 60 41 12233 68 95 8 48 72 95 22000
48 28 3432 99 5926 65 9340 10821 64 72 14990 1.6407 61 78 20710 26

409 1601 61 4815 70 8033 49 10933 12327 13725 94 72 17773 84 60 22101
13 72 3504 63 99 86 65 34 46 57 97 75 86 19111 61 14
.59 86 15 90 6064 93 9473 45 72 68 15003 16504 178C4 19316 20801 55
60 1738 36 4901 6107 8147 95 88 75 - 71 12 5 5 19434 58 76

. 72 68 47 8 13 69 96 11031 95 13849 15167 20 23 60 68 22276
500 73 79 41 23 96 9504 65 12470 63 95 16635 54 19502 20907 22344

36 94 3611 52 6211 8256 57 73 12604 90 15202 16724 64 12 39 56
44 1951 78 54 6413 60 9602 84 94 13907 10 49 83 65 52 22528
87 89 88 5023 15 97 30 11149 12739 23 11 64 17930 19602 21002 30

626 2068 3704 26 57 8366 41 11212 43 34 29 65 57 5 8 54
39 2177 26 45 86 85 50 54 47 14009 44 73 72 77 29 70
59 2206 55 60 6511 8430 51 11303 66 44 51 16843 18029 19715 21126 22622
66 28 91 62 6701 64 9715 4 79 56 74 16905 46 54 21250 64
74 43 3873 5134 27 8523 56 17 99 65 92 38 47 56 73 93

746 63 3922 44 6804 41 9808 82 12806 14105 15345 17013 18127 67 96 22753
72 64 57 66 6919 8604 97 11405 17 7 15452 24 63 90 21302 2-2802
92 93 79 80 82 .29 9913 30 82 48 57 96 18318 19804 35 26

808 2401 90 5283 94 72 18 32 98 55 65 17107 49 49 21401 22926.
51 43 4070 98 7009 89 10066 49 12923 80 15505 8 68 59 12 38
69 2613 4107 5350 37 8723 10177 60 78 14232 15635 13 88 19941 21532 89
80 23 17 56 41 26 10227 88 13035 14308 44 52 18404 56 38 23019

950 27 30 5414 61 34 41 92 40 17 15732 72 42 64 63 87
91 2708 79 5503 7120 35 45 11515 68 25 37 74 44 69 70 23147

1038 33 97 27 7331 80 92 11623 89 54 50 82 18513 83 21603 80
54 2818 4232 31 57 8845 10362 11715 91 56 73 17232 24 20023 4 23211
59 76 39 64 7448 73 65 11867 13209 14440 15823 52 30 25 8 32
65 2926 44 5624 7509 8917 10406 78 31 49 27 56 67 32 19 78

1112 27 4315 80 7600 49 22 92 13340 50 32 95 79 92 43 90
28 55 18 5700 5 56 56 93 65 14538 47 17329 18600 20157 44 23302
29 3019 38 5 7 9016 71 11905 73 47 48 84 11 75 47 52

1238 21 74 14 23 25' 10543 11 76 73 15927 17425 13 20211 21774 68
75 54 4482 15 40 33 49 29 13436 14655 77 92 65 16 77 89
80 56 4558 73 79 59 60 31 46 76 16022 95 18760 20385 83 23415
95 3123 59 5837 87 69 10633 66 91 14723 16104 17511 86 20412 85 23

1341 3231 88 45 7713 9133 40 12062 13527 49 40 27 18816 81
20515

21833
43

45
50

TYGODNIK mÓD I POWIEŚCI, 
Pismo tygodniowe illustrowane dla Kobiet, 

wychodzi w formacie pism ilustrowanych warszawskich i każdy numer obejmuje półton ar. 
kusza druku części literackiej. Do każdego numeru dołączony zostaje dodatek półarkuszowy 
illustrowany, ubiorom i robotom damskim przeznaczony, brany ze słynnego pisma berlińskie, 
go Modenwelt. Dodatków tych każdy prenumerator- w ciągu roku otrzymuje sztuk 80 a 
mianowicie: a) arkuszy z drzeworytami sztuk 48; b) tablic z krojami 16; c) rycin kolorowa, 
nych paryzkich sztuk 16.

Preńtun£rata wraz ® przesyłką pocztową wynosi 
kwartalnie rs. $ kop. 50, półrocznie rs. 5, rocznie rs. iO, 
w Warszawie kwartaBnie rs. i k. 8®, miesięcznie k. 60,

PRZYJACIEL DZIECI,
Pismo tygodniowe illustrowane,

wychodzi w powiększonym formacie, z illustraeją starannie prowadzoną i z dodatkiem 
półarkuszowym dla mniejszych dzieci, co tydzień do każdego numeru dołączanym. Dotych­
czasowa dążność pisma, bawić i uczyć zarazem, zachęcać do wszystkiego co dobre, 
a wstręt obudzać eto złego, pozostanie i nadal głównem zadaniem redakcji.

Prenumerata wynosi w Warszawie kwartalnie rs. fi, z przesyłką pocz. 
tową kwartalnie rs. i-kop. 25, półrocznie rs. 2 kep. 50, rocznie rs. 5.

.Adres: do dsiw, ii&a,nteg& Qregorowicxa, Redaktora Tygodnika 
Mód i Przyjaciela Dzieci, Widok W 3.

C Wydawcy, oraz we wszystkich księgarniach znajdują się do nabycia dzieła:
1- Klin klinem, noweli,a J. I. Kraszewskiego. Cena kop. 60.
2. Zaklętą księżniczka, nowella J. I. Kraszewskiego. Cena kop. 60.
3. Przyj fficiei'Bzisci z lat upłynionych w kompletach całorocznych, zbroszurowany 

rs. 3, ozdobnie oprawny rs. 4.
4. Macocha, przez Wilkońską. Tom 1, kop. 70.
5. Mrowiu i Trock, przez Wilkońską. Tomów 2, rs. 1.
6. Wpałacu i chatce, Auerbacha, rs. 1 kop. 20.
7. Zbiór powieści dla dzieci i młodzieży, wybranych przez Walerję Marrenć.—I. Ka>

Osoby nadsyłające pieniądze na powyższe dzieła wprost do Redakcji „Tygodnika Mód4 
‘ „Przyjaciela Dzieci'1 w Warszawie, będą miały przesłane takowe bezpłatnie.

—6586—

FASRYKA I MAGAZYN

<D

KI
Cg

Miodowa W
Mamy honor powiadomić łaskawą naszą kiijentęDę, że zaopatrzyli­

śmy Magazyn w znaczny WYBÓR BIŹOTTERóil taniej i droższej, za­
stosowanej do wymagań Moiiy i Gszstra.

Fo cenach umiarkowanych.
KJWAGa. Kilua tuzinów bransolet srebrnych jednego iasonu, no­

wo wykończonych z napisami „Pamiątka" i „Souvenir", jako gu­
stowne, a nie drogie polecamy. 3043

EK i Ł S K 1 W S K I, Wydawca.

Cukiernia i Fabryka Lodów ■ 
W. TOUR.

Ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, że otrzymała na główny skład wielu! 
transport wyborowego

Buljoriu z truflami firmy Bordeaux-
i takowy sprzedaje po rs. 1 kop. 50 i po rs. 1 bez trufli.— Jednocześnie, jako nowośó 

poleca niedawno wprowadzone, a już cieszące się wielkiem uznaniem 

Sucharki węgierskie waniljowe, funt kop. 60.

za3

6586Kupującym hurtownie odstępuje Się rabat.

■8-as? Piowo-otworzonv m
MAGAZYN BIELIZNY i HAFTÓW

SZYMONA LORIA,
Żelazną Bramą Nr 3, w domu p. Zweigbauma w Warszawie, 

poleca:
Bieliznę Bamsteą i Męzką.
Ubrania negliżowe podług najnowszych fasonów
Kołnierze i Mankiety w wielkim wyborze.
Wyprawki dziecinne.
Chustki batystowe i płócienne.
Pończochy, ‘Skarpetki jedwabne i fiidecosse-
Żaboty, Fiszutki, Koronki i Tiule.
Przyjmują się wszelkie zamówienia na wyprawy i wykończają jaknaj- 

śpieszn ej i z sumiennością.

Sucharki Freśitarskie............................................. ....................kop. 45.
Sacharki Hiszpańskie ........................ ty, kop. 60.
Sucharki Damskie ......................................................................• kop. 45.
Chleb Wiedeński ............................. ............................................kop. 45.
Nnjrozmaitsz- drobne Ciastka na sposób wiedeński ... kop. 45.
Pierniki Szwaj-caTskie' . ... .........................................paczka kop. 25 ip1--

Obstalutiki przyjmują się listownie, telegramami i telefonami. 
3044 CASa.®

... -J;.; .-■>* ■■■
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Przy pomocy tego przyrządu

Cena i kep. z opisem.
Dostać można u pp. Podgórskiego, Krak.-Przedinieśeie 38 i 60, Berkowskiego, 

Leszno 35, Rudzińskiego, Nowy-Swiat 51 i w głównym składzie u jubilera A. Tur- 
czyńełtlego, ul. Czysta 415, vis.-0.-vis Hotelu Europejskiego.—Przez wzgląd na wa­
żność przedmiotu i potrzebę objaśnienia praktycznego, będzie chodzić po domach 
instruktor i wykazawszy się drukowanym biletem, przyrządy te na żądanie założy 
na lampy i przekona o ich skutku. ‘ 3017

Nowy Wynalazek
patentowany

SAMODZIAtAJĄCY PRZYRZĄD 
BEZPIECZEŃSTWA

Zarząd Stowarzyszenia Spożywczego 

,,MERaUBY“ 
podaje do wiadomości, że na nadchodzące Święta Bożego Narodze­
nia, zaopatrzył sklepy swe w Wyborowe gatunki Mąki do 
ciast, doskonale Masło Litewskie, świeże Towary ko 
lonjalne, jako to: Migdały, IŁodzenkfi, Daktyle, Figi i t. d. 
Prowadzone z Trjestu.

W sklepach Stowarzyszenia:
Wowy-Świat, wprost Świętokrzyskiej) 
Elektoralna, wprost polnej;
Marszałkowska, róg S£lótej$ 
Krucza, róg Hożej;
Twarda ffir 18.

Wina Krymskie od kop. 30 i Wina Szampańskie 
Od kop. 35 do rs. § za butelkę.—Nadto w sklepie przy ulicy 
Marszałkowskiej Wina Węgierskie, firm Fnkiera i 
Stępkowskiego.

Bordeaux Czerwone i Białe, sprowadzone z miejsca 
przez Zarząd Stowarzyszenia, oraz Wódku, Araki i Li­
kiery firmy gznajdra.

W sklepach Stowarzyszenia, znajdwją się Herbaty 
firm: Popowa, Orłowa, ^orjunowa, Krnpeckiego i Mer­
kurego.—Kawa Cejlon, Perłowa i Bjo, w najlepszych 
gatunkach, sprowadzone przez ^towarzyszenie z Lon­
dynu.

W ostatnim zaś tygodniu przed Świętami, dostar­
czane będą de wszystkich Sklepów codziennie wybo- 
'rowe Drożdże Wiedeńskie. 3015

ulica Długa )6 5, polaca:
Wina naturalne, które sprzedają od kop. 30 za butelkę, lub rs. 1 kop. 35 za 

garniec i wyżej, stosownie do dobroci. _
Wina Szampańskie, nieustępujące zagranicznym od rs. 1 do rs. 3 za butelkę. 

Moszcz z winogron dla kuracji, butelka kop. 50. . •
Sprzedaż tychże Win odbywa się także po cenach oryginalnych w następujących 

składach:

Merkury, Twarda 18.
„ Elektoralna wprost Solnej, 

p. Rafalski, Czerniakowska łe 69.
p. Bartolda, Marszałkowska 50. 
MerKury, Marszałkowska N> 45.

„ Nowy-Świat, wprost Ś-to-Krzyzkiej.
>> Hoża, róg Kruczej.

Zlecenia z prowincji upraszamy wprost do naszego Kantoru przesłać gdzie 
takowe bez zwłoki za zaliczeniem (Nachnahme) wykonywane będą. Cenniki 

. rozsyłamy na żądanie franco. J*11

MNOGI ELBLĄGSKIE, OLBRZYMIE,
nadeszły do Handlu Win

A ROESLER et Comp.
Elektoralna M S,

poldca się także: Wina Węgierskie, Francuskie, Cognac, bardzo starą Litew- 
kg i Wggeirską Śliwowicę. 6470

Dzieło ehro.molitografowane, mieszczące w sobie Oprócz ozdobnej karty tytułowej, 
14 kwiatów świetnie chromolitografowanych, oraz 32 utwory poetyczne jiora: Deo­
tymy, Slnickiej, Konopnickiej, Mickiewicza, Niewiarowskiego, Odyńća, 
Pługa, Pola, Pruszakowej. Syrokomli, Wolskiego i Bohdana Zale­
skiego, w wykwintnej oprawie z kolorowego atlasu, ze złotemi wyciskami i brzegami.

Cena egzemplarza oprawnego rs. 8, zaś bez oprawy w pudelku kartonowem 
rs. 5 kop. 50.

Skład główny, w księgarni j>p. Gebethnera i Wolffa ś w zakładzie ; 
litograficznym Maksymiljatia Fajaasa, Krakowslde-Przedmisście M 53.

CHOROBY PIERSI
Osobom dotkniętym chorobami piersi, kanałów oddechowych Albo 

płuc, jako to : nieżytami,suchotami, katarami i uporczywemi kaszlami 
nąleży używać . ■

SYROPU Z PODFOSFORANU WAPNA

NA GWIAZDKĘ
KWIATY I POEZJE.”

UWtWiLi

299?

PP. GBIMAULT I K"

ulica Graniczna elaznej

Skład Naczyń kuchennych i wyr&Bów żelaznych.

Poleca się wielkim wyborem

Naczyń Kuchennych,
gospodarskich, emaljowanych, dekorowanych, cynowych, Łóżek i Umywalek że­
laznych, oraz wszelkich wyrobów blacharskich i towarów galariteryjno-żełaz- 
nyeh, po cenach jaknajumiarkowśńszych.—Biorącym większe pai/tje ustępujemy 
znaczny rabat. ' 2960

, przy ramw.

Lekarstwo to od wielu lat przez lekarzy całego świata zapisywane 
sprowadzało zawsze zadziwiające uzdrowienia.

Pod jego wpływem ustaje kaszel, znikają nocne poty i stan gorąjczkowy. 
chory przyjmuje pokarm jak należy i przychodzi w krótęe do dawnego 
zdrowia i tuszy. <■ .

Żądać podpisu GRIMAULT i Ko i pieczęci frahcUżkiego 'rządu. 
Skład w Paryżu, 8, uliga Vivienne i w głównych Aptekach.

” ISU1UUUII1U,

Nabywać można także po eenaoh oryginalnych w Warszawie, w Składach 
pp.: S. Dobrycza & Comp., Sowińskiego i Szulca, Piotra Voigt, T. Kokowskiego, 
Piotra Kosieradzkiego, Lucjana Krupskiego, Szpędrowskiego i Kinala; oraz 
w Łomży, u p. Ign. Bukowskiego, w Łodzi, u p.’ M. Rosenberga, w Kaliszu, 
u p. Mikulskiego, w Kole, u pp. Rowińskiego i Kiiłihn-, w Grodzisku, u p. Kna- 
ster, w Radzyniu, u p. s. Dobrycza & Comp., w Częstochowie, u p. L. Op- 
peuheima. — Kupującym hurtowo odstępuje się rabat 2892r

Mączka Słodowo-jarzynowa, Czekolada i/ Kakao 

Barona von LIEB IGA, 
wyrabiane w parowej fabryce cukrów, czekolady i herbatników 

„EINEM“ w Moskwie.
Najlepsze materje podnoszące obieg krwi: 1) Czekolada słodowo-jarzynowa 

i kakao, są wyborowym napojem pożywnym i smacznym, dla osób dotkniętych sla­
bem trawieniem, dla dzieci skrofulicznych i anemicznych, dla kobiet karmiących, 
dla słabych dzieci, itp. 2; Mączka słodowo-jarzynowa, zaleca się jato zupa'po­
silna i łatwo strawna, we wszystkich poinionionych słabościach, oraz jako wybo­
rowy środek pożywny i jako dobry pokarm dla dzieci, od pierwszego roku ieli ży­
cia.—Główna sprzedaż na Królestwo Polskie i Gubernie Zachodnie Cesarstwa,

Jest do sprzedania zn.u-z DYSTRYBUCJA 
i m.aterjały piśmienne, na jednej /.pier­
wszorzędnych ulic, oraz suknie, jedna 
balowa,' a druga ślubna, okrycie białe 
z puszkiem, drugie czarne aksamitne, 
futrem obłożone. Wiadomość w kiosku 
róg Nowego-Światu i Krakowskiezo- 
Przedmieścia. 6356

a
mda 

r. b., przestał być naszym agentem, Ostrze­
gamy przeto każdego z naszych odbiorców, 
aby z tymże Sikorskim w żadne stosnnki 
nas dotyczące nie wchodził „Warszawska 
Olejarnia Parowa. 3010-1.

prasowane zagraniczne ¥

< Ad. Ig. Mairtnera i Syna, ►
z St. Marx Wiedeń, >

istniejące w Warszawie od lat 14-tu za najlepsze i najtrwalsze 
7? w Austro-Węgrzech i w kraju uznane, jakoteż uwieńczone 

wieloma medalami zlotemi i srebrnemi, sprzedaje i wysyła P* 
K. Baczyński w Warszawie, Mrakowskie- 
Przedmieście STr 81, od strony %amkn, na- 
przeciw kościoła 8-tej Anny (po Bernardyńskiego), 
przedtem róg Senatorskiej i Miodowej Jfr S. S® 

<1507
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| Ostrzeżenie
Władysław Sikorski z, dniom 7 Listopad 

gg r. b., przestał być naszym agentem, Ostrz:



„NA GWIAZDKĘ” 
DLA DORASTAJĄCEJ MŁODZIEŻY 

wyszły nakładem Księgami i Skłato nut 
F. H O E S I C K A w Warszawie,

Do nabycia we wszystkich znaczniejszych księgarniach.

Historja w obrazach. 
Życiorysy, charaktery, podania i falrta historyczne 

w opowiadaniach obrazowych, 
według dzieła A ~

Z dodaniem historji Słowiańszczyzny, opracowała
ZUZANNA ZAJĄCZKOWSKA.

Z wieloma rycinami.
Cena. W ozdobnej złoconej oprawie..........................................................  rs. 2.40.

bez oprawy ..........................................................................................................   1.80.
Książka t?, tak jest pisana zajmująco, że nietylko młodzieniec, lecz i starszy, z ró- 

wną,.satjtsfakcją ją przeczyta Nie jest to bynajmniej książka naukowa, a jednak po prze­
czytanie jej pozostanie nieoceniony zbór wiadomości i zadowolenia, tak że się pomimo- 
woli drugi raz czytió książuę tę zac:-;na.

NW@ŚĆ! Z Oibijoieczki podróży. NOWOŚĆ! 

Robin son .M. exy kański. 
Podróże, przygody i zdarzenia Robinsona w Mexyku.

Z wieloma rycinam’

|ffl> A BADE.—Tł#i. i pnefli. i 3ETKftWffiEG9.
Cena. W oaiobnej oprawie. Z medalj. chrotnolit...............................  . . . . rs. 2.—.

bez okrawy...................................................................................   „ 1.50.
Pisane porywająco i tak zajmuje czytającego, że oderwać się od książki tej nie może. 

Poprzednio wyszły z tejże Biblioteki.
Zima nnernfł InćlAw Opowiadanie Juljusza Verne tłom. St. Rzetkow- 
ZzlJLUtti j/Ucl'/il Ivtlv Vv . skiego, z wielu rycinami. W nader ozdobnej oprawie 
_____ z medalionem paryzkim, oleodrukowan.na na okładce. Cena rs. Ł L. 80.
Pa/Iy»Zii^ inimAWfllna P‘zoz Bśarta, tłomaczył St. Rzętkuwski dla do- 
X vul vZi JlŁlLtńU Vł Uliltl. rastająeej młod/Lzy. Cena w nader ozdobnej oprawie 
_____ z madaijonem paryzkim oleodrukowym na okładce rs. 2, bez oprawy rs. 1 k. 50. 

Przygody 3-di Anglików i 3-ch Rosjan. h0W^ietŁ 
czyt Wł. Ariczytc z wiele rycinami. uCena w o.dobnej oprawie rs. 2, bez oprawy 
rs. i kop. 5C. ' ‘ 2950—a

Iswrń, SM Nut i fttHejiaaśw 
GEBETHNERA i WOLFFA 

W WARSZAWIE,
posiada aa giewayja ekladxie

Mappę (Teologiczną, Wołynia
wykonaną przez

Gotfryda Ossowskiego, 
według badań jego z lat 1869—1874, wydana nakładem Zygmunta Działowskiego 

a sztychowaną przez R. ISausermanna w Paryżu.
Na jednym dużym arkuszu wykonana sposobem chromolitografieznym rs. 8.

£

Senatorska Jś 20, wprost kościoła Ś-go Antoniego, 
poleca na GWIAZDKĄ jako najstosowniejsze podarki dla Dana Kape- 
fiisze z piór od rs. 5. — Magazynom ustępuje się rabat. — Ban­
deaux od rs. 1.50. — Wachlarze z piór, Garnitury balowe z piór, 
ptaków, kwiatów paryzkich, oraz wszelkie wyroby w zakres fabrykacji piór 
wchodzące, wszystko po cenach najniższy ca.

Pranie, farba i fryzowanie na sposób paryzki. 2985

Do nabyein w znaczniejszych księgarniach w Warszawie i na prowincji. 2969 

j KARALIBY BENJAMIN, 
Nr 8. Ulica Niecała Nr 8.

Wyprzedaj© na Gwiazdkę, po cenach nader zniżonych: Koronki, 
Wstążki, Kołnierzyki, Żaboty, Krawaty, Kreplisy, Baliezy, W o alki, 
Tiule, Kegiiżyki, Fichus, Gachenez, Fansaoniki, Gorsety, Tiurniury, 
Pończochy, Skarpetki, Kalesony, Koszulki, Kaftaniki „Jersey” i wszel­

kie wyroby Włóczkowe. 6557

PST Ceny nader zniżone.

Kalendarze JÓZEFA UNGRA na r. 1883.

KALENDARZ
Warszawski,

Wydany obecnie kalendarz na rok 1883 liczy 38 rok swego istnienia, mieści w Bo.' 
bie artykuły celniejszych w literaturze naszej pisarzy, oraz dział informacyjny.

Oprócz tego, obok działu informacyjnego, pomieszczone zostały Jarmarki i tak z w a. 
ny „Przewodnik warszawski”, który ze względu na rozmaite wiadomości i informacje, ja. 
kie w robie obejmuje, z nową reformą sądową zarówno dla osób z prowincji do Warsż*. 
wy czasowo przybyłych, jak i dla stałe zamieszkałych jest nader pożytecznym.

Cena kalendaria kap. 50.
Każdy nabywający kalendarz, otrzyma jako premium za dopłatą rs. 1, oleodruk, 

z obrazu Kossaka „KRAKUSY” stanowiące pendant do „PUK, PUK W'OKIENECZKO*' 
które służyło za premjum w 1819 roku. “ '
Za przesłanie na prowincję wraz z opakowaniem dopłaca się kop. 50.

Kto nadeśla rs. 4 na trzy premja a mianowicie: na Krakusów, Puk, puk w okieneczkj 
i Niepokalane Poczęcie N. M. P., lub toż rs. 3 na dwa pierwsze, kosztów prsyłki nie pono, 
si, z dodaniem oleodruku z obrazu Dieftenbaeha p. t. „gJA GHRZEST“, bez dopłat^ 
na opakowanie i przesyłkę.

DZIENNIK.
Cena egzemplarza ozdobnie oprawionego kop.

KALENDARZ ŚCIENNY.

3023—r

MIKOŁAJA ZYZYNA,
przy ulicy Nowy-Świat Nr 37,

nadszedł znowu świeży transport Kawioru ziarnistego i prasowanego, astrachań­
skiego, mało solonego, oraz Siomgi mało solonej, Łososia wędzonego, Sigów, 
Minogów, Łiydzów, Grzybów, Makaronów na skrzynki, śliwek francuz- 
kich, GrcŁŁ-ku zielonego, Crószkiu francuskiego, Fasolki, Artischsiri, 
Serów: Szwajcarskiego, Meszczerskiego, Czester, Limburskiego, Gambrino, zielo­
nego, Roquefort, Musztardy francuzkiej i angielskiej, Oliwy Nicejsliiaj i 
Octu Boraoskiego, An;».asów w konserwach. Szparagów olbrzymich 
w puszkach, Homarów, Salmonów, Soi angielskich, Szampionów paryz- 
kieh, Łososia w oliwie, szwedzkiego i Anschowis w puszkach szklannych, 
Makreli tegorocznego połowu, Kilki w puszkach, Sardynek z Nantes, Mar­
molady, bierników Wiazumskiclt, Pastiły różn j, Herbatników, Ka­
wy Einema, Kompotów, Konfitur Kijowskich, suchych i płynnych, Trufli 
perygordzkich, Tonu Marini itp. towarów, z ezem się poleca Szan. Publiczności.

PRAWDZIWY LIKIER BENEDYKTYŃSKI
Z KLASZTORU* FECAMP WE F.RANCYI
Wyborny, wzmacniający, trawiący, wzbudzający apetyt. 

NAJLEPSZY ZE WSZYSTKICH LIKIERÓW
Wymagać należy 

etykiety czworograniastej u 
dołu każdej butelki zamw-j- 
czoiiej, i noszącej pod 
Dyrektora głównej- /

Prawdziwy Likier Be- 
dyktyński znajduje się tj IW 

nie sprzeda-

CENA EGZEMPLARZA KOP. 15.
Do nabycia we wszysf’iich Księgarniach i kioskach warszawskich, 

oraz w księgarni petersburskiej, plac Kazański JS 7.
Uwaga. Osoby zamieszkałe na prowincji, jeżeli pod adresem wydawcy nadeszły 

rubla sr. jednego na powyższe trzy kalendarze, otrzymają takowe franco, jeżeli 
zaś nadeszła na,ożność na którykolwiek egzemplarz pojedynczy, w takim razie uprasza 
się o dołączenie po k. 10 do kazd'go egzemplarza, na kosztą przesyłki. 2966

Adres: J&EF UNGER, Warszawa, Nowolipki Nr 3.

•r w następujących składach które zabowiiizały się piśmiennie 
wnć żwdnych naśladowanych podobnych produktów:

W Warszawie: u pp. Simon l Stecki, Dobrycz i S-ka, Stęp­
kowski, Langner, Koch i Kułakowski, Koteeki i Schober, So­
wiński i Szulc, Lijewski i S-ka, Lesisz, Roesler i S-ka. 21 f

Nowy-Świat Jfe 37.

BALSAMU

W Perfmnerjach:

Przysposobienie i sprzedaż niżej wymienionego środka, jako niezawierającege w Bwyo 
okładzie części szkodliwych dia zdrowia, dozwolone na ogólnych zasadach hand.u. _ _

po krótkim czasie użycia, plamy, 
liszaje, piegi, oparzelizna i krosthi 
znikają z twarzy, skutek pewny. 
Kolor twarzy staje się czystym.

PB8ER R08AŁBW 
najnowszego wynalazku, 
dzóny w użycie w najmodniejszym 
Paryzkim świeeie, spreparowany n 
glicerynie, podług najściślej szych ny- 
gienieznych zasad.—Cena rs. 1,z P, 
szkiemrs. 1 kop. 50. Puder Ro.83*' 
bine najnowszy, prawdziwy i®’’' 
men w sztuce kosmetycznej, posry 
wa twarz naturalną białością.

Krak.-Przediuieście; Leona Frybesa, Mowo-Sen 
Iowy- Świat N> 41, Porfumerje Renaissance.

8^03
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gniade, sprowadzone ze wsi, rosłe, nwode i 
silnej budowy, do sprzedania.— Wiadomość 
Chmielna .V> 13. stróż wskaże. 6573

.rasy anglo-ruskiej,pp.lat5,'pod siodło i w za-
przęg, do sprzedania w maueżu Krause, u- 
lica Żórawin. 6572

dla uczącej się młodzieży najstosowniejsze

parowe, działające za pomoeą lampki spiry­
tusowej, po nader nizkich cenach wyrabia ’ 

posiada w 'wielkim, zapasie'
M. Grodzieński, MECHANIK,

Warszawa.—Nowy-Świat A& 5b. w podwórzu, 
vis-a-vis ulicy Wareckiej 6553

*

KETEM wymszezająoy

j luoiiiuunu xix v, -------------- ------------— 3” mxuuu u x, y

otrzymały w wielkim wyborze z osobiście poczynionych zakupów w Paryżu i Wiedniu: SSron- f]
& zy, Nastawy biurkowe, toaletowe i buduarowe,,Albumy, Messe sery, Wa- 
J eMarze, Wyroby skórzano-galauteryjue, KlŻŁTEBJiĘ imitaęyjną i 

faufazyjną, IPerfumy angielskie, Łaski, Parasole, krawaty.— Wszystkie fi 
s przedmioty odznaczające się wykwintnym gustem, wyborow. gatunk., przy cenach umiarkowanych.

8JAVA€wA. W Magazynie przy ulicy Wierzbowej, znaczny wybór Kekawiezek 
Paryzkieh i Wiedeńskich, Z PIERWSZORZĘDNYCH FABRYK. 0959 f

w krótkim czasie, wynalazku Witolda Czaj­
kowskiego aptekarza z Moskwy, przy bul­
warze Twerskim, w cenie po kop. 60 i po 1 
rs.—Sprzedaż hurtowna i detaliczna, w; Ma­
gazynie St. Winiarskiego, Nowy-Swiat 
Jfe 62, oraz w Składach Matezjałów Aptecz­
nych i w Aptekach. 6354

Największy w kraju Skład Zegarów i Zegarków 

M. J. AUGUSTYNOWICZA, 
przy ulicy Krakowskie-Przedmieście Nr 9, róg Królewskiej, 

poleca na nadchodzący GWIAZDKĘ.
Wielki wybór Zegarków złotych i srebrnych, damskich i męz- 

kieh, najróżnorodniejszej formy, gatunków i ceny od najtańszych do bardzo 
bogatych.

Zegarki niklowe odznaczające się trwałością konstrukcji. Bogaty 
assortyment Zegarów biurkowych^ Podróżnych, Budzików, Zegarów 
w oprawie metalowej, marmurowej, bronzowej etc. etc.

Najwyższe gatunki Zegarów ściennych franeuzkieh, okrągłych, owal­
nych, w rzeźbie otc., oraz Regulatory wysokiej dobroci i gatunku, róż­
nych fasonów i wielkości.

Nowość Zegary Carree, z rzeźbą, dębowe i orzeehewe, specjalnie do 
sal jadalnych.

Wielki wybór i najświeższe fasony Dewizek złotych i srebrnych, 
damskich i męzkich.

Sto najnowszych fasonów Dewizek i Łańcuszków z pięknej imi­
tacji francuskiej, nicieni nie różniących się od wyrobów złotych; Medaijo- 
niki, Breloki, Zapinki etc. ‘ 2868

SKŁAD WIN i TOWARÓW KOLONIALNYCH,

Mi STYPIŃSKIEGO,
Leś na, rog Karmelickiej M J, poleca wyborowe gatunki WIN, na beczki, 

garnce i butelki, znane już ze swej dobroci.
SAKALJEl świeże, deserowe, po kop. 40 funt.
ORZECHY w różnych gatunkach.
ŚLIWKI suszone, franeuzkie i tureckie.
JABŁKA ty rolskie i amerykańskie.

FIGI, DAKTYLE, RODZENKI MALAGA.
SARDYNKI świeże z. najlepszych domów.
OLIWĘ; świeżą Nicejską Vierge.
SERY: szwajcarski na kręgi i junty, litewski, śmietankowy i kajdlowski na 

pudy, główki i funty.
GRZYBY suszone, POWIDŁA węgierskie i t. d. 6550

1 oofo o/e ieo pod

I J. FRANASZEK,
przysposobiła Obicia Papierowe najświeższych deseni i kolorów, w gatunkach 
Począwszy od najtańszych aż do wspaniałych, imitujące mater je zlotem i srebrem prze- 
rabiane, a które na żądanie w kolorach podług materji meblowych wykony wają się. Ceny 

i||Sj stale nizkie, gdyż fabryka uorganizowaną została podług ostatnich wynalazków technicz- 
ISI nych, przez co uniemożliwia wszelką konkurencję, 

gj Rolety i Ceraty w wszelkich gatunkach.
15. Skład GIó wn

N A G W1A Z D K Ę.
MAGAZYNY GALANTERII

Księgarnia. Skład Nat i Fortepianów 
[GEBETKEO i WOLFFA 

w WARSZAWIE, 
posiada na Składzie Głównym dzieło p. t.:

(La femme stóeuse),
przez

X. DUPANLOUP,
Biskupa Orleańskiego.

Spolszczył

Ks. Zygmunt Chełmicki.
Kop. 90.

—o—
Bo nabycia w znaczniejszych księgarniach 

w kraju i zagranicą.2970r

Mafcia Warni Katolickiej
B-ra Władysława HSHkewskiego

w Krakowie,
wyszła świeżo w czwartem już wydanie 

książka do nabożeństwa, pod napisem:

na wszystkie niedziele, święta uroczyste i ko­
ścielne, oraz modlitwy po większej częśei 
z Pisma Św. i ©jeów Kościoła wyjęte na 
chwale Boga i dogodności wiernych, zebra? 
lózel Łubieński. Książka ta oddawna ciesząca 
się nauzwyczajnem powodzeniem, uznana po­
wszechnie za jedną z najlepszych książek do 
modlitwy, pełna namaszczenia ducha chrze­
ścijańskiego, obecnie wydana bardzo ozdo­
bnie na papierze ■welinowym, z obwódką ró­
żową na każdej stronnicy, drukiem drobnym, 
lecz wyraźnym, w formacie małym, bardzo 
dogodnym, ozdobiona prześlicznym stalory- 
tern Najsw. Panny;, jest bez zaprzeczenia 
najpiękniejszą książką do nabożeństwa w ję­
zyku naszym. Osobne wydanie dla kobiet i męż­
czyzn.

Cena egzemplarza bez oprawy rs. 2 k. 25, 
oprawnego w płótno angielskie z wyciskami 
ozdobuemi, złoto brzegi rs. 3, w skórkę 
z wyciskami ozdobnemi złote brzegi rs. 3 
kop. 50, w wyborowy gładki szagryn, złote 
brzegi rs. Fi, wyborowy" gładki szagryn, 
brzegi pąsowe z gwiazdami rs. 4. kop. 50, 
także w’ ozdobnych i kosztownych oprawach, 
jak: w jucht, aksamit, perłową konchę, kość 
'słoniową, są na składzie w wielkim wyborze.

Do nabycia we wszystkich księgarniach 
warszawskich. 5755-

MAGAZYN MÓD~
Julji Porębskiej,

X i, Podwal Aj I, róg Senatorskiej. 
Przyjmują Suknie i wszelkie roboty w ia- 
kres toalety' damskiej wchodzące, g.o ce­
nach nizkich. Ubiera kapelusze. Wybór 
gustownych próbek maierjałów na 
różne ceny.____________ 6366_____

Ogrodnik (artysta) 
z wyższą kwalifikacją i chlubnemi 
rekomendacjami, oraz HZĄDCA gosp. 
i LEŚNICCY posiadający “kiikoietnie 
świadectwa z jednego miejsca poszuku­
ją umieszczenia.—Bliższą wind, udzieli p. F. 
Skoblńkski, w Poznaniu, ulica Ś-so Mar­
cina jfe 75. 2958

^
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CENY WSZYSTKICH ZNIZONE.
ĘS^SSfi

r-753

tata

!!Praktyczny Podarek!!
os

rti Wierzbową) i Trętacttj.

Jest do odstąpienia z wolnej ręki

Noże stołowe, desserowe. 
Brzytwy, Scyzoryki, Nożyczki. 
Noże kuchenne, Tasaki.

z najlepszej angielskiej stali, w zna­
cznym wyborze, poleca

S»r>SKŁEP WYPRZEDAŻY *W 
bTkOR.P ACZE WSKIEGO, 

Wowy-Świat Ja 42, (dom własny).
Wyprzedaje, kupuje, zamienia, no* 

we i mało używane; Forcelang, fajan- 
sy, bronzy, numizmaty, pieczątki, miniatury. 
Futra ■damskie i męzkie, mufki, kołnie­
rze, okrycia, palta, w ogóle ubrania dam* 
skie i męzkie, serwety, dywany, lustra, nes- 
soserki i -wszelkiego rodzaju przedmioty do 
ozdób mieszkań. Świeże, czarne Kasz* 
miry francuskie, 2813—r

ze stada księcia Sanguszki z atestatem, 
w piątym roku, doskonale pod wierzch wy­
jeżdżony do sprzedania. Wiadomość w Rajt- 
szuli, P. Krauzego. Żórawia. 6551-

FABRYKA: Nowolipki J& 33.
Skład główny: Długa 27.

HOTEL POLSKI. 3024

<CU O JcL 1Y JL-ł !f 
petersburskich, szykownie wy^jjw.o- 
ayeh, po bardzo niskich cenach ou zy- 
mał dom handlswy na Pradze Ja 380.

z fabryki Krąlla i Seidlera A. Hofera, Bu- 
dyńowieza. Pianino o 8 szprejeach metalo­
wych, w najlepszym stanie, do sprzedania. 
F. Goetze, Elektoralną J6 19, 3 piętro. 6552

dla pp. Myśliwych, 
polecają 

w wielkim wyborze 2919|

<0 ugniatania szabru na drogach, raczy
SoBtawió adres u Rządcy posesji 31, przy 
alloy Sewtósask&Ęj. 6199.

Naczelnik Dyrekcji Naukowej Siedleckie], 
na mocy rozporządzenia Pana Kuratora 
Okręgu Naukowego Warszawskiego, wzy­
wa właścicieli dóbr byłej guberni Lubel­
skiej, aby wzięli drogą pożyczki hipotecznej 
na 6% sumę rs. 3,000, wyraźnie trzy 
tysiące rs., która urosła z kapitału rs. 2,250 
zapisanego (legacja) przez Franciszkę Iży­
cką. z domu Turska, na urządzenie we wsi 
Kowiesach i Bielanach-Jarostawach, powia* 
tu Sokołowskiego, początkowej szkoły. Su­
ma ta rs. 3,0)0 obecnie jest złożoną w Ban­
ku. Polskim.

Życzący sobie zaciągnąć takową pożyczkę 
winni się zgłosić z prośbą i przewodnikiem 
hipotecznym do P. Kuratora Okręgu Nauko­
wego Warszawskiego. 3014-r- 

Fabryh Wyrobów Rotawicżniczycli 
Ludwika Kunickiego, 

egzystująca od 2836 r., w Warsza­
wie, Krakowskia-Przedmieście 
Ja "J, posiada w znacznym wyborze 
Rękawiczki wo wszystkich gatun- 
kabh, kaitany, spodnie, kalesony 
i skarpetki ze skór zamszowych, je­
lenich i łosiowych, służące do polo­
wania i konnej jazdy i zabezpieczają­
ce od przeziębienia i reumatyzmu, kurt­
ki łosiowe i czarne na flaneli, prze­
ścieradła zamszowe i reniferowe, no- 
daszki zamszowe i safianowe, skory 
łosiowe na łóżka, pasy brzuszne, 
skórzane i nankinowe, trzosy i ka­
letki do pieniędzy, szelki własnego 
wyrobu, oraz franeuzkie i angielskie, 
krawaty paryskie w najświeższych 
fasonach, chustki jedwabne na szy­
ję i do nosa, szczotki i grzebienie 
paryzkie różnej wielkości, szczotecz­
ki do zębów i paznogei, pondzie do 
golenia, spinki do mankietów i koł­
nierzy, śpilki do krawatów, perfii- 
my, "woda kolońska, mydła i pu­
der. — Wszystko w najlepszych ga­
tunkach i po przystępnej cenie. 6503

poleca pianina do sprzedania z mechaniką, 
Repetyeyja nowego systemu, za cenę przy­
stępną, reperacje i strojenia przyjmuje. 6539-

Z dniem llb./m., została otwartą przy ul. 
Swiętojerskiej M 20

Filia Fabryki Kwiatów 
T. GÓRSKIEGO

Oeay kwiatów możliwie najniższe. Wybór 
wielki. Sprzedaż hurtowa i detaliczna, tak 
w fabryce kwiatów, Żabia Ja 4, jak również 
w jej fllji, Świętojerska Jfe 29 6138

WAŻNE.
Sprzedaż giętjch krzeseł, foteli 
itp. trwałych i pięknie wy kończonych po na­

der niskich cenach, odbywa się 

wgłównem więzieniu karnem 
Długa Jś 36,

codziennie od godz. 11—3 po południu. 6548 

po rs. 110 i 125 garnitury brokatelą kry to­
rs. 115, 135 lamą, rs. 160,180 jedwabną ko­
tliną rs. 200, 230 aksamitem; rs. 27, 30, sse, 
slągi w skórę, soly, stoły komody, łóżka,toalety, 
szafy, kredensy Itp., stare meble zamieniam, 
Zasadą moją zysk mały. Marszałkowska 32, 
róg Złotej.-—Ł. BRENERT. 6164

pierwszorzędny, pod nazwa CAFES 
ITALJEiSM. Wiadomość na miej­
scu, ’Senatorska Jś 20, na wprost Kościoła; 
wszelkie peźrednietwo wyłącza się. 6408. 

Potrzebna jeśt zaraz 6553'

Suma rs. 1,700 
po Towarzystwie na Dom, pośrednictwo wy­
łącza się, interesanci raczą swe adresy 
składać w kiosku na Krakowskiem-TTzed- 
mieśeiu, naprost Roezlera, pod lit, T. D.

1/
1,000 korcy, wagi 300 %£ korzec, jest do 
sprzedania, częściowo lub hurtownie po rs. 
1 kop. 5 za korzec.—Zgłosić się można ka­
żdego czasu pod Je 1884 przy ulicy Przyry­
nek do stróża. 6635

(grfcśatowea suknem pokryta, w b. dobrym 
Stanie i 4 Stołki (napoleonki), cena przy­
stępna. Ulica Chłodna J& 19, mieszkania 11, 
fr oficynie. 6555

Owocarnia, 
ulica rdoworaiejska (zwana Gołębia) 
Jć ii, świeżo otworzona w suterynio irontowej, 
poleca wszelkie gatunki Jabłek, Gruszek 
zagranicznych i tyrolskich, Pomarańcz, 
Cytryn i Bakalj i świei-jeh i wszelkiego 
rodzaju Orzechów, oraz Śliwki i Grusz­
ki suszone i Powidła węgierskie, a to pf 
cenach jak najtańszych. 6547-

B. EHRLICH50“|o Os^iMści w paliwie 51% 
Najnowszej konstrukcji Piece po­
kojowe, Kuchnie z New-Yorku, Bo­
stonu, eleganckie, trwałe, bez swę­
du, Łyżwy (Forbesa, Patent Acme, 

Club Skates.)
W Handlu Amerykańskim

20 ”TO »
20 ,
20 „
0 „

Kaszemiry
1.30, 1.45,1.00,1.85,1.95.

IM W Chustek lełiiaM

S Kfi
gtzy pliay Przejazd ł« 2,-sprzedaj® ewoo#: 
jkrsjOłf® i zagraniczne i ananasy świeże. 
IhuńęWo i detalicznie po cenie targowej 
ffabłka od kop. 12, za funt S5S6

Jest do sprzedania

ped fam ® i

W. Kleczy ński i S-ka 
Krakuwskie-Przedmieście Nr 58, 

w gmachu Resursy Obywatelskiej. 
pelewTwieifci wyW TOWARÓW 
$o oetaaóhbardBo msltich, a miaao- 

wicie:
20 tok. Materjału 7«'“'is’ ” 

Repsu ’““** 
Chardon Lt® ST

„ faęannć, rs. 5.80.
Diagonals, Krepy 
Tarianu

Błaga J6 32. 6175
Ktcby miał do nbycia używany

79^9

297456

3736
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fili tirn la Ali A w £
Lalki nie łamiące się (incassable)

3040

-

otoczona ogrodom, składająca się z kil­
kunastu pokoi, dogodni® urządzonych, 
z wejściem,od tiHoy Senatorskiej, lub 
w razie potrzeby od Niecałej, jost do 
wynajęcia od 1 Lipca, 1883 r.—Gaz i 
wodociągi zaprowadzone. Wiadomość 
w Składzie Szczotek i Pendzłi

Aleksandra Feist,
Senatcrsfea 4t»Ti>. 3047

BIŻUTERIA
niedrogo, obejrzeć można, gdzie została z!o 
zoną do sprzedania, u jubilera A. Popie Pianina i Harmonje 

w Składzie A. WERNER,
Senatorska ?ś 16, róg Bielańskiej. 6585

karo, po lat 6, rosłe i wyjeżdżone, do aprze- 
daiiiń.—Widzieć je można w Hotelu Polskim, 
siadom ość w kantorze najmu karet. 65S4

ftjallKń czarna aksamitna podbita ar.gór- 
j'siiicmi kozami, jeśt do Sprzedania. Chmiel­
na 37, 'x pracowni. 16455

ego, Świętokrzyska M 16, 6594
Po wynajęcia każdego czasu

Lekcje Tańca 
udzielam po u Omach prywatnych i u siebie. 
Niecała j& 10, 1-e piętro od frontu, zastać 
można od 10—12 rano i od 6—7 wieczór.

6384 Chronowski, art, baletu.

i praco,

Panna zdattiu podręczna potrzebna zaraz. 
Leszno dotlili 0, mieszkania 8. 16485

Osoba dobrego towarzystwa cheo się za­
jąć kuchnią i gospodarstwem u pojedyft- 
ezego całowlelta, bez pensji Złota % 28, 

niodoohójs^ę Kosiiówej, tr.ipt.;!:. ?li 5. 18530

'Barmy potrzoTnrinraz do pracowni su- 
S hien .dritnsMgh. Jięlań M 7b, ... IffjSL
fT^ba~piattyęż^a, anająóaJęzyk frnneiiz* 
Vki, iiieffliecid i poloki, utilityńća Szyć na 
nniszynio, poszukuje miejsca do towarzy­
stwa lub dó dzieci, albo też jako sklepowa 
do magazynu.Adrea; Bańską N; 32, m, 2|B. 
iiessoń od 14 do 10 lat, potrzebny jest za- 

Jrft?. na 3-letnią praktykę do składu cy­
gar 'Wjadysłąwft Biernackiego, Miodowa 0.

Jh asika. i wychowanie.

Borta niemka, młoda, zodfowlednią kwali- 
fiitnojm potrzebną jest zaraz do trojga 
dzieci, wiadomość w magazynie jubilerskim 

A. żellstawsld. Mtaddw.-i M 2. " 16450

Oanna potrzebna jest zaraz, (ta robienia 
I krawatów. Grzybowska » 8, m. C._ 1*81

Peirtocnik do jsometry 8 dwuletnią pra­
ktyka, potrzebny jest-zaras na stałe za* 
jecie'. oferty listowne nadesłać ned ndre* 

sera: Jabłonna, powiat Warszawek^ W. J. 
Dąbrowski, jeoinetra. 16035

igliwie" Po zwiniętym interesie z powodu 
j bruku miejsca. Sprzedaj® bib różne płótna: 
weby w sztukach i resztkach, bieliznę męzlta, 
damską I stołowi, skarpetki, pończochy, 
chustki i t. p., po nadzwyczaj nizkich ce­
nach. Solna 8, mieszkania 27. 16089

oraz wszystko eo w zakres tualety dziecin­
nej wchodzi, gotowe i na obstalunek w pra­
cowni ubrań dziecinnych Aleksandry, Złota

12 i w aklepio p. Jarzębskic^o, Nowy-

Rs, 50 1 wlęeol, za wyrobienie posady w 
warsztaifteh meehąnlćznych kolei żela­
znej młodemu człowiekowi, znającemu do 

bladnie ślużfttstWo. Adres: hiosit,”rbg Ko­
ziej i geiiHtorśkioj-. 170B

Sio spfaediasGa <;a rs. 110 futro nurkldo- 
jjboiowo, w bardzo dobrym stania, na oso­
bę dobrego wzrostu. Ulfea Żórawin M 6, 
mieszkania 6. 16454

Do sprzedania Laneastrówk® febr. Ba- 
rellf. kal. 12-ty, » przyborftmi do robie­
nia ładunków i rewolwer se 100 ładunka­

mi Widzieć można od godziny 3—6. Ulica 
Hoża S; 17U, mieszkania 10. 10477

do aprzodaiiiii skrzypoo" Włoskie, 
j inbrykl J. Bonzo i altówka stara, nie- 
miecka. Wldtleó można od 9 do 12 w po­
łudnie i od 6 do 9 wieczór. Włodzimierska 
M 2A. miosżknnia 21. 15806

do odstąpienia na ulicy Przejazd, zaraz lub 
od Nowego Roku. — Wiadomość Tłomackia 
M 9, u felczera._______________ 6538-

llortepign fabryki BudynowlezO, bardzo 
fi mało używany do sprzedania, za przystę­
pną cenę. Mękjtows^ą ik 12, tn. 16. 1780
*d|brart olejny (wUok) malowany przez Cu, 
vBergiera, w ramie złoconej, bardzo piękny, 
do sprzedania w księgarni i sktajhtie pa- 
pfern B. Boleewlosa, saski plac M 5, rd» 
Królowsuiej. 16442
Xia gwTŚSdjję: fartuszków białych j ko- 
Jlorowych, kołntersy koronkowych, dztó- 
cinnych i damnkioh, żabotów, szalików, fan,, 
stosów i kaftaników rannych przygotowano 
duży wybór i tanio w komisowym skł. ko­
ronek ruskich Senatorska 27, obok kościoła 
B-go Antoniego, tnieszkarfa 2. W4&

JCb A A?XX3uX%»ł3X».-t3. iw.

-Największy Wybór Paryzkich. Norymberskich i WiedeńskichDziEcimca

Hcksjótstka rręnzna potrnebna na wieś, 
i Tylko osoby a ńajlepfezemt świadectwami 
żglaszać się mogą. Dowiedtleć się W nie­
dzielę dnia 17 Grudnia ii p. Płoryanowieza, 
illjcfe liiUgh ......... 1648?
AgenTów'"poszukujc "sie"ilia "^VaTsanwy, 
j|tto pmięciu olmtalunków od pp. fabry­
kantów jakoteó «d pp> kupców, za odpo­
wiednie wynagrodzenie od obrotu wyrobów 
w kraju nnsssyui bardso pożądanych. Bliższa 
wiiidoihoóe: Mnrmłkowtikn 09, m. 10, 
eodzietiiiiejó gods. 9 .ratio. I6ó5t> 
Osoba inloda życzy sobie i rajjęc oKowia- 

zelt gospodyni u p'ojodyitóei osoby. Wia- 
domóść: uiiea Nowolipki ?6 ?, m. 8, 3-eta 
piętro, w beńmić iifi ji'tjwo. _ J6444

sobą iKśrednim wicktu żuającti się do- 
brte na kuchni, praniu i krawleccsyziile, 

pośżukuió miejsću od Nowego-lłoku. 13 
Ki'tiima od Wilczej,.nowy dom, ni. M 12. 
Ttełórtribk młody, praktyczny, znnjąey do- 
1 Aładnie esęóó meldunkową, poszukuje sn- 
rządu domem. Gwarancja jmwna. Adresy 
prószę składać w kantorze Kdrjcra Warsz. 
pod liter. IV. !’■.......... ...... .. ....  ........ j»033
Crtowiek fnehowy potrzebny, do założe­

nia pralni ehamteznej do wepflłki n czło­
wiekiem nie fachowym, w dnżem mieście, 
gdzie ttiitio] pralni jośreze nie ma. Upra­
sza sio o składtinie adresów w kantorze 
pod lib N. N.................................. 16|fi3

IHSrtsyana poszultuje zajęcia w interesie 
Ihandlowym, w składzie, fabryce i t. p., 
może złożyć itaucję. Oferty ckładać proszę 

pod lit. A. Z. w kantorze Kurjerą. 16691

Hupno i w.praeiiaś,

MeśsU nów® i używane. PiechówsWsgo. 
Marszałkowska 00, rb§ Zielonego plami, 
pierwsze piętro, ...................... ,1172

l;ą gwśatdfcę, akwarium do sprzedania, 
11 Bóg Ciaploj i Kroohmamej, Mirowskie ko- 
sżąry, mieszkania 34 Śi. 164$3 
r/a s-b. tSS do sprzedania, kredens jssio- 
fjuowy pod orzeeh i 2 szafy do mikleń orze­
chowe, urzędowej roboty i w zupełnie do­
brym stanie. Wiadoińośe w zakładzie .ópty- 
csnyni Jiiljnna Weissblum, ul. Nowo-Bena- 
torska M 47?a, obok apteki. 16491 
Cisknia eTuSna, blaia atłasowa, zupełnie 
□świeża, tanio sprzedaje się. Hoża h 11, 
mieszkania 12. 16341 ’
Sutra inęzkie, bóVry i oppósum, są do 

rzedanla. Złożone śą w składzie futer 
)la Esther, ul. Trębacka róg Wierzbo 

we.!-..am*fe je obejrzeć możną. _ 16445
Cukuls wółniane/jedwatae mo<faa“"''kap8 
□Iubz, gorset nowy, tamaki z n*d ealopr 
do sprzedania. Sięnna M 4, od Mwtassłkow- 
skiej S-ci dom, stróż wskaża. SAW

Ilrtarty uzdolnione tła krawieo^yzny, po* 
traebna ga żarnu. Ul. Nowy-swiat M 68, 
ffl37, (trzealc podwórze). 16633 

Partfayf jedna uTdatulona dobrze łó ma- 
rr.yny Singora, a druga podręczna, są po- 

trzobiie. dó fabryki gorsetów F, Toussaint 
40. Nowy-ńwiat 40. " lii470ITauossycielfca ifilncttzkn potrzebną jest 

yjdo kenwerstićji, aa stół 1 micśzkanie. Ul.
fflJ.gjć.kani.a ij.. lAjf4 

ibortft tranóuzkft potrzebną jesz netyehffiiMt 
Ojiii wieś do nwm małych ehiojAzyków. 
Wiadomość bliższa ó Warunkach w- hotelu 
Saskim M 40, od godz. 9—li rano. 16517 
Tfairładmi ukTi-ę k&d żTef d i ii u obi ot, Mar- 
j^Bżnłkowska 63. Zaczynają się świeże kur- 
na kroju ęukipri. bielizny, krawatów, Strojów,

Vk gwrfazd&g: łóżeczka dslecinae, biurka 
[ęditmśliio 1 ihętkie, stoliki do robót dam- 
suićh po coiiaeh niskich. Bracka ?S 7, m. 6, 
1-szfl pigtro od fror.tu. IttólS
Ajas^rtst Slngera jwawle-'nowa, ’jest eo 
B| sprzednaja. Marszałkowska 29, m, 13. 
Fontanfta pokojowa do nabycia. Ul. Kró­

lewsku M 15. wiadomość u stróża. 16642

Way potrzehmt •:«. do snklefi- A. siwui 
£gU| Klyktcraina 33t iętro l. 16521 

robota stiya
WSjólna/ Js 4, ipieśżkrinhi W. 16586

feaucatycielEa przygotowuje’"ożleói do 
ląw^zystkieh klns. gimnszjuHi, instytutów I 
pensyj. W tymże domu ruskim przyjmuje 
się panienki terns i ad Nowego ■- Roku na 
miesziihiile, z zupełnem utrzymainem I u- 
dzieleniem lekayj, pa ensile timlnrliowanej. 
Nowolipki hu Ś8B, niieszkhnlą 8. 16620
\iemlta rodowita 1 z (lobfmńl świadectwa- 
11 nu poeztikujó miejsca od i-go, do dzieci. 
Nćwr-śuiae M 49 h wł-nście. domu, 16612 Gązu-wmi-nm łMrr-tT-nssnuamrwictazywnr.wa-»-~^, •nVi.u.-.iii-; u.

uwarnamka laiuąei -przedintoty klasy- 
iismo, oraz język trńneuzfel i iiiunykę, mą* 

ż« znaleźć slide poinioszeżenlc. Leszno .4 2, 
mieszk. 21, ód godz. 4—5................. 16615....

I|9 pracowni Chługowlezowej, Nowy- 
lyświat M 51, potrzebną jest zaraz lab od 
1 Stycznia kompletnie zdolna, panna, do upi- 
niinla. ćńliien i wykćóosnnla. staników, oraz 
mnszyplstka, podręozno ffdo nnułtl. 10024

Bufetowa potrzebną jećt ha wyjazd, mi­
le! I przyjemnej powierzchowności mło­
da, mówiąca po polsku, rosyjsku 1 niemiec­

ku. Hckosńoaaaeja osób poważnych Jest ko* 
niećżiile wymagalna. Wiademość: fine św, 
Aleksandra M 8, reśtąiir-ięja. 16523 
CflMSń dfo cukierni. pTfrńelrny^jegn.' ou- 

klernl przy ulluy Leszno J5 28, uczeń do­
brej kondnlty, z prowincji, lat 13—14, urnio- 
jąey ezytnó I pisać. _ . 1Ó44Ś

oraz panny podręczna po- 
ijjtrzebne sa, zaraz do prasownl A. Kryc- 
k i oj. liii ca Złota 9.  .............. 16449

Biuro kaucjfflimiffi aancrjeielrtie 
1ŚCMOWSWO, 

pod kierownictwem

E. DUBIECKIEJ 
Nowo-Senatorska Nr 4.

gadano s%: Nauczycielki polki, z muzy- 
ta wyższą, 'i franetizką konwersacją I nau- 

.\-ami klasycznemi, ornz Bony franeuzfci i 
'niemki- . ......... * 3041

egzystujący od lat 18, na jednej z pryney- 
palnych ulic. — Wiadomość przy ulicy Bie- 
ktoraluej Na 10, w kantorze loterii. 3034 

Salopa lisami podbita i
Siiknia taeta, 

bardzo piękna, model zagraniczny, u dołu 
futrem ubierana, do sprzedania bardzo ta­
nio.—Wiadomość Krakowski e-Przedmieście

85, w Magazynie f. Gałeckiej, 6595 

Stedcat uniwersytetu udziela specjalne le- 
kcyj inatematyki, Agentura ogłoszeń^ uli* 
ca Sona'orska 82_iit. B, 1767

liiemka^rfldowiić, w średnim wiśkui' ”któ- 
Ifi-a do dzioci ih bonę długi ezn® była, sy­
czy itdzić ai lekójj początkującym dzieciom, 
albo do rożmowy. Oferty timszę układać w 
kantorze Łiirjerą 'WątażnWrk, pod lit. Q. A, 
IJbna, nlsifiŁa młoda, potrzebna jest za- 
Rraz, na korzystnych warunkach, do pani 
CieślJńskiej. Bjejąfigką ».17. 16640
| efcejo fr»ncuak7ei Vćnwersńoli'2ądane śń 
Jjdla dorosłego męsezyzny. Oferty" z ozna­
czeniem ceny lekcji składać w kantorze 
Kariera yod jll A. G. H. 16617

||esiianik zdolny potrzebny jest do ma- 
iil»zyn do szyciu,’dobrego prownttaenta śi§. 
wiadomość w/satadztó maszyn Juliana 
peig, Mtiżówieęka M 14. .... . ... i7ol-.
pLz'S’kaiUs~oHm ńzrtJiniony i posiadnją- 
Ąćy dobre rcitametidncje, jotrzebny jest do 
jedne,i z więkzzych fabryk n* prowincji, 
gąłóśić gję (.'o rnapanyiiu ił. bzcyula. tiilaa 
^Jtazalkowsza ,Xt (>L 16525

Iśifea orzechowe, kosztownej róboty. ńą
Nowej Urodzą, ulica Nowoptagks A» 01 

u etolayia, gą sonę pi^yitępną. 1651^ 
1|.! ypraidftS _pó żnaćźnie zii^ohyell 
linach a powodu zw(janta handlu towa­
rów norymberskich, materjatów piśmien- 
iiyeh i wyrobów tabacznyeh w sklepia Ka- 
mińskiegó, przy ulicy Hr. Berga g sklep od 
Krakowskiego - Przedmieścia, *— Tamże do 
zbycia gzńfy i wszystkie przedmioty bkla* 
Ifflw-e ... ................. _...........16324
J|aśio litewskie w’Wyborowym gatunku-;
|p. Adama Rówieńskiego, nagrodzono na 

wystawią czerwcowej W Warszawie, do 
sprzedanin. Ulica Mokotowska M 8, 2«s pię- 
tro, injoszjęanta _g,.................... 15941
||a sprzedania: futro skanksowe, tatro 
llszopy, bardzo ihaio używane, za bardzo 
pcsystępną cenę, można obejrzeć w kanto- 
rźp loierji, prjy ul. Marszałkowskiej M 56. 
Do sprserianśa fortepiany nowe, najnow- 

ezęi konstrukcji i fasonu, o 7 oktawach 
i fl-oiti gnprejench, blaty podwójne, oraz 
przyjmuje wszelkie reperacje fortepianów i 
pianin, a także strojenia takowych. Ulica 
krakowskie - Przudmteśeie 16 2, w fabryce 
fortepianów A Janiszewskiego. 15873
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ep wiktuałów j est do sprzedania z po- 
du wyjazdu. Ulica Piękna Afe 33. 16529

fortepiany: Małeckiego, zagraniczny i 
,t' SchrSdera, oraz Pianino używane do sprze­
dania. Nowogrodzka 25. mieszk, 29. 11870

W Drukarni Kurjera Warszawskiego. — Plac Teatralny Nr 473c (nowy 5.)  _ ____________
--------------------------- Redaktor Wacław Szymanowski.—Sekretarz Redakcji Tadeusz Czapelski.—Wydawca Gustaw Gebethner.

Jj © l£ a 1 e.
(tklep obok Nowego Światu do najęcia za- 
jjraz, z 4-ma.pokojami i kuchnią, lub czę­
ściowo. Chmielna 9. 16422

I o sprzedami elki prawdziwe amery- 
Jkańskie, czarci om suknem kryte, wierzch 
czarny rrpsowyna futro damskie, szlafrok 

męzki pluszowy maron, jedwabiem podbity. 
nowy. Ulica Chmielna .V- 27, m. 26. j6605

11s.1c“ ■ «'Łu^Piau iivz.ti> i'J._______  i
Sfamki są u akuszerki i dziecko ktoby, 

gżyczyi przyjąć za własne, dziewczynkę: 
nowo n.cr'-ćzoną. Ulica Grzybowska M 22. i

plac obszerny/Ź mieszkaniem, stajnią nn 8 
j koni, spichrzom i szopą, z kontraktem 
do 1886 r.j 'do odstąpienia. Wiadomość: 
Chmielna As 62a, mieszkania 14, pomiędzy 
godz:ną.-f2-ą a 3-ą po południu. 16593fortepian krótki, czarny, świeży, n»j- 

j)pierwszej wiedeńskiej fabryki, oraz meble 
przyzwoite z 3-ch pokoi tanio sprzedam. 
Swiętokrzyzka Aft 31, stróż wskaże- 16588

Ś|agle za bardzo przystępną cenę są do 
]|g sprzedania przy ulicy rOg Leopoldyńy i
Hożej ASi 38. . 16486

IJotrźebBą jest pożyczka na dobra ziem­
skie w gubernji Warszawskiej, na 2 nu- 

mar po towarzystwie rs. 3,000. Oferty pro­
szę zostawiać w kantor;;,, Kur. pod lit. A. M.

Sńaszyna do szycia, nożna, z jowudu wy- 
Ijazdu jest do sprzedania. Kapitulna. Aft 4 , 
mieszkania 9. ’ 1796

li® wynajęcia 2 pokoje, ładnie umeblo- 
Bjwane, z osobnem wejściem, blisko placu 
S-go Aleksandra, na żądanie z obiadami. 
Wspólna Ań 6, mieszk. 3.16050

Magle dobrze procentujące do sprzedania.
IwRóg ul. Aleksandrji i Tamki Afe 4. 16613ftśanino potrzebne jest. Ktoba. takowe 

f miał do zbycia, uprasza się o odesłanie 
swego dresu do kantoru Kurjera Poranne­
go pod liter. W. S._____________ 16594

Iljarsztat ślusarski z miejscem, do sprze-
11 dania. Wiadomość na miejscu, Moko­
towska Aś 19. 1793

1’a pOŚj-‘zebio Ks. Jakubowskiego zgi-■ 
jąnęła Książka do nabożeństwa, w skórę 
żółtą z krzyżem białym. Proszę o zwrót, za 
dobrem wynagrodzeniem. Nowolipie Ań 3, 
mieszkania 5. ~ 16265

||okój duży, umeblowany, z opałem i usłu- 
I jest zaraz do wynajęcia. Ulica Leszno 
Ń>. 2. Wiadomość w magazynie 8. Sielskiej, 
1-szo piętro, nad sklepem p. Krnpeekicgó.

frzewo pozostało po spalonym dom ku 
||dreu-nianym, po części zdatne w budo­
wlę, do snrzedania za cenę przystępną. 
Wiadomość: Zgoda Aft 1. J. Bitina^. 16616

Bo wynajęcia każdego czasu 2 mieszka­
nia kawalerskie, składające się każde 
z dwóeh pokojów frontowych, o 3 oknach, 

wraz z przedpokojem i łącznio z usługą 1 
ćpałem. Wiadomość przy ulicy Marszał­
kowskiej A" 50a. 16501

potrzebną jest suma rs. 3,000, na pier- 
| wszy numer hypoteki domu w Mokotowie 
Aa 101, do spłaiy. Wiadomość na miejscu, 
u właściciela Szostaków. 16478

Ipeszkanie nie drogie, z powodu nie- 
Inpizewidzńanych oKoliczności jest do od­
stąpienia, składające się z 3 pokoi, przed­
pokoju, kuchni i wygódki, suche, cieple i 
widne, ’Wiadomość: Piekarska Aft 9, 1 oka 1 uJ7.

Sklep wiktuałów jest do odstąpienia z po­
wodu zmiany interesu, przy ulicy Marjen- 
sztadt Aa 7. 16602

Us. 3 nagrody za odniesienie kolczyka, 
złotego, zgubionego w przechodzie i prze­
jeździć :. ulicy Świętojańskiej na Grzybów*: 

ską. Uprasza się o odniesienie na ul. Święto-j 
jańską pod Aft 4, mieszkania Afe 11. 16538 i

Jlężczyzna pojedyńczy z kapitałem od 
jrs. 500 do 1,010, może wstąpić w korzy­
stną spółkę, lub otrzyma na wsi czy w mie­

ście wygodne mieszkanie, całodzienne u- 
trzymańie, usługę i umiarkowany procent. 
O adr’wy proszę do kantoru Kurjera War­
szawskiego pod lit. J. W. 16530

Garnitur orzechowy, Salonowy, szafy ro­
zbierane, garnitur gabinetowy angielski, 
lustra w stylu greckim, trema z blatami 

marmurowemi, biuro wiedeńskie, stoliki do 
kart, garniturek grecki, wyściełany, kre­
dens Wiedeński, stół jadalny z krzesłami, 
szeslong. szafka do bielizny, łóżka, matera­
ce, toaleta damska, umywalka, szafeczki 
nocne, firanki z gzymsami, lampy i dywa­
ny, ęn sprzedania za przystępną cenę. 
Chmielna Aft 27, róg Marszałkowskiej, mie­
szkania Aa 30. 16289

Zakład fotograficzny w Warszawie z wszel- 
kfemi utensyliami i wyrobioną kljentolą 
do nabycia, na bardzo wygodnych warun­

kach. Życzący bliższych informacji raczą 
złożyć swoje adresy w biurze ogłoszeń. Se • 
natorska 22, rod lit. X. Y. Z. 2881. 1797

U O wynajęcia dwa pokoje umeblowane, 
z osobnem wejściem. Wiadomość na miej­
scu, w gmachu teatralnym, pod filarami, 

obok składu herbaty Stanisławskiego, 1-e 
piętro od frontu, mieszkania Aa 17. 16327

Z powodu zmiany lokalu są do sprzeda­
nia różne meble używane, urzędowej ro- 
ooty, z fabryki Ferdynand^ Polzeniusa. oraz 

obrazy olejne w złoconych ramach. Wia­
domość: ulica Wspólna Aś 12, mieszkania 4. 
Obeirzee można od godziny 10 rano do 4.

!|ieszkań kilka po jednej i dwie izby, po 
18—12 rs. miesięcznie z góry, jest jeszcze 
do wynajęcia od Nowego-Roku w domu Aft 2 

przy ulicy Marjensztadt, przy wale. Miej- 
scowy stróż Marcin objaśni.16164

lUabyć można tylko u specjalisty najta- 
jęnicj mebli dębowych, rzeźbionych, do sali 
jadalnej,krzesła cd rs. 1 k 50 do rs. 25 
sztuka. Aowo-Senatorska Aft 2, stara-poczta 
w Warszawie. ’— Tamże 3 sztuki mebli in­
krustowane masą perłową. 16604

Meble orzechowe, prawie nowej kryte 
lilaksamitem, do sprzedania: 4 fotele, ka­
napa, 6 krzeseł, stolik damski, portjery: 3 
dla drz; i, 2 dla okien z niebieskiego aksa­
mitu i 5 gzemsów do firanek. Chłodna Aft .40, 
mieszkania 8, od g. 12-—2 w południe. 16370

Szukani od Nowego Roku pokoju ume­
blowanego, przy familii ruskiej. Oferty 
pod lit. G. 8. proszę składać w kiosku, róg 

Brncziej j Chmielnei. 1799 0

«d Nowego Roku 1883, z powodu nagłej 
wyjazdu, jest do odstąpienia loka] z 6°u 
pokoi 1 kuchni z wszelkiemi wygodami nrzr 

ulicy Erywańskiej, pod Ań 5. Ja 2 pięta/ 
od frontu, obejrzeć można w każdym czasie’ 
na miejscu.  16597 ’

Ijieniądze stanowiące o interesie Mar*1 
guorifto są zdeponowane, w hotelu Dre­

zdeńskim. Uprasza się o przyniesienie port­
feli u jutro, od 10 do 12 wpołudnie. 16621

Sprzedaje! najtaniej na gwiazdkę, biżu­
terię złotą i srebrną, znana wielka fabry­
ka i magazyn wyrobów złotych i brylanto­

wych Józefa Betcher. Marszałkowska Aft 65.

]-jagle angielskie, w dobrym stanie, do 
Isprzed.*uia zaraz. Podwal 24. 16506

Meble z kilku pokoi, gazem lub częściowo 
iff do sprzedania. Żórawia Ab 9, m. 9. 16443 
Meble tanio! parę garniturów, otoman ki, 
III kozetki, sofy, szeslongi, rozmaite foteliki, 
za trwałość daje gwarancję. Bielańska Aft 4, 
u tapicera.16520

Cklep wiktuałów jest do sprzedania. Ulica 
^Chmielna Aft 6. _________16408
^klep do odstąpienia przy ulicy Przejazd, 
nWiadomość: Tłomackie Aft 9, u felczera. 
Cklep wiktuałów do sprzedania. Ul. Ogro- 
fldowa Aft 12. __________________ 16466
Sklep elegancko urządzony, z gazem, dy- 

strybueyjno-galanteryjno-norjtmberski. za 
bardzo przystępną cenę do sprzedania. Uli- 
ca Bracka Aft 3, obok mydlarni. 16480

Rs. 1,200 daje się do przemysłu lub han­
dlu, jako współka, lub też wypożycza się 

na hypotekę. Oferty proszę składać w kan- 
torzo Kurjera, pod lit. J. J. 1200. 16627

||o wynajęcia od 1 Stycznia pokój ze 
jiwspólnym przed] okojem za rs. 8 miesie- 
cznie. Sosnowa. Aft 5, mieszk. Ań 2. 16603"

a Nowym-Świecio w domu Aft 30, wńr^ł 
llulicy Chmielnej, są do wynajęcia od Ni 
wego-Roku, za conę przystępną, dwa przVl 
zworte mieszkania na dole, składające sie 
z 2 pokoi 1 kuchni, z gruntu odrestaurowa­
nych, zdatne na mieszkania prywatno Ink 
też na warsztat. Wiadomość na miejscu 
u rządcy domu,______________ i6596 J6LU>

Sklep okazały 1 4 pokoje, róg Żelazno! ?
Prostej, pośród fabryk, zdatny na wszelk-t 

proceder, do wynajęcia każdego czasu *

Czafa bibljoteczŁa mahoniowa, F"cyklo- 
npedja fr. 53 tor.iów, słownik akad. paryz. 
2 tomy, oraz inr.J książki do sprzedania. 
Wiadomość u stróża: vl. Szkolna Ań 1, (róg 
świętokrzyzkiej) -»u godz:ny 3—5. 16599

Meble do sprzedania, mało używano: gar- 
|§|i’ituf orzechowy, garnitur franeuzki, szafy 
iozbięrane, tremo, biórko, stół jadalny, szaf­
ki do biellżny, toaleta damska, kredens, lu­
stra, para łóżek, szafeczki nocne, konsolki 
do kart, kozeta z 6-ma. napoleonkami, regu­
lator, firanki. Twarda Aft 6, w pałacyku 
po lewej stronie, mieszkania 41, (dom da- 
wnjej Graneowa). 15583

lR<eresa kcndl. i mająt-k,

Restauracja (administracja) zaraz do od­
stąpienia. Krnkow.-Przedm. A? 18 16274

Ojspólnik ż kapitałem 250 rs., pr.trze- 
| j bnym jest do bardzo korzystnego inte- 
resu. Wiadomość: Marszałkowska 06,' m. 12.

IJiaaino nowo. Róg ulicy Kruczej i Pie-
1 khei Aft 1 lit. JL, wiadom. u stróża. 16595

4’klep spożywczych wiktuałów, zaopatrzo- 
jjny na zimę i dobrze procentujący, jest do 
odstąpienia, z powodu słabości i prędkiego 
wyjazdu, za bardzo przystępną cenę. Ele­
ktora Ina 28. 1776

I (lace do sprzedania, A® 1600w, koło ro­
gatek Jerozolimskich, 33,510 łokci kwadr.. 

rozdzielonych na 15 placów, wychodzących 
na 4 ulice. Cena od 75 kop. do 1-go rubla 
za łokieć. Wiadomość przy ul cy Marszał­
kowskiej Aft 6, mieszkania 6. 16403

Fortepian czarny, krótki, z blatem, za 
rs, 120 do sprzedania. Chłodna 56, m. 19,

Meble do sprzedania z 4 pokoi, bardzo 
ifgtanio; cal? urządzm ć lub częściowo. Ul. 
Sienna Aft 4( od Marszałkowskiej 4-ty dom, 
'w bramie '.na do e ■ Aft 1. 16373

Sienie do sprzedania z kilku pokoi, bar- 
jjjgdżo tanio, razem lub częściowo. Złota Aft 10, 
od Alarszałkowskiej 5 dom, mieszk. 15.

UkU-p galanteryjny z towarem i urządze- 
Fłniem zaraz do sprzedania. Wiadomość na 
miejsca w „Louvre,“ Swiętokrzyzka Ab 10.

Apartament złożony z 6 pokoi w yałaey- 
Ahu, na parterze, do najęcia od 1-go Str- 
cznia. Złota Aft 17.  16152 ’ 
Zaraz do wynajęcia przy ulicy Marszał­

kowskiej Aft 56, lokal elegancko wyrc- 
staurowany, składający się z 7 pokoi na 
1-m piętrze, kuchni, przedpokoju, pasażu, 
łazienki, z urządzeniem gazowem i osobnem 
frontowem wejściem. Wiadomość u stróża.

IMjspóhidział w przedsiębiorstwie dają- 
cem przeszło 60 procent," znajdzie wspól­

nik z wkładem 1—2,000 rs. Adresy składać 
można w kantorze Kurjera Warszawskiego 
pod lit. S. O. N. ______ 16371
RS. 5,000 potrzćba na hypotekę pierw- 

,szą po Tow. Kredyt., na dobra w gub.
Kieleckiej. Krakowsk.-Brzedm. Aft 17, m. 10. 
placu 4,607 łokci n, przy ulicy Hożej, 
I jest do sprzedania. Wiadomość: ul. Złota 
Aft 12, m. 10, 2-e piętro, od frontu. 14781 
Wjęgli skład do odstąpienia. Wiadomość 

u p. Belkowskiej, Wspólna 11. 15771

2 magle angielskie nowo-nrządzone w do­
mu pod Aft 2 przy ulicy Brzozowej, do 
wydzierżawienia od 1-go Stycznia 1883 r. 

Wiadomość u stróża. 16618

Skład wódek jest do sprzedania zaraz na 
bardzo korzystnych warunkach. Wiado­
mość: Chłodna Aft 20, mieszk. Aft 1. 16600

Do wynajęcia od 1 Stycznia przy
zyme snojów, duży pokój z kuchnią dla 

osoby zajmującej się krawiecczyzną. Wia­
domość: ulica Swiętokrzyzka Ań 11 nowr 
Stróż wskaże. 16639

Cklep spożywczy egzystujący od lat 20, 
jjz towarem, urządzeniem i zapasem zf- 
mowym do sprzedania. Krucza Aft 4. 16515 
Iłom murowany, w blizkości ulicy Mar- 
Jszałkowskiej do sprzedania, rs. 30,000, 

potrzeba 15,000. Wiad. u właściela, Wronia 
Aft 2F, róg Pańskiej mieszk. Aft 6, 1-e piętro, 
zrana do 10 i od 3 do 5 po południu. 16476

Suknia czarna kaszmirowa aksamitem u- 
bierana rs. 25, krem wełniana, strojna 
kwiatami rs. 15, dwie niebieskie za 15 i 8, 

grenadinowa rs. 8, palto watowe 15 rs, do 
sprzedania. Nowy-Świat 23, m. 14. 16623 
Tortopian renomowanej fabryki, prawie 

nowy, meble jedwabne salonowe i gabi­
netowe, lustra modne wielkich rozmiarów, 
szafa, szafki, łóżka,, toaleta, umywalnia, 
biurko damskie, stolik do szycia, smslong. 
biuro wielkie, stoliki do kart, kredens, 12 
krzeseł dębowych, dywany, kwiaty, obra­
zy, lampy piękno, żyrandol, tanio do sprze- 
dania. Sienna Aft 3, mieszkania 4. 16637

Pianino palisandrowe zagranicznej fabry­
ki, prawie nowe, pozostaw, do.śprzednnia.

Elektotalna Aft 6, v fabr. fortepianów. 16638

Cklep norymberoko-galanteryjny, z town- 
jyrem i urzqd’cniem, jest do sprzedania 
z powodu zmiany interesu. Na kupno po­
trzeba rs. 900. Wiadomość w zakładzie foto- 
grafieznym, ulica Długa Aft 20. 16606

Dom murowany z oficynami do sprzeda­
nia, na czysty dochód 9. Waru.-.żi kupna 
bardzo korzystne. Wiadomość w g;;ńzinach 

rannych u włażc.clola, Pańska .'ft 32. 16669

Suczka kasztanowata, żółte plamki nań 
oczkami, zginęła 8-go, proszę odprowadzić 
do bandarzystki. Królewska Aft 23, za na- 

grodą :s. 3._____ ___________ 16610
Suczka czarna, paro-miesięczna, znalezio­

ną została w dniu wczorajszym. Odebra­
ną być może za zwróceniem kosztów; Wia­
domość u szwajcara w Krakowskim hotelu, 
do soboty.______________________ 16587 ■
(Zginęła na Krakówskiem - Przedmieściu 
/jsuczka czarna podpalana, wieczorem 'o 
godz. 8 wo wtorek. Otrzyma sowitą nagro­
dę, kto takową odprowadzi na ulicę Obo- 
źną Aft 2. do mieszkania Aft 56._____ 16630
tjfes pudel, czarny, młody, 2 letni, bardzo 

ładny, do sprzedania u stróża pod Aft 31 
przy u i. Senatorskiej, pałac JW. hr. Ordy* 
nata Zamoyskiego. 16589

farsta na 4 ośoby, bardzo dobra, do 
sprzedania. Wiadomość w kiosku: Mar- 
sżalkowska, naprzeciw kolei Wiedeńskiej. 

^osestawiena do sprzedania, suknia 
£ czarna, z dobrego materjału, przybrana 
Aksamitem, staniczek aksamitny, ubierany 
koronkami, suknia mało używana, za cenę 
rs. 25, w magazynie mód pani Marczewskiej, 
pyzy ulicy Czystej Aft 6._________16622

4 łóżka jesionowe, na orzech, są do sprze­
dania u stolarza, przy rogu Źiódłowej i 
Bocznej Aft 1, obok Nowego Zjazdu. 16634 

BWie ładne szafy za szkłem, dwa kon­
tuary, urządzenie wystawowe, dwie ga­

blotki, lampy," słowem całe urządzenie skle­
powe, bardzo ładne, przydatne dla urządza­
jącego sklep, szczególniej też magazyn "mód, 
jest do sprzedania, za połowę kosztu, lub 
też może być sprzedane na miejscu z od­
stąpieniem całego sklepu wraz z mieszka­
niem. z powodu otrzymania posady. Ulic?. 
Długa Aft .,4.16591

||ystrybucja, mat. piśmienne, norymber- 
Jlyskie, nafta i rozmaitości, kilka lat egzy­
stuje, punkt narożny, d? sprzedania.—Tamie 
futro sknnksy; prawie nowe i kuchenka 
naftowa. Piekarska Aft 14._____ 16631_____
Rs. 7,000 potrzeba na spłatę takiejże su- 

my, po towarzystwie Aft 1-szy. Wiado- 
mość w kiosku, róg Marszałkowskiej i Hożej.

Akuszerka przyjmuje osoby spodziewa­
jące się słabości, we wspólnych i osobnych 
pokojach, z wszelkiemi wygodami, od 

rs. 15, z umieszczeniem dziecka. Troskliwa 
opieka i dyskrecja zapewnia się. Ulica 
Leszno Aft 21. ______________16514
Akuszerka przyjmuje osoby spodziewa- 
lliące się słabości, z wszelkiemi wygoda­
mi, troskliwa opieka i dyskrecja zapewnia 
się. — Tamże jest dziewczynka, do oddania 
na wln-ność. Ulica Świ?t krzyzka Aft 14. ’ 
ISamśca ze świeżym, zdrowym pokarmem 
jfjjest o .'>kuszorki. Hoża 13._____ 1794 !

Garnitur szopowy, bardzo ładny, do 
sprzedania, za rs. 13; także suknia weł­
niana. Bednarska 25, m. 33. 16585

Futro męzkie oposy, są do sprzedania; od 
godz. 9 rano do 1 w południe. Ul. Ciepła

Aft 9, stróż wskaże._____________ 16628
Meble salonowe, bardzo mało używane, 
ifldo sprzedania tanio, garnitur orzechowyj 
szafy rozbierane; garnitur angielski jedwa­
bny, biuro angielskie, lustra greckie szlifo­
wane, trema petersburskie z blatami, lustro 
w-złotych ramach z konsolą; szafki do bie­
lizny, garniturek grecki, stoliki do kart, re­
gulator’ pajyzki, łóżka medaljo.nowe, umy­
walka. kredens szabowany, stół jadalny gzym­
sy z firankami,. szeslong. Cnmielna Aft 52, 
10 dom od rogu Marszałkowskiej, mieszk. 8.

B|eble do Sprzedania, garnitur, szafy roz- 
jfgbierane, lustra wiszące i na stalugach, 
para szaf'k rzeźbionych, fotele, szeslong, 
biurko, stolik do samowara, para łóżek, 
nnene szafki, konsole, z jadalni całe urzą­
dzenie dębowe bogato rzeźbione, dywany, 
lampy i inne sprzęty domowo, tamże do od­
stąpienia jeden lub dwa pokoje z meblami. 
Chmielna Aft 13a, drugi dom od Brackiej, 
st.róż wskaże, od godz. 10—7. 16629

SEeble w wielkim wyborze, skromno i wy- 
|kwintne, po zwiniętym magazynie, wy- 
[izedają się niżej ceny kosztu. Bracka Aft 7, 

mieszk. 6, 1-sze | iętro od frontu. 15934

IZupuje! złoto, srebro i drogie kamienie, 
^jubiler Józef Letcher, Marszałkowska 65.

Bo sprzedania futro damskie lisy, kryte 
ms.terjąłem wełnianym, na osobę dobre­
go wzrostu, mufka i kołnierz skunks-iwy w 

dobrym stanie, za cenę umiarkowaną, przy 
ulicy Solnej Aft domn 15 i mieszk. 15. 16611

IDabryki nowo-założone, przy ul. Dzielnej 
1'pod Aft 2), polecają swoje wyroby jaknaj- 
akuratniej wykończono pod kierunkiem zdol, 
nych werkfirerów na 25 do 35% taniej od 
cen praktykowanych, a mianowicie: 1) Gilzy 
wszelkiego rodzaju z najlepszej bibułki pa- 
ryzkiej „Abadie“ w ozdobn. pudelkach z Przy­
borami. 2) Pudełka galanteryjne, jakoteż 
dla faoryk tabacznych, cukrów, czekolady, 
mydła, kapeluszów, krawatów, szelek, gor­
setów, pończoch-, rękawiczek i t. p. Wy­
przedaż hurtowa i detaliczna przy fabryce 
jakotoż i przy ul. Złotej pod Aft 34. Obstalon- 
ki na pudelka przyj mu ją się w kantorze przy 
fabryce. O względy szanowną publiczność 
uprasza. Knntragent L. M._______ 16461
ll|owa pralnia, ulica Swiętokrzyzka Aft 4, 
llznacznio zniżyła ceny, koszule męzkia 
koi'. 15. robota starannie odrobiona. 16469

BJoniesśenia rosmait©, 
tZraklnd, pogrzebowy B. Korpaczewskiego. 
f/Nowy-Swiat 42. (dom własny). 1059 
^merykanka, Hoża 10 Na gwiazdkę po- 
jjleea pończochy, skarpetki, kamasze, oraz 
nadrabi.mie, ceny przystępne 16479

Inte^res bardzo korzystny. Jest do odstą­
pienia zaraz magazyn strojów i sukień 
damskich, z kompletne-ia urządzeniem, w 

miejscowości handlowej, na pierwszorzędnej 
uliry. Warunki nabyciu dogodne. Adresy 
w kantorze Kur, składać proszę pod lit. J. Z. 
fklep wiktuałów egzystujący od lat 25, 
ijpr y ulicy wielce zaludnionej, z komple- 
tnem urządzeniem jest do sprzedania, z po­
wodu nagłego wyjajdu .Wiadomość: Mar­
szałkowska Aft 4, m. 32. 1782
Ł klep wiktuałów do sprzedania, z powodu 
’^interesów familijnych w każdym czasie. 
Uiica Kacza 6. 1783


